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Środa, 24. Kwietnia 1901. 


REA Z NEA 


Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
z wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu IQ hal., 
pocztą !6 hal. — Biura Redakcyi i Administracyi 
ulica Czarnieckiego l. 12. — Ekspedycya miejscowa 
w Agencyi dzienników St. Sokołowskiego. Pasaż Haus- 
manna |. 9. — Listy należy frankować. 

Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakeyi nr. 88. 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


C. k. Dyrekcya poczt i telegrafów prze- 
niosła asystenta pocztowego Bartłomieja M a l- 
ca z Ozortkowa do Krakowa. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów, 23 kwietnia. 

Czas, to największy lekarz; koi on cier- 
pienia równie jednostek jak i narodów, zacie- 
ra wspomnienia, od których krew ścina się 
w żyłach i które starczą za najstraszniejsze 
tragedye... 

Lakoniczny komunikat doniósł onegdaj, 
że wniesienie przez obecnego prezydenta Me- 
ksyku, Porfirio Diaza, kaplicy wotywnej w 
Queretaro, na miejscu stracenia ś. p. Cesarza 
Maksymiliana, stało się pierwszym krokiem 
do ponownego nawiązania stosunków między 
Austro- Węgrami a Meksykiem, zerwanych od 
krwawego dnia 19 czerwca r. 1867. Dla ka- 
plicy tej ofiarował Jego (es. i Król. Mość 
obraz do głównego oltarza, który to obraz 
książę Khevenhiiller zawiózł do Meksyku. 'Te- 
raz, w najbliższym już czasie, ma być na no- 
wo mianowany reprezentant Austro-Węgier w 
Meksyku a nawzajem reprezentant Meksyku 
w Wiedniu, w ten sposób zaś, po 38-letniej 
przerwie powrócą na nowo bezpośrednie sto- 
sunki dyplomatyczne między obu Państwami. 
Tak więc, w stosunkach codziennych za- 
tarty będzie ostatni ślad okrucieństwa, popeł- 
nionego przez republikanów meksykańskich 
na osobie niezapomnianego Cesarza Maksymi- 
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ZYGKUNI SARNECK. 


WIE TWOJA. 


(Ciąg dalszy). 


Hilary, jeszcze wtedy nieśmiały jak pa- 
nienka, odrazu zasłużył sobie na życzliwość i 
łaski Heleny. Zawiązał się nawet między nie 
mi stosunek przyjaźni (najczystszej, bez cie- 
nia żądzy lub miłości), chroniący go od roz- 
pusty, w której tonęło hulaszcze grono kory- 
feuszów Karola. Nudził się może czasem przy 
kobiecie, wprawdzie młodej i pięknej, lecz roz- 
sądnej i lubiącej popisywać się w rozmowie 
wiadomościami, nabytemi z książek, przez nie- 
go nienawidzonych, nie przestawał jednak jej 
odwied ać. Uległ jej wpływowi i nie dawał 
się wciągać w pijatyki i birbantki, stanowiące 
Jedyną rozrywkę współczesnej mu złotej i po- 
Zdacanej młodzieży. 

: Pewnego dnia, spotkawszy Karola w ale- 
JaC, przesiadł się z dorożki do jego dogkaru. 
Y g0dz nę potem wyciągniętym kłusem i spie- 
nionymi końmi zajechali przed dom, w któ- 
rym mieściło się „gniazdo dobrych obyczajów 
i cnoty“. Tak wesoły kompan Hilarego zwał 
żartobliwie szczupłe, ale wytworne i arty- 
stycznie umeblowane pokoiki Heleny. 

Za stali ją w grubej żałobie, z oczami 
zaczerwi memi od płaczu. 

— (o to? co się stało? — pytał Karol, 
przejęty szczerym niepokojem na widok smu- 
tku, ma ującego się na licach osoby, którą 
prawdop. dobnie kochał bardzo. 

— Nie, nie.... zwykłe nieszczęście... Stra- 
eiłam bliską krewnę.... bardzo bliską — odpo- 
wiedziała, panujące nad sobą. — Dlatego wla- 
śnie, chcę, byś mnie pan pozostawił na czas 


kich innych państwach 3 K. 89 h. miesięcznie. 


wodnik“ przenumerowany osobno kosztuje 8 K. 


liana; czy jednak potrafi cokolwiek zatrzeć 
pamięć krwawego czynu w historyi ? 

W zamku Miramar, który na miejscu 
dawnej pustyni wzniosła nad brzegiem uro- 
czego Adryatyku niezwykła miłość sztuki, 
szlachetna fantazya i bogaty umysł twórczy 
nieszczęśliwego Arcyksięcia a później Cesarza 
Maksymiliana i równie nieszczęśliwej jego 
małżonki, Cesarzowej Charlotty: dzisiaj oka- 
zują ciekawym obraz, przedstawiający Scenę 
ofiarowania Arcyksięciu Maksymilianowi ce- 
sarskiej korony Meksykańskiej,; oraz stolik, na 
którym Cesarz podpisał akt przyjęcia tej ko- 
rony. Bylo to w d. 3 października 1863 r. — 
W Meksyku wrzały wówczas waiki domowe; 
walczące z sobą partye strącały raz po raz 
prezydentów, przez przeciwne stronnictwa wy- 
branych, aż zgromadzenie notablów, zwołane 
za przyczynieniem się Francuzów, postanowi- 
ło w d. 10 lipca 1868 ofiarować koronę ce- 
sarską Maksymilianowi. Młodszy Brat Jego 
Oes. i Król. Mości, Najd. Areyksiążę Maksy- 
milian, urodzony w d. 6 lipca 1832, zamiło- 
wany marynarz, obdarzony był niepospolitemi 
zdolnościami, podobnie jak w dziedzinie sztu- 
ki także na polu rządzenia, jak tego dał do- 
wody za czasów, gdy sprawowal rządy gene- 
rałnego gubernatora królestwa wenecko-lom- 
bardzkiego (r. 1857). — W d. 9 kwietnia 
1864 odbył się uroczysty akt renuncyacyi 
Najd Arcyksięcia z praw do Tronu w Au- 
stryj, w dniu 14 kwietnia t. r. zaś, nowy 
Cesarz Meksykanów, wiedziony najgorętszemi 
pragnieniem uszczęśliwienia swego państwa 
i swego ludu, wsiadł w Miramar wraz z Mał- 
żonką (z domu księżniczką belgijską) na po- 
kład statku. 

Wstąpiwszy jeszcze do Rzymu, odebrał 
tam błogosławieństwo z rąk Papieża a w dniu 
28 maja wylądował w Veracruz, w Meksyku. 
W dniu 12 czerwca 1864 odbył się uroczy- 
sty wjazd do stolicy Meksyku. Na podstawie 
dawniej z Francyą zawartych układów, w 
Meksyku miała pozostać 25 tysięczna armia 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 32 K., półroczniei6 K, kwartalnie 8 K., 
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francuska pod wodzą marszałka Bazaina do- 
póty, aż Oesarz zorganizuje odpowiednią ar- 
mię meksykańską z tubyleów i z obcych za- 
ciągów. Maksymilian rozpoczął rządy w du- 
chu najszlachetniejszych zamiarów. Niezwy- 
kle trudne jednak, niemal bez wyjścia sto- 
sunki miejscowe, zaostrzone zaciętą walką 
między stronnictwami liberalnem i klerykal- 
nem, tudzież intrygi Ameryki północnej i 
słabość oraz fałszywa gra Napoleona IiI., za- 
miast wzmocnić stanowisko nowego władcy, 
czyniły je coraz trudniejszem i krytyczniej- 
szem. Wreszcie Napoleon IIL., naciskany przez 
Amerykę północną wydał swym wojskom roz- 
kaz odwrotu do Europy; było to hasło do 
katastrofy. Cesarzowa Charlotta pospieszyła 
wprawdzie niezwłocznie do Paryża i do Rzy- 
mu, aby tam odwrócić kartę wypadków, lecz 
poświęcenie szlachetnej kobiety nie odniosło 
skutku; łzy jej i rozpacz nie zmieniły wypadków, 
a zgryzota, jakiej doznała w czasie pobytu w 
Paryżu i Rzymie, pomięszala jej siły ducho- 
we... lragedya tymczasem rozwijała się da- 
lej. W Meksyku zwolennicy republiki, skupia- 
jący się wokoło prezydenta Juareza, zyskiwali 
wobec słabości strony przeciwnej coraz wię- 
ksze oparcie, aż wreszcie, po odpłynięciu Fran- 
cuzów, armia Cesarza Maksymiliana stopniala 
do 9000 żołnierzy. Oesarz cofnął się z nią do 
górskiego miasta Queretaro, gdzie przez długi 
czas mimo licznych niedostatków, wytrzymy- 
wał oblężenie, aż w końcu zdrada pułkownika 
Lopeza wydała go w ręce Juareza. Zwołany 
przez prezydenia-mulata sąd wojenny skazał 
Cesarza w dniu 14 czerwca 1867 — na roz- 
strzelanie, i w istocie w dniu 19 czerwca 
t. r. okropny wyrok wykonano, mimo wszel- 
kich przedstawień z wielu stron, że ludz- 
kość i republika meksykańska nie powinny 
plamić się podobnem, bezmyślnem okrucień- 
stwem. (Cesarz Maksymilian zginął jak bo- 
hater.... 

Zwłoki Cesarza Maksymiliana wydano 
admirałowi Tegetthoffowi, poczem w dniu 8 


pewien samą. Proszę nie przychodzić, dopóki 
nie zawiadomię.... Zawiadomię zaś dopiero, 
gdy się nieco uspokoję. 

— Kiedy to nastąpi? 

— Nie wiem... za tydzień, dwa.... może 
za miesiąc... 

— Tak długo?! Ależ ja oszaleję z roz- 
paczy — mówił młodzieniec podniesionym gło- 
sem, z kornieznem rozdrażnieniem. — Gotów 
jestem w ciągu tego miesiąca rozpuścić się 
jak bicz dziadowski i zarazić najgorszemi ma- 
nierami.... 

Hilary o mało, że się nie uśmiechnął, 
ale surowe spojrzenie Heleny zmroziło nagle 
uśmiech, wykwitający na jego wargach. 

— Mniejsza o to! — rzekła aktorka 
z naciskiem, patrząc Karolowi w oczy — dość, 
że pan tu nie przyjdziesz, dopokąd go listow- 
nie nie zaproszę. Rozumiesz! przedtem nie 
chcę pana widzieć... 

Słowa jej brzmiały tonem rozkazu. Ka- 
rol wiedział z doświadczenia, że co postano- 
wiła, spełnić się musi koniecznie. Westchnął 
zatem tylko i całował raz, drugi, i dziesiąty 
białą jej rękę. Opięta ciasnym, czarnym, weł- 
nianym rękawem, wydawała mu się bielsza 
niż zwykle. 

— To za pierwszy tydzień — mruczał, 
jakby do siebie — to za wtóry.... a to za trzeci. 
Jeśli zaś i w czwartym nie wolno mi będzie 
stanąć przed wypogodzonem obliczem mojej 
srogiej pani, to muszę przecie wycałować dłoń 
i śliczne paluszki za każdy dzień. Co to ma- 
my dzisiaj ?... Wtorek. Dobrze! Więc zaezy- 
nam od wtorku... Wtorek, środa, czwartek, 
piątek, sobota... 

Szepcząc, całował ciągle. Ona, widocznie 
na wskróś przeniknięta ciepłem pocałunków 
Karola, pogłaskała go po twarzy tak, jak się 
głaszcze rozpieszezone dziecko. Potem, zwra- 
cając się do Hilarego, prosiła : 

— Pan przyjdzie jutro w południe... 
Oddasz mi tem wielką przysługę... 

— Jakto?! On... nie ja! — zawołał 
Karol prawie oburzony. 


— Tak, on. 

W pokoju zapanowała cisza. 

— Pan... Ty — poprawiła się po chwili 
z rzadką w jej głosie czułością, od której 
Jednak jak od natrętnej muchy opędzić się 
starała, walcząc z rozstrojem: nerwów, biorą- 
cym przewagę nad jej wolą — ty, nie umial- 
byś, choćbyś chciał. Mam zamiar prosić pana 
ilarego o toś, do czego potrzeba miękkiego, 
niemal kobiecego serca.... Wszakże pan przyjść 
przyrzeka ? 

— Niezawodnie. Przyjdę o dwunastej — 
odparł Hilary. 

— Tak, o dwunastej. Czekać będę nie- 
cierpliwie. A teraz oddalcie się panowie. 
Czuję się znużoną.... potrzebuję spokoju. 
Karol, otarł ukradkiem mokre oczy, i 
wybiegł na sień. Hilary podążył za nim, zdzi- 
wiony wzruszeniem przyjaciela. On w obec 
tej poskromionej boleści, której nie rozumiał 
i nie odczuwał, pozostał chłodny, zupełnie 
obojętny. 

Nazajutrz stawił się o godzinie ozna- 
czonej, pochlebiała mu bowiem rola powier- 
nika pięknej artystki. Helena wyszła do niego 
zmieniona, mizerna i blada. Prawdopodobnie 
nie spała w nocy. Jaskrawe rumieńce, zmniej- 
szone dziś nieco, czerwieniły się dwoma 
ciemnymi wypiekami na przezroczystej blado- 
ści jej śniadych policzków. Zdawało się. że 
krew, spłynąwszy do nich z całej twarzy, 
wytryśnie przez mie z pod delikatnej skóry. 
Oczy Heleny pałały gorączkowym blaskiem. 
Usiądź pan — rzekła, wskazując 
przy sobie na otomanie Hilaremu miejsce. — 
Posłuchaj |... Miałam babkę, ośmdziesięciole- 
tnią staruszkę... Umarła. 

Opuściła ręce na kolana i uchwyciła w 
palce czarną, szorstką wełnianą materyę ża- 
łobnej sukni. Mięła ją bezwiednie. 

— Kochałam ją bardzo... a ona znać 
mnie nie chciała. Gdy powróciłam z prowin- 
cyi, odepchnęła od siebie jak owcę parszywą, 
jak ostatnią z kobiet... 

Tłumiła łkanie w falującej piersi. Wy- 


Jednorazowe inseraty obliczają się po l4 hal. 
kilkorazowe po (2 hal. od miejsca i wiersza miarą pe- 
titową, ogłoszenia zaś tabelaryczne i liczbowe po 
20 hat. od jednego wiersza miary pełitowej. 

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie Agencya dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie Pasaż Hausinanna l. 9.; we Francyi w Pa- 
ryżu wyłącznie Agencya pana Adama, 38 Rue de 
Varenne. 


stycznia 1868 r. wśród objawów żałoby całej 
Monarchii austro-węgierskiej, a współczucia 
całego świata cywilizowanego, złożono je w 
krypcie 00. Kapucynów, w grobach Cesar- 
skich w Wiedniu. 

Teraz kaplica wotywna, wzniesiona w 
Queretaro na miejscu stracenia, świadczyć bę- 
dzie o lepszych uczuciach dzisiejszych Me- 
ksykanów, od pokolenia poprzedniego. Nie 
zdejmie ona jednak niesławy z nazwiska Lo- 
peza i Juareza ani nie zatrze krwawego wspo- 
mnienia w dziejach. 


Inwestycye kolejowe. 


Wczorajszy Fremdenblatt pisze: Dziś po- 
południu zbiera się komisya kolejowa dla 
dalszych narad nad przedłożeniem inwesty- 
cyjnem. Komisya obradować będzie także we 
środę, a posiedzeń plenarnych Izby będzie 
skutkiem tego w tym tygodniu tylko trzy. 
W ciągu tygodnia przewidziane są również 
konferencye przewódeów stronnictw, celem 
ułożenia programu prac lzby. Przyspieszenie 
rokowań w tej mierze jest konieczne, jeśli 
sesya ma spełnić przywiązywane do niej oczeki- 
wania. 

O przebiegu wczorajszych obrad komi- 
syi kolejowej Izby posłów otrzymujemy nastę- 
pującą telegraficzną relacyę: 

Na porządku dziennym wczorajszego po- 
siedzenia komisyi kolejowej znajdowała się 
budowa drugiego połączenia kolejowego z 
Tryestem. P. Minister kolei żelaznych dr. 
Wittek zawiadomił, że Rząd w ciągu bie- 
żącego tygodnia przedłoży Izbie posłów usta- 
wę o budowie dróg wodnych. W związku z 
tem przedłożeniem będzie prawdopodobnie w 
ciągu przyszłego tygodnia wniesiony projekt 
ustawy tyczący się zabezpieczenia tych kolei 
niższorzędnych, co do których rokowania 


rzucała z siebie szybko urywane wyrazy, jak- 
by goniła za myślami, wyprzedzającemi sło- 
wa. Pragnęla powiedzieć wszystko, co na ser- 
cu leżało, w jak najkrótszym czasie. Opowia- 
danie sprawiało jej boleść niezmierną. 

— Przy babuni wychowywała się moja 
siostra... którą ubóstwiam. Mam dla niej ma- 
cierzyńskie przywiązanie. Ona dla mnie wszy- 
stkiem na świecie, moim skarbem, moją je- 
dyną miłością. W ciągu dwóch lat ostatnich 
widywałyśmy się bardzo rzadko... zawsze skry- 
cie i potajemnie. Duszą jednak byłam ciągle 
przy niej... Teraz siedzi przy zwłokach babu- 
ni i łzami się zalewa. Oderwać jej od nich 
nie mogłam... Więc spędziłyśmy noc razem, 
obok trumny. Ach, ta noc... ta straszna nocl... 
Przybiegłam tu tylko na chwilę, żeby się z 
panem zobaczyć... Za parę godzin pogrzeb 
się odbędzie... Potrzebuję bratniej pomocy, bo 
sama zmęczona jestem... bezsilna. Stasia pła- 
cze, rozpacza, co moment mdleje... Chodź pan 
ze mną! We dwoje, tak w domu żałoby, jak 
i na smutnej, długiej drodze do cmentarza, 
czuwać nad nią będziemy, a gdy tu powró- 
cimy... bo tam przecie pozostawić jej nie mo- 
gę.. miesiąc sierotkę moją przy sobie zatrzy- 
mam, otoczę staraniami, serdeczną pieszczotą 
cierpienie jej ukoje... Ona nie nie wie, nie 
domyśla się nawet. Gmiew babki przypisuje 
nieporozumieniom o pieniądze... Nie może, nie 
powinna wiedzieć | Gdyby... umarłabym ze 
wstydu. Gotowa mnie może także odepchnąć... 
Staruszka, wraz z dzieckiem, żyły w biedzie, 
niemal w nędzy. Utrzymywały się ze skro- 
mnej emerytury. Babcia nie odemnie przyjąć 
nie chciała... Na cztery tygodnie zamknę 
drzwi mieszkania; nikogo, prócz pana, nie 
przyjmę. Potem.. potem, oddam ją na pen- 
syg.. Czy się zgadzasz, czy pójdziesz ze mną? 

— Ohodźmy! służę pani — powiedział 
Hilary, z właściwą sobie banalną uprzejmością 
towarzyską. 

(Ciąg dalszy nastąpi). 


przedwstępne tak daleko postąpily, że będą 
mogły być przedłożone lzbie postów koukre- 
tue wnioski w sprawie tych kolei. 

P. Steinwender wyraził nadzieję, 
że w obradach nad przedłożeniem kolejowem 
nastapi żywsze tempo. 

Dr. Kolischer spodziewa się po no- 
wej kolei, że zwiększy się ruch do Tryestu, 
oraz podniesie się wogóle zdolność całej Au- 
stryj do eksportu. Kontrybuenci austryaecy 
wraz z całą kosztowną budową kolei przyj- 
mują na siebie wielki ciężar, nzasadniony do 
pewnego stopnia jedynie tein, że Państwo po- 
winno rozporządzać główną siecią kolei, je- 
żeli ma prowadzić dobrą politykę komunika- 
cyjną. Stronnictwo mowcy może też tylko 
wówczas zdecydować się na przyjęciu tego 
ciężaru na kontrybuentów wschodnich krajów 
Austryi, jeżeli także życzenia wschodnich pro- 
wineyj, eo do potrzebnych tam kolei, będą 
odpowiednio uwzględnione. 

P. Sustersic oświadcza, że stronni- 
ctwo jego ze względów ogólno państwowych 
głosować będzie za przedłożeniem, chociaż 
ono nie odpowiada względom na lokalne in- 
teresa Krainy. 

P. Kaftan oświvdcza, że Czesi obsta- 
wać będą przy junctim przedłożenia inwesty- 
cyjnego i budowy dróg wodnych. 

P. Stwiertnia polemizuje z wywo- 
dami dr. Kaizla, jakie ten poseł wygłosił w 
dniu 15 marca i mówi, że koleje nie mają 
być przedsiębiorstwem, lecz wynikami dobro- 
bytu palistwowego. Rozwoju ich szukać na- 
leży nie w systemie prywatnych kolei, ani 
w podwyższaniu taryf transportowych, lecz w 
świadomem celu i według płanu przeprowa- 
dzonem upaństwowieniu kolei prywatnych, 
oraz wykończeniu sieci kolei lokalnych w ca- 
łem państwie. Mowca oświadcza w końcu, że 
uznając ze swej strony i ze strony kolegów 
klubowych konieczność poparcia krajów alpej- 
skich przez Państwo, spodziewa się, iż zastępey 
tych krajów poprą także w swoim czasie żą- 
dania reprezentantów Galicyi, tyczące się ga* 
licyjskich potrzeb krajowych. 

P, Minister kolei żelaznych dr. Wittek 
stwierdza, że właściwie przeciwko przedłożo- 
nemu przez Rząd planowi drugiej linii kole- 
jowej do Tryestu nie ma żadnych zasadni- 
czych sprzeciwień i że przeto przedłożenia 
rządowe w tym kierunku dobrze przeszły pró- 
bę wyczerpującego roztrząsania w komisyi ko- 
lejowej. Następnie omówił P. Minister najwa- 
żniejsze techniczne kwestye poruszone przez 
poprzednich mowców. (o do podniesionej 
przez p. Kaftana sprawy budowy dalszego cią- 
gu kolei z Pirny na północ, zauważył P. Mi- 
nister, że wykończenie wspomnianej sieci ko- 
lei lokalnych w Czechach będzie z pewnością 
przedmiotem studyów, ale na razie przede- 
wszystkiem przyjdzie pod rozwagę linia kolei 
państwowej Żiniee-Budziejowiee, o której wy- 
kończeniu myślano odpowiednie w programie 
inwestycyjnym. 
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W KRAINIE ZLOTA, 


ET 


(Z angielskiego). 
(Ciąg dalszy). 

King Kinkley, najlepszy strzelec po Pio- 
trze, z wielkiem zajęciem śledził przecieg ca- 
lej sprawy, a gdy szklanka jego była pelna, 
rzekł w zamyśleniu: 

— Tego nie ma w naszych ustawach ; 
nigdy jeszcze nie zaszła podobna okoliczność 
w naszej dolinie. Czyż Mac Ganu nie powie- 
dział, że ta kobieta jest jego żoną? W takim 
razie jakąż my odegraliśmy rolę? Gdzie by- 
liśmy podczas ogłaszania zapowiedzi ? albo, 
gdy mu od nich dyspensę dawano? To się 
nie nazywa przyjacielskim stosunkiem i mam 
pewne wątpliwości. 

Inny górnik, znany pod nazwiskiem 

Presbiteryanina, dodał : 
V tem jest coś podejrzanago. Ta 
pani była tutaj tak prolegowana, jakby byla 
siostrą każdego obywatela, tak samo jak lady 
Jane (lady Jane byla córką właściciela ka- 
wiarni i szynkowała napitkami), a takiego fi- 
gla nam wypłatała! 

— Piotrze — rzekł King Kinkley — ty 
masz kłucz tajemnicy, posiadasz więc wyż- 
szość nad tą damą; gadaj, gadaj! 

Wiem coś — odrzekł Piotr — ale 
trzeba, żebyśmy poczekali do dziesiątej. Wte- 
dy pokażę wam wszystkie karty; zobaczycie. 

I pomimo, że szemrać zaczęli, nie chciał 
nie powiedzieć. 

Zmysł awanturniczy zbliżył metysa, 
Irlandczyka i „szanownego“ Justa Trafford 
na pochyłościach gór Skalistych w Kanadzie 
i podróżowali razem aż do przeciwległego 
stoku, gdzie gorący wiatr od morza Spokoj- 
nego marznie odbijając się o śnieżne szezyty 
gór. Przybyli w dolinę Peppi WÓWCZAS, gdy 
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Na wniosek p. Baumgartnera zamknięto 
dyskusyę i posiedzenie przerwano. 


Z caratu. 


(Głos prawosławnego metropolity charkowskiego 
przeciw hr. Tołstojowi i jego uczniom). 


Prawosławny metropolita charkowski Am- 
broży, w nawiązaniu do znanego pisma sy- 
nodu prawosławnego rzucającego, klątwę na 
hr. Lwa Tołstoja, wystąpił z gwałtowną fili- 
piką przeciw tym ludziom wykształconym, 
„którzy, nosząc miano chrześcian, w rzeczy- 
wistości są, najniebezpieczniejszymi wrogami 
kościoła prawosławnego“. Przekonania ich są 
bardzo rozmaite; zgadzają się tylko na je- 
dnym punkcie: walki z chrześciaństwem wogóle, 
a kościołem prawosławnym w szczególności. 
Pomiędzy nimi w Rossyi — powiada metro- 
polita — pierwsze naturalnie miejsce zajmuje 
hr. L. N. Tołstoj. Dlaczego? Dla tego, że 
w sumie jego błędów wszyscy wrogowie chrze- 
ściaństwa znajdują swe zapatrywania i prze 
konania. 

Hr. Tołstoj nie tylko dziełami swemi 
rozpowszechnia błędy, ale występuje i czyn- 
nie. Ma on gorliwych współpracowników w 
swej występnej działalności: księcia Chiłkowa 
i innych. Działacze ci stanowią towarzystwo 
socyalistyczne. Oto książę Chiłkow we wsi 
Pawłowkach (gub. charkowska) darował wło- 
ścianom 400 dziesięcin ziemi własnej, zbudo- 
wał na tych gruntach 40 domów i osiedlił 
w nich tych, którzy wyznają jego naukę. 
Współpracownicy hr. Tołstoja uwiedli prze- 
szło 7.000 duchoborców kaukaskich i prze- 
wieźli ich do Kanady, urządziwszy dla nich 
całą kolonię socyalistyczną, w której wymie- 
rają teraz z głodu i chłodu. Nawet własna 
córka Tołstoja, Tatjana niejednokrotnie przyjeż- 
dżała do Pawłówek, by podtrzymać w wierze 
sztundystów tamtejszych. 

Metropolita wyjaśnia w dalszym ciągu, 
dlaczego „szatańskie* nauki Tołstoja tak po- 
dobają się nowoczesnym fałszywym nauczy- 
cielom i tak je rozprzestrzeniają. Wedle tych 
nauk, jeżeli ktoś dowie się o istnieniu zama- 
chu na głowę państwa, nie powinien przeciw- 
działać temu, bo to jest uwolnieniem świata 
od tyranii, jeżeli dowie się o strejkach, o ogra- 
bieniu ludzi bogatych, nie powinien przeszka- 
dzać temu, bo to jest sprawiedliwym roko- 
szem przeciw kapitalistom, przyswajającym 
sobie własność biednych; jeżeli ktoś odbiera 
drugiemu żonę i psuje mu złem wychowa- 
niem dzieci, lub w obecności jego rodziny jest 
niemoralnym, nie należy przeszkadzać te- 
inu, bo każdy winien mieć swobodę przeko- 
nań i według nich postępować. Jeżeii kto wi- 
dzi, że buntują się i popełniają nieporządki 
łudzie młodzi, nie powinien przeszkadzać im, 
ponieważ młode pokolenie winno mieć swo- 
bodę ruchów w sprawie nauki i ustanowie- 


nia porządku życia społecznego. Jeżeli widzi 
jakieś nowe obyczaje niemoralne, widowiska 
lub wstrętne mody, nie powinien powstawać 
przeciw temu, bo to jest krok do ulepszenia 
życia społecznego. 

„Hr. Tołstoj — mówi dalej metropo- 
lita — używa swego talentu na rozsiewanie 
złego. Lud zaś nazywa go genialnym, zapo- 
minając, że genialny muzyk nie będzie ge- 
nialnym filozofem, a więc i genialny roman- 
sopisarz nie ma zdolności, aby zostać wiel- 
kim teologiem. Lecz w Rossyi rozpowsze- 
chniają naukę fałszywą nietylko wyznawcy 
Tołstoja, ale i wielu innych. Kto oni są i 
gdzie są? Zapytajcie lepiej, gdzie ich nie ma 
obecnie? Zajmują oni wszystkie stopnie dra- 
biny państwowej i społecznej od góry do 
dołu. Są oni w sferach wyższych; widać to z 
milezącego zezwolenia, z jakiego korzystają 
wrogowie cerkwi i rzeczywistego dobra oj- 
czyzny. Widać to z tajemnej opieki nad roz- 
kolnikami i sektantami, przez których mają 
nadzieję zrobić wyłom w cerkwi prawosła- 
wnej, która nienawidzi liberałów i materyali- 
stów. Oni z pewnością są i w naszych zakła- 
dach naukowych, bo inaczej z tych zakła- 
dów nie wychodziłaby młodzież, ośmielająca 
się do podnoszenia buntu jawnego przeciw 
władzy i porządkowi ogólnemu. Są oni w na- 
„szych sądach, które uwalniają jawnych zbro- 
dniarzy, nawet przyznających się do zbrodni. 
Są w ziemskich i miejskich zarządach, gdzie 
obraduje się nad liberalnymi projektami i w 
których z taką nienawiścią traktowane są 
sprawy cerkwi. Znajdujemy ich i w gminach, 
gdzie tak doskonale ukrywają się sektanci i 
ich propagatorowie. Cóż powiedzieć o naszej 
literaturze lżejszej, tak gorliwie rozpowsze- 
chnianej pomiędzy ludem? To przewodnik 
tworów lekkomyślnych, psujący smak ludo- 
wy i oduczający lud od poważniejszych dzieł 
duchowych. Inieligencya zaś nasza — to ry- 
nek wymiany tanich idei liberalnych i są- 
dów*. 

W końcu metropolita oświadcza, iż on 
starzec przeszło 80-letni poczytywałby sobie 
za grzech umierać, nie wypowiedziawszy gorż- 
kiej prawdy swej ojczyźnie, tem bardziej, że 
iak mało w Kossyi jest światłych ludzi, któ- 
rzyby mieli odwagę, zwrócić uwagę na gan- 
grenę szerząca się wśród ogromnych mas spo- 
leczeństwa rossyjskiego. 


KRONIKA. 


Lwów, 23 kwietnia 


— Z c. i k. armii. Podpułkownik 5 p. 
ułanów Aloizy Gayer - Gayersfeld zamianowany 
komendantem tego pulku. General-major Hugo 
Balthazar, komendant 20 brygady konnicy, prze- 
uiesiony w tym samym charakterze do 9 bry- 
gady konnicy. Pułkownik August Litke, komen- 


kopalnie były w zastoju; po ich nadejściu 
omyślność w dolinę wróciła. Nasi trzej we- 
drowcy każdy na swój sposób opanowali do- 
linę. „Honorable“, szeregiem pomyślnych obro- 
tów — według wyrażenia Piotra — zdobył 
majątek nie czyniąc sobie nieprzyjaciół i na 
dwa miesiące przed wypadkami, o których 
mówimy, udał się na wybrzeże w interesach. 
Shon zyskał nazwę i reputacyę „białego“, to 
znaczy odważnego, nie wliczając w to jego 
zwycięstw w miłości. Nie zbierał pieniędzy, 
ale zarabiał tylko tyle eo miał wydać i jak 
prawdziwy Irlandezyk chętnie rzucał nadzieję 
zysku, aby posłyszeć piękny głos lub zoba- 
czyć małą nóżkę. 

Piotr był całkiem inny. „Kobiety, ma- 
wiał —- och. nie! one robią z mężczyzny 
albo durnia, albo szatana!* 

Dla niego pokusa była gdzieindziej. Gdy 
wszyscy trzej przybyli w dolinę, Piotr był 
tylko górnikiem po prostu; ale całe swoje 
życie bywał wcale czem innem, o czem mo- 
gła poświadczyć nie jedna kieszeń ograbiona 
przez niego w krainie gór Skalistych, a nowa 
jego karyera weale mu ponętną nie była. Po- 
kusa stawała się coraz silniejszą i przez wiele 
dni, zanim jej uległ, można go było widzieć 
około północy oddającego się grze w samo- 
tności. Dla czego z początku nie oddał się 
swojemu prawdziwemu rzemiosłu? Przyczyn 
było dwie: najprzód, że zasmakował w uczci- 
wem towarzystwie „Honorable“ i Mae Ganna, 
a po drugie, przypominał sobie wybornie 
straszną noe temu rok, spędzoną u zwłok ro- 
dzonego brata, zabitego „przypadkiem podczas 
sprzeczki w grze, której on sam był powo- 
dem. '[e okoliczności powstrzymały go przez 
pewien czas, ale namiętność silniejszą była 
nad wszystko. A 

Dolina Peppi stanowiła dziewicze niemal 
pole do popisu; ofiary same w rękę mu wpa- 
dały. Piotr nie lubił pieniędzy dla samych 
pieniędzy; gra tylko gó pociągała. Byłby sta- 
wił życie własne za bogactwa całego króle- 
stwa, a wygrawszy je, bylby je oddał, jako 
bezcenny dług narodowy. 

Upadł nareszcie i padające, podbił całą 
dolinę, a jednocześnie został uznany jako oby- 
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watel nie znający trwogi i liberalny, który 
tak samo dobrze strzelał jak grał. 

W tych czasach przedsięwziął wycieczkę 
do innej doliny i właśnie podezas tej nieobe- 
eności zdarzył się wypadek, którego ofiarą 
padł „Szamonny* i Shon. Wrócił dopiero na 
kilka godzin przed swoją sprzeczką 7 Shonem 
i przyszedłszy do kawiarni tam się o tym 
wypadku dowiedział. Gdy mu opowiadano tę 
romantyczną historyę, która wynikłą stąd dla 
Shona, kobieta o której mówiono przechodziła 
po pod kawiarnię i pokazano ją Piotrowi. Metys 
nie łatwo się wzruszał, ale gdy ujrzał tę pię- 
kną kobietę, której twarz przypominała nieco 
typ indyjski, twarz jego blada zaczerwieniła 
się, a zaciśnięte zęby ukazały się z pod la- 
dnych wąsów. Patrzył za nią dopóki nie we- 
szła do sklepu, nad którym był napis: — 
Lucy Rives. — Trafika. — Ani tego sklepu, 
ani szyldu nie było, gdy Piotr ostatnim ra- 
zem przechodził tą okolicą. 

Shon właśnie wtedy wszedł do kawiar- 
ni i wiemy już co zaszło. 

dwie godziny póżniej można było 
widzieć Piotra stojącego w cieniu świerków, 
zdobiących Ward s Mistake, obok domu, gdzie, 
jak mu powiedziano, Lucy Rives mieszkała 
ze starą indyanką. Stał tam nieruchomo czas 
dlugi, paląc papierosy jeden po drugim, aż 
póki drzwi się nie otwarły. Shon wyszedł ztam- 
tąd i skierował się ku miastu. Wtedy Piotr zbli- 
żył się i nie zastukawszy, otworzył drzwi i 
wszedł. Kobieta zajęta szyciem przy stole 
zerwała się szybko z miejsca i obróciła się 
kn niemu; robota, którą miała na kolanach — 
kurtka Shona — wypadła jej z rąk, twarz 
jej pobladla, a oczy, rozszerzone przerażeniem 
wpatrzyły się w Piotra. Oparła się o poręcz 
fotela; obeeność tego człowieka wszystkie siły 
jej odebrała. Stała przed nim milcząca i tyl- 
ko stłumiony jęk wychodził jej z piersi, gdy 
tymczasem metys zapalał spokojnie papierosa i 
mówił do starej indyanki. która przykucnięta 
na ziemi plotła koszyki z sitowia : 
Wstań Ikni i idź sobie! 

Ikni wstała i zbliżywszy się przypatry- 
wała się meltysowi przez chwilę, a potem za- 
mruczała : 


dant 1 p. huz., zamianowany komendantem 20 
brygady konnicy. Pułkownik 95 p. p. Jan Tar- 
buk, zamianowany komendantem tego pułku, a 
pułkownik Ernest bąr. Schrenk auf Notzing, ko- 
mendant 11 p. huz., komendantem 13 brygady 
konnicy. Najwyższe zadowolenie wyrażono kapi- 
tanowi I kl. sztabu generalnego Stanisławowi 
Puchalskiemu. Podpułkownik Józef Kutschera, 
komendant 3 bat. art. fort., zamianowany ko- 
mendantem 6 p. art. fort., a major 1 p. art. 
fort. Edward Marschner, komendantem 6 bat. 
art. fort. Podpułkownik 2 p. art. fort. Milutin 
Kaiganie przeniesiony do 6 p. art. fort. Major 
sztabu inżynieryi przy XI korpusie Rudolf Braun 
zamianowany dyrektorem inżynieryi w Kotarze. 
Podpułkownik Alfred Meltzer ze szabu general- 
nego przydzielony do służby przy 56 p. p. 

Przeniesieni zostali ze sztabu inżynieryi : 
pułkownik Jan Friedel do 18 p. p., podpułko- 
wnicy Karol Strzechowski do 78 p. p. i August 
Eibogen do 20 p p. Major Maurycy Flick z 13 
p. uł. przeniesiony do 4 p. uł. obr. kraj. Po- 
rucznik 13 p. dragonów Rajmund hr. Erbach- 
Fiwstenau przydzielony do gwardyi Cesarskiej. 

Rezerwowym kapelanem wojskowym II kl. 
zamianowany rezerwowy kadet 13 p. p. ks. Jan 
Twardowski rz. kat. dyecezyi tarnowskiej, 

Złoty krzyż zasługi z koroną otrzymał le- 
karz pułkowy I klasy 1 p. p. dr. Jakób Frisch, 
zaś złoty krzyż zasługi starszy lekarz 3 p. drag. 
dr. Ferdynand Bauer. 

Srebrne krzyże zasługi otrzymali : freiter 
15 oddziału sanitetów Leopold Missler, freitex 
6 oddziału sanitetów, tytularny kapral Ryszard 
Richter, żołnierze 1 p. p. Jan Jaksch i Antoni 
Werner, tudzież żołnierz 16 bat. strzel. Rudolf 
Bednat, dragon 3 p. Franciszek König i żołnierz 
15 oddz. sanitetów Józef Haręzlak. 

Wojskowy starszy intendent I kl. Karol 
Kaspar, szef intendentury XI korpusu, otrzymał 
krzyż oficerski orderu Franciszka Józefa, 

Ministerstwo wojny udzieliło pisemnych 
pochwał za szczególną działalność przy tłumieniu 
epidemii tyfusu w okręgu I korpusu: lekarzowi 
pułkowemu I klasy dr. Fryderykowi Hoornowi 
z wojskowej wyższej szkoły realnej i starszemu 
lekarzowi 1 p. p. dr. Alfredowi Kučera. 

Zastępeą lekarza asystenta zamianowany je- 
dnoroczny ochotnik 71 p. p. Franciszek Chuder- 
ski przy szpitalu garnizonowym we Lwowie. 

Przydzielony do służby przy inspektorze 
artyleryi fortecznej kapitan I kl. 8 p. art. tort. 

Kapitan I kl. 8 p. art. fort. Robert Hauser, 
przydzielony do wojskowego komiłetu techniczne- 
go, przeniesiony został do 35 p. art. dyw. 

Do stanu armii przeniesieni kapitanowie 
U kl: Jerzy Nogga z 93 p. p. przy Minister- 
stwie wojny i Albin Pichler z 94 p. p. jako 
oficer magazynowy przy 80 p. p.; kapitan I kl. 
8 p. art. fort. Aloizy Reitermanu, przydzielony 
do służby przy inspektorze artyleryi fortecznej, 
przeniesiony do 6 p. art. fort. 

Przeniesieni porucznicy: Herman Holler z 
80 bat. strzel. pol. do 20 bat. strzel. pol., Raul 
hr. Busseul z 6 p. drag. do 8 p. huz., Feliks 
Gaill z 28 p. art. dyw. do 10 p. art. korp., 


— Znam ciebie, znam; umarły wrócił. 
Kościstymi palcami dotknęła ramienia, 
jakby chcąc się zapewnić czy doprawdy był 
z ciała i kości i potrząsając głową ponuro, 
wyszła z pokoju. Gdy drzwi sie za nią zam- 
knęly, nastało znowu milezenie, przerwane 
tyłko wykrzyknikiem ze strony mężczyzny. 
Kobieta przesunęła ręką po czole, a potem ją 
opuściła rozpaczliwym ruchem. i 

Wtedy Piotr wyrzekł szorstko : 

— Więc cóż? 

— Ty żyjesz, Franciszku? — rzekła 
kobieta. 

— Tak, Lucy Rives, żyję! 

— Dlaczego pozwoliłeś, żeby myślano, 
żeś się utopił? Dlaczego? Och dlaczego |... — 
jęknęła. 

Podniósł zwolna powieki i odpowiedział 

wyrzucając obłoki dymu: 
Ach tak, moja Lucy, dlaczego? Tak 
już dawno. Ileż to będzie? tak... tak... dziesięć 
lat.. Dziesięć lat to za długo, aby pamiętać, 
prawda ? 

Podszedł ku niej. Ona się cofnęła, ale 
ręka jej zostala na oparciu krzesła. On dot- 
knął ręką obrączkę złotą, którą miała na paleu 
i rzekł: 

— Nosisz ją jeszcze? Doprawdy? (o za 
wierność ze strony kobiety! Jak ona pamięta, 
Matko Boska! Ale czy nie mógłbym ciebie 
pocałować? Tak prawda? raz jeden po latach 
ośmiu... moja żono! 

Oddychała z trudnością i cofnęła się aż 
do ściany jak nieprzytomna, wołając: 

Nie, nie, nie! Nie zbliżaj się, nie 
przemawiaj do mnie. Och! błagam, zatrzymaj 
się, zatrzymaj się chwilę, proszę! 

On wzruszył ramionami i z wybuchem 

ironicznej serdeczności mówił dalej : 
„+ pomyśleć sobie, że rzeczy taki 
obrót wzięły? Oto masz swój dom! bardzo do- 
brze! Zmęczyłem się podróżowaniem i życiem 
w samotności. To nie syn marnotrawny wraca 
do domu; to dom przychodzi do marnotra- 
wnego syna. 

I wyciągnął ręce z uczuciem błogiego 
zadowolenia. 

(Ciąg dalszy nastąpi). 


Gustaw Franz z 10 p. art. korp. do 28 p. art. 
dyw., Bernard Barabas z 12 p. art. korp. do 1 
p. art. korp., Karol Ubelaker z 31 p. art. dyw. 
do 40 p. art. dyw.. Józef Haller - Hallenburg z 
81 p. art. dyw. do 11 p. art korp., Jan Frank 
z 2 p. art. korp. do 88 p. art. dyw, Józef 
Schleif z 11 p. art. korp. do 2 p. art. korp., 
Józef Komoros z 88 p. at. dyw. do 40 p. art. 
dywiz. 

Kapitan-audytor II kl. 45 p. p Bogumił 
Bartos przeniesiony do 85 p. p., u Kapitan- 
audytor II kl. 86 p. p. Gottlieb Petr do 46 p. p. 

Podporucznicy rachunkowi: Ryszard Rat- 
tich z 3 bat. pion. przeniesiony do 9 bat. pion. 
a Ignacy Mucha z 2 p. art. fort. do 7 p. p. 

Do rezerwy przeniesiony porucznik 20 p. p. 
Aloizy Postulka. Rezerwowy kadet zastępca ofi- 
cera 41 p. p. Artur Linde przeniesiony do stanu 
nieczynnej obrony krajowej. Porucznik 2 p. dr. 
Albin bar. Kosjek przeniesiony do 12 p. drag. 

Podporucznik rachunkowy 9 bat. pionie- 
rów Edward Witsch otrzymał jednoroczny urlop. 
W stan spoczynku przeniesiony podporucznik 24 
p. p. Jan Soukup. Oficerską szarżę pozwolono 
złożyć starszemu lekarzowi 7 p. uł. dr. Stefa- 
nowi Isterewiczowi. 

Gr. kat. kapelanowi wojskowemu II kl. 
Michałowi Switeńkiemu z dyecezyi przemyskiej, 
zezwolono wystąpić ze związku armii. 

Kapitan rachunkowy I kl. 22 p. p. obr. 
kraj. August Kramer otrzymał złoty krzyż za- 
sługi z koroną. 

Kadetami zastępcami oficerów zamianowani 
kadeci: Fryderyk Unger z 2 p. uł. obr. kraj. 
i Emil Obenaus z 5 p. uł. obr. kraj. 

Rezerwowymi kapelanami II kl. w obronie 
krajowej zamianowani żołnierze uzupełniającej 
rezerwy: ks. Aleksander Czubaty z gr. kat. ar- 
chidyecezyi lwowskiej przy 35 p. p. obr. kraj. 
i ks. Wojciech Majchrowicz z rz. kat. dyecezyi 
krakowskiej przy 16 p. p. obr. kraj. 

Rotmistrz I kl. 6 p. uł. obr. kraj. Ryszard 
Lesonitzky przeniesiony do 2 p. uł. obr. kraj. 

W ewideneyi prowadzony ma być nadal 
rezerwowy podporucznik 6 p. uł. obr. krajowej 
Maurycy Eltz przy komendzie 5 p. uł. obr. kr. 


— W Czytelni kobiet odbędzie się we 
czwartek, 25 b. m., o godzinie pół do 7 wie- 
czorem ostatni w tym sezonie wieczorek arty- 
styczno - literacki, na który złożą się produkcye 
muzyczne na fortepianie i eytrze, kwartet smycz- 
kowy, deklamacye, śpiew i odczytanie bluetki 
przez autorkę. Wstęp dla członków i gości. 


Powiatowy kurs pożarnictwa. 
W dniach 17, 18 i 19 b. m. przeprowadził 
krajowy Związek ochotniczych straży pożarnych 
powiatowy kurs pożarnictwa w Drehobyczu, u- 
rządzony staraniem drohobyckiege Wydziału po- 
wiatowego, dla instruktorów obowiązkowych 
straży pożarnych w gminach wiejskich. W kur- 
sie tym wzięłe udział 27 delegatów gmin wiej- 
skich. Koszta urządzenia kursu i wydatek na 
utrzymanie uczestników przez czas trwania kur- 
su pokrył tamtejszy Wydział powiatowy. Nauki 
o pierwszej pomocy w naglych wypadkach u- 
dzielał bezinteresownie dr. Emil Tiegermann, 
fizyk miejski w Drodobyczu. Egzamin, którym 
zakończono kurs, wykazał, że uczestnicy tego 
kursu, nabyli dużo wiadomości z dziedziny po- 
żarnictwa i z nauki o pierwszej pomocy. 


— Konkurs. „Macierz szkolna* w Cie- 
szynie ogłasza konkurs na dwie posady nau- 
czycielskie, mianowicie na jedną posadę nauczy- 
ciela geografii i historyi z poborami nauczy- 
ciela gimnazyów rządowych, ewentualnie niee- 
gzaminowanego zastępcy nauczyciela na drugą 
posadę 2 płacą 2000 koron rocznie w tamtej- 
szem gimnazyum polskiem. 

Zgłoszenia adresować należy do „Zarządu 
Macierzy szkolnej* dla Księstwa cieszyńskiego 
w Cieszynie najpóźniej do dnia 1 ezerwca1901. 


— Maryówka. Z dniem 1 maja będzie 
otwarty Sześciomiesięczny sezon w znanem sa- 
natoryum i zakładzie wodoleczniczym dra Józefa 
Zakrzewskiego i inżyniera Karola Richtmanna 
w Maryówce pod Lwowem. Dr. Zakrzewski, za- 
chęcony powodzeniem i uznaniem, jakie spotka- 
ło sanatoryum w Maryówce w roku poprzednim 
w pierwszym sezonie nowego zarządu, zwiedził 
wiele rozgłośnej sławy zażywających zakładów 
w Austryi i za granicą i na wzór ich wprowa- 
dza w r. b. kilka nowych urządzeń. Mianowicie 
na nowo dokupionym łagodnym stoku południe- 
wym lasu, w Maryówce, urządzono park, wśród 
którego część dokładnie odgrodzoną, a zaopa- 
trzoną w przeróżne przyrządy do gimnastyki i 
pracy fizycznej przeznaczono na tak zwane ką- 
piele powietrzne na wzór podobnych u dra Lah- 
mana w Dreźnie. W innej części parku pomie- 
szezono kąpiele słoneczne w zacisznem i stoso- 
wnie zabezpieczonem miejscu. — Dla zwolen- 
ników ścisłej metody Lahmana, którą w tym 
celu przestudyował, zaprowadza dr. Zakrzewski 
osobny wikt, a cały system leczenia Lahmaua 
może na miejscu w Maryówce dokładnie prze- 
prowadzić. Od paru lat wielkiego nabrało roz- 
głosu w Europie leczenie mułem wulkanicznym, 
sprowadzanym z Battaglii w północnych Wło- 
szech. W Austryi od 8-ech lat znajduje się do- 
tychczas jedyny zakład w Wiedniu, w którym 
system ten zaprowadzono; otóż teraz w obec 
pomyślnych rezultatów, jakie w tym zakładzie 
osiągnięto, dr. Zakrzewski postanowił w Ma- 
ryówce odpowiednie urządzenia i w sezonie te- 
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gorocznym stosować w odpowiednich przypad- 
kach leczenie za pomocą Fango di Battaglia. 
Prócz tyeh nowości posiada Sanatoryum 
Maryówka wzorowo urządzony zakład hydropa- 
tyczny, osobny dla mężczyzn i dla kobiet, ze 
wszelkiego rodzaju natryskami z wody zimnej i 
ciepłej, oraz pary wodnej, dalej kąpiele parowe, 
kąpiele clektryczne i mineralne, tudzież salę do 
gimnastyki. Do rozrywki służą bilard, kręgiel- 
nie, tennis, nauka jazdy na rowerach, spacery 
w lasach i wycieczki w urocze okolice, fortepian. 
biblioteka i najpoczytniejsze czasopisma. Omni- 
bus, powozy, konie wierzchowe są na życzenie 
do dyspozycyi. Z miastem zaprowadzono połą- 
czenie telefoniczne, poczta przychodzi dwa razy 
dziennie. Kuehnia zakładowa urządzona jest 
wzorowo. Ceny w zakładzie bardzo przystępne. 


— Wystawa wiosenna kwiatów i ja- 
rzyn, urządzona staraniem Towarzystwa zawo- 
dowych ogrodników, otwartą zostanie we Lwo- 
wie w pałacu sztuki na placu powystawowym 
dnia 27 b. m. i potrwa do 7 maja. 


— Wypadek przy budowie. W ogro- 
dzie Jabłonowskich zdarzył się wczoraj przykry 
wypadek. Murarz Jan Kozłowski, urządzając ru- 
sztowanie, ucinał belek. Nagle ucięty belek 
pękł, a siedzący na nim Kozłowski spadł na 
ziemię, przyczem doznał złamania lewej ręki. 
Po opatrzenia przez stacyę ratunkową, odwie- 
ziono ofiarę własnej nieostrożności do szpitala 
powszechnego. 

= We własne sidła złapał się poszu- 
kiwany za kradzież i oszustwo Antoni Klupka 
lub Chlupka, który grasował jakiś czas w prze- 
braniu podurzędnika kolejowego między służbą 
kolejową, a wyłudziwszy pod fałszywym pre- 
tekstem i nazwiskiem Stanisława Greczyły ubra- 
nie cywilne od wożźnego sądowego M. Kucynia- 
ka, sprzedał mundur kolejowy szukając na innem 
polu zdobyczy. Poszkodowany Kueyniak spot- 
kawszy pseudo-Greczyłę na ulicy w swem ubra- 
niu, upominał się o zwrot, atakowany jednak 
wyparł się jego znajomości i zawezwał rze- 
komo w swej obronie stójkowego. W  policyi 
jednak wyjaśniła się sytuacya i ofiarę niewinnej 
napaści, w której rozpoznano oszusta Klupkę, 


karanego już niedawno 10 - miesięcznem więzie- | 


niem, wzięto znowu pod klucz. 


= Zniknęła z domu pod l. 6 ul. Kle- 
parowska od dnia 18 b. m. Józefa Hosaj, lat 15 
licząca, rodem z Podgórza, słuszna blondynka o 
krótkich rzadkich włosach, okrągłej bladej twa- 
rzy, czarnych oczach. Ubrana była w zieloną 
sukienkę, czarny paltocik, granatową czapeczkę 
lub szal w kraty. 


— Nieszczęśliwy wypadek. Z Bogu- 
mina donoszą: Podczas kładzenia kamienia wę- 
gielnego pod budowę nowej szkoly w Wieżbi- 
cach koło Bogumina spłoszyły się konie z po- 
wodu strzałów możdzierzowych i wpadły pomię- 
dzy tłum. Jedna osoba poniosła śmierć na miej- 
seu, druga zmarła w drodze do szpitala. 


— Kradzież na poczcie. Do jednego z 
tutejszych dzienników donoszą z Ustrzyk dol- 
nych, że niewiaądomy sprawca skradł na tam- 
tejszej poezcie list pieniężny z kwotą 1600 ka 
ron, z których 1200 koron podrzucił następnie 
do skrzynki pocztowej, a resztę t.j. 400 koron 
sobie przywłaszczył. 

— X. zjazd chirurgów polskich od- 
będzie się w Krakowie z początkiem drugiej po- 
łowy lipca b. r. w klinice chirurgicznej. 


— Na karę śmierci skazano onegdaj w 
Zgorzelicach krawca Emmricha, który w celach 
rabunku zamordował swoją ciotkę Trantmannową. 


— Zatruty pasztet. Z Tourcoing dono- 
szą, że 14 osób zachorowało ciężko, spożywszy 
zatruty pasztet. Jedna osoba już zmarła, cztery 
są konające. 

— Zmarła w ostatnich dniach: W Sam- 
borze, Olesia, córka radcy sądu krajowego, p. 
Hipolita Kopyściańskiego, w 6 wiośnie Życia. 


— Śmierć w dole kloacznym. Z Kra- 
kowa donoszą: Wczoraj w południe w jednym 
z tutejszych domów przy ul. Krowoderskiej Jó- 
zef Buła, wyrobnik z Krowodrzy zajęty przy o- 
suszaniu dołu kloacznego, wpadł przez nieostro- 
żność do głębi i nim przybyła pomoe, udusił 
się gazami, wydobywającemi się z dołu. 

— Znalezienie bomby. Do Dziennika 
Polskiego donoszą z Czerniowiec, że w jednym 
z tamtejszych boteli znikł nagle jakiś podróżny 
i pozostawił zamknięty na klucz kuferek. Gdy 
właściciel hotelu w obecności urzędnika policyi 
kuferek otworzył, znalazł w nim bombę dyna- 
mitową. Policya rozesłała za tym nieznajomym 
depesze. W księdze adresowej zapisał się on 
jako Aleksander Wuler ze Strassburga. Według 
opisu słnżby, liczył około 25 lat. Zachodzi po- 
dejrzenie, że jest to anarchista i że uciekł do 
Rnmunii, na liście anarchistów figuruje bowiem 
nazwisko Aleksander Wuler. 


— Sprawa Hilsnera. Dziś przed Naj- 
wyższym trybunalem kasacyjnym w Wiedniu 
rozpoczyna się proces Leopolda Hilsnera. Proces 
potrwa dwa dni. 


— Pod kołami pociągu. Z Cieplie do- 
noszą: Zona drożnika Novotnego zostala przy 
przejściu szyn kolejowych przejechaną przez po- 
ciąg wraz z trojgiem dzieci. Jedno dziecko zgi- 
nęło, drugie i matka odniosło ciężkie rany, 
trzecie wyszło bez szwanku. 


„Gazeta Lwowska* z dnia 24 kwietnia 1901 r. 


— Fabrykantki aniołków. Z Chry- 


Następca Tronu, Arcyksiążę Rudolf, któ- 


styanii donoszą, że aresztowano tam trzy kobie- | Ty wyspę odziedziczył, polecił zbudować pię- 


ty, które mordowały dzieci. Dotychczas udowo- 
dniono im, że zamordowały 27 dzieci. Kilka 
wyższych osobistości jest w tej sprawie skom- 
promitowanych. 


— Rozprawa karna przeciw profesoro- 
wi Uniwersytetu warszawskiego Mirurgowi Zień- 
cowi, któremu wytoczono proces o zbrodnię gwałtu, 
popełnioną na pacyentece w szpitalu, zostałą — 
jak nam z Warszawy donoszą — odroczoną na 
czas nieograniczony. Trzykrotnie już naznaczano 
rozprawę w tej sprawie i trzykrotnie świadko- 
wie się nie stawili. 


„Przewodnik naukowy i literacki“, 
dodatek miesięczny do Gazety Lwowskiej, wy- 
szedł za miesiąc marzec i zawiera: I. „Kore- 
spondencya Józefa Bohdana Zaleskiego“, podał 
Dyonizy Zaleski. — II. „Najnowsze prądy w 
poezyi naszej“ przez Piotra Chmielowskiego. — 
III. „Rzecz o uczuciach ludzkich“ przez Woj- 
ciecha Dzieduszyckiego. — IV. „Andrzej Radwan 
Zebrzydowski, biskup wrocławski i krakowski 
(1496 - 1560). Monografia historyczna. Część 
trzecia (1553—1560)“ przez dr. Tadeusza Tro- 
skolańskiego. V. Starożytności biblijne w świe- 
tle archiwum egipskiego z XIV. w. przed Chry- 
stusem przez dr. M. Schorra. VI. „Bibliografia 
o Juliusza Słowackim za rok 1699“ zestawił dr. 
Wiktor Hahn. 


Repertoar teatru miejskiego we Lwawie. 

Dziś, we wtorek (na ogólne żądanie) 
„Manon“, opera w 4 aktach Masseneta. 
Ostatni i pożegnalny występ p. Ireny Bohus- 
sównej. 

We środę po raz szósty „Zycie na žart“, 
sztuka w 5 aktach Gabryeli Zapolskiej, 

We czwartek „Łucya z Lamnermooru*, 
opera w 4 aktach Donizettiego. Ostatni i poże- 
gnalny występ p. Ludwiki Markowej (przed wy- 
jazdem za granicę) i występ gościnny Aleksan- 
dra Myszngl. 

W piątek (wznowienie) „Rewolwer“, ko- 
medya w 5 aktach Al. hr. Fredry (ojca). 
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VI. 
(Okolice Dubrownika: Lacroma. — Źródła Om- 
bli. — Trsteno (Cannosa). — Dolina Breno. — 


Gaj palmowy w San Giacoma. — Raguza Vecchia). 


Gdy król angielski, Ryszard Lwie Ser- 
ce, powracał ze swej wyprawy krzyżowej do 
Ziemi Swiętej (w r. 1192), schwyciła go ma 
Adryatyku straszliwa burza; uczynił wówczas 
wotum, że jeżeli wyjdzie z burzy szezęśliwie 
na miejscu, na którem wyląduje, zbuduje ko- 
ściół ku czci Najśw. Panny Maryi. I oto bu- 
rza ustała a król wylądował szczęśliwie na 
Lacroma (Lokrum), wysepce, która jest dla 
Dubrownika tem, czem (Capri dla Neapolu. 
Ryszard zawiadomił senat Raguzańskiej repu- 
bliki o swym ślubie; zawsze praktyezni Du- 
browniezanie zdołali króla namówić, aby ko- 
ściół wotywny wzniósł nie na pustej wów- 
czas wyspie lecz w Dubrowniku. Król miał 
jednak skrupuły sumienia i przedłożył spra 
wę Papieżowi, a ten wydał sąd iście Salamo- 
nowy: Senat Dubrownika może wprawdzie z 
pieniędzy, ofiarowanych przez króla, zbudo- 
wać kościół w mieście, ale także na wyspie 
kościół stanąć musi. Tak się też stało, a przy 
kościele zbudowano z czasem i klasztor Be- 
nedyktynów. Nieustanne jednak napady pi- 
ratów zmusiły zakonników do opuszezenia kla- 
sztoru; przez wieki na Lacromie sterczały tyl- 
ko ruiny, wyspa była pustynią, a nawet za- 
łoga zbudowanego z czasem fortu Royal nie 
umiała przeszczepić tu kultury dubrownickiej. 
Wreszcie odziedziczył wyspę syn dubrowni- 
ckiego patrycyusza Dujmicie, a nie umiejąe 
sobie dać rady ze spadkiem, odsprzedał La- 
eromę Arcyksięcia Maksymilianowi, później- 
szemu Cesarzowi Meksyku 

Odtąd rozpoczęło się dla Lacromy nowe 
życie. Bujna jej gleba czekała tylko zapła 
dni.jącego ziarna i troskliwej opieki, — 
wkrótce teź w przeciągu kilku lat na Lacro- 
imie poczęły się złocić pomarańcze 1 cytryny, 
w niedługim czasie szumiały lasy eyprysów, 
Mmodrzewi, wawrzynu. smereków i oliwek, ziele- 
niły się łąki, rosły kląby kaktusów i grzędy prze- 
ślicznych kwiatów, kwitnęły aloesy, i bujnie 
rodził winograd, z którego owoców wyciskają 
dziś wyborne wino. Bogata fantazya i zmysł 

jękna oraz zamiłowanie natury niepospolite- 

go Księcia, do dawnej świetności przywołaly 
i ożywiły kościół i klasztor, — a wyspa pod 
czarodziejskiem zaklęciem twórcy Miramaru za- 
mieniła się w uroczy zakątek, w którym mi- 
mowoli cisną się na myśł słowa poety: „Ach, 
byłby to raj...“ 


kny zameczek, i w nim spędził część swych 
miodowych miesięcy, po ślubie z królewnę 
Belgów, otefanią; oboje Cesarzewiezostwo od- 
wiedzali także częstokroć później uroczą wyspę. 

Po śmierci Cesarzewicza, Monarcha ofia- 
rował wyspę w posiadanie OO. Dominikanom, 
którzy z pietyzmem pizechowują wszystkie 
pamiątki po dostojnych właścicielach wyspy 
a włodarstwo swe na Lacromie wykonywują 
rozumnie i troskliwie. 

Co niedzieli formalne flotylle podążają 
z Dubrownika i Grużu na wyspę, wioząc 
spragnionych balsamicznej woni i przecudnych 
widoków wyspy. Szkoda tylko, że nie posta- 
rano się tam dotychczas poczynić żadnych 
urządzeń dla wygody gości i umożliwienia 
im dłuższego pobytu na wyspie. 


Dubrownicka barka parowa „Anczyca*, 
w piękne, słoneczne popołudnie wiozła nas 
z portu Grużu do źródeł Ombli (t. j. rzeki, 
strumienia). Przejeżdżaliśmy obok nadbrzeż- 
nych, letnich will patrycyuszów Dubrownika 
i Grużu, obok domostw Czingriów, Vojnoviczów, 
Bohdanów, Mitrowiczów — poczem barka skrę- 
ciła na prawo i odrazu znaleźliśmy się w ko- 
rycie rozległej rzeki, wpadającej pod Grużem 
do morza. Dziwny to strumień: szerokość je- 
go dochodzi do 140 metrów, krążyć mogą po 
nim nawet głębiej zanurzające się statki, a dłu- 
gość wynosi zaledwie — cztery kilometry ! Z obu 
stron otaczają ściśniętą dolinę rzeki znaczne, 
przeważnie łyse wzgórza; na stokach ich wi- 
dać winnice. Nad brzegami rozsiadły się po 
obu stronach prawie nieprzerwanym szere- 
giem chaty rybackie, porządnie z kamienia 
budowane ; na wzgórzach eo chwila widać to 
wspaniały pałac hr. Cabogów, to znów kościół 
czy klasztor jakiś. Z prawej strony biegnie do- 
łem wyborny gościniec prowadzący do mły- 
na, u Źródeł rzeki zbudowanego, a nad nim, 
w połowie wysokości góry widać gotową już 
trasę nowej kolei żelaznej i linię słupów te- 
legraficznych. Przez szerokość strumienia co 
chwila przepływa łódź lub barka, przewożące 
ludność z jednej strony na drugą. „Anczyca* 
płynie ciągle dalej; nagle dolina rozszerza się 
i zarazem widnokrąg urywa; mijamy kępy 
sitowia, które przypomina nam nasze drogie, 
swojskie widoki — i stajemy u źródeł Ombli. 
Jeżeli czytelniku znasz wodospad Prutu w 
Dorze, wyobraź go sobie mniej więcej trzy 
razy szerszym a wody jego z jeszcze większą 
forsą zrzucane z góry na dół, to wszystko 
zaś wydostające się nagle — z pod łańcucha 
ogromnych gór: to są Źródła Ombli. Mała 
Niagara. Woda wydobywa się z pod góry 
kilku ujściami; w jednem miejscu wytryska 
nawet z dołu do góry, jakby szprudel. 

Trudno wyobrazić sobie, aby istotnie 
pod pasmem gór znajdował się tak wielki 
zbiornik wody, iżby mógł od razu zasilać po- 
tężny strumień Ombli, — to też słusznem 
wydaje się ogólne przypuszczenie, że rzeka ta, 
to dalszy ciąg Trebinczicy, rzeki hereegowiń- 
skiej, która o kilka mil na północ od Dubro- 
wnika, koło Poljicy, po drugiej stronie gór 
gubi się nagle wśród podziemnych rozpadlisk. 

Siłę wody wyzyskano w ten sposób, że 
zbudowano nad wodospadem potężny młyn, 
fabrykę lodu i t. d. — Gdyby tak w „Dorze“? 


* 


Od źródeł Ombli przewiozła nas „An- 
czyca* z powrotem na morze a potem wzdłuż 
prześlicznych brzegów w kierunku północnym 
do Trsteno (Cannosy). Trzebaby albo powta- 
rzać się albo używać superlatywów, aby okre- 
ślić piękność tego prześlicznego zakątka, któ- 
remu osobiście dałbym pierwszeństwo nawet 
przed Lacromą. Od małej przystani, wspina się 
w górę droga, ocieniona potężnymi drzewami; 
wydostawszy się na górę wchodzimy do prze- 
pysznego parku i ogrodu hrabiów Gozze; jest 
tu wszystko, co tylko zdziałać może południo- 
wy klimat i bujna ziemia, którym w pomoc 
przyjdzie jeszcze umiejętna i miłująca przy- 
rodę dłoń. Z terasy i altany, zbudowanej na 
urwistym brzegu, podziwiamy z wysokości 
prześliczny krajobraz i morze. Przez cieniste 
aleje południowych drzew idziemy w głąb lą- 
du i wychodzimy wreszcie pod słynne plata- 
ny Cannosy. Dwa z nich należą do najwię- 
kszych i najstarszych na całym obszarze ziemi; 
jednego z nich :amiona ośmiu dorosłych męż- 
czyzn nie mogly objąć! Prawdziwe chorwa- 
ckie Dewajtisy. 

Trsteno (Cannosa) słynie także z wybor- 
nego wina. 

Podeszliśmy do kościołka i z jego tera- 
sy poiliśmy się długo cezarownym widokiem 
zachodzącego słońca. 

$ 


Z okolice Dubrownika na szezególne wy- 
różnienie zasługują jeszcze podobno: dolina 
Breno, gdzie można przypatrzyć się także śli- 
cznym typom ludności miejscowej; dalej gaj 
palmowy w San Giacoma i Ragusa vecchia, 
owa wspomniana poprzednio kolebka historyi 
dzisiejszego Dubrownika. Brak czasu nie po- 
zwolił nam wszystkiego oglądnąć. 


(rALIGJJSKI Balk hipoteczny. 


Lwów, 23 kwietnia. 


Dziś o godzinie 10 przed południem od- 
było się 33 z rzędu walne zgromadzenie akcyo- 
naryuszów galic. Banku hipotecznego. Prze- 
wodniczył w zastępstwie chorego prezesa rady 
nadzorczej. JE Wilhelma br. Siemieńskiego- 
Lewickiego, wiceprezes p. Kazimierz Tehorzni- 
cki. Jako komisarz rządowy funguje radca 
Namiestnictwa p. Jerzy Piwocki. 

Przewodniczący zagajając walne zgro- 
madzenie, poświęcił najpierw kiika słów go- 
rącego wspomnienia zmarłym członkom rady 
nadzorczej ś. p. Włodzimierzowi Niezabitow- 
skiemu i Emilowi Torosiewiczowi, poczem za- 
wiadomił, że do rady nadzorczej w miejsce 
zmarłych członków powołano pp. Adama hr. 
Gołuchowskiego i dr. Ernesta Tilla. 

Z kolei odezytał dyrektor dr. Rybicki 
sprawozdanie rady nadzorczej o zamknięciu 
rachunków za r. 1900. 

Sprawozdanie rady nadzorczej zaznaczy- 
wszy Ra samym wstępie, że niepomyślne sto- 
sunki ekonomiczne w roku 1900 nie mogły 
pozostać bez ujemnego wpływu na rozwój in- 
teresów Banku, przechodzi następnie do omó- 
wienia przyczyn tego słabego rozwoju inte- 


resów. Oprócz ogólnych przyczyn, które we 


wszystkich prawie instytucyach austryackich, 


spowodowały obniżenie czystego dochodu i 
zmniejszenie dywidendy, działały — zdaniem 
rady nadzorczej — u nas jeszeze szczególne 


czynniki, właściwe naszemu krajowi. Rozstrój, 


który po wygórowanych nadziejach, zapano- 


wał w stosunkach pieniężnych, odbił się tak- 
że bardzo dotkliwie we wszystkich kierunkach 


ekonomicznych Monarchii austro-węgierskiej i 


przyniósł zastój w handlu i zamarcie wszel- 
kiej przedsiębiorezości; giełdy zaniemogły, a 
listy zastawne z trudnością tylko znajdowały 
odbiorców. Gdy takie były objawy w cen- 
trum Monarchii i w prowincyach bogatych i 


przemysłowo bardzo rozwiniętych, w kraju 


naszym w kapitały nieobfitującym i przemy- 
słu niemal pozbawionym, wszystkie te niedo- 
magania jeszcze bardziej czuć się dały. — 
W kraju rolniczym, jak nasz, decydują zbio- 
ry, a wiadomo, że zbiory zeszłoroczne nie do- 
pisały, mimo to zaś ceny się an. a han- 
del produktami rolniczymi z wyjątkiem jedy- 
nie wódki, popadł w niebywały zastój. Tru- 
dności rolników i obniżenie dochodów ziemi, 
pociągnęły za sobą rozliczne inne skutki ujemne 
a mianowicie brak ochoty do nabywania ma- 
jątków ziemskich. W dalszej konsekwencyi 


zatamował się — podobnie jak to^ w innych 


instytucyach trudniących się kredytem hipo- 
tecznym, miejsce miało — zbyt listów hipo- 
tecznych Banku; uzbierał się znowu większy 
ich zapas, mimo, iż w przyznawaniu nowych 
pożyczek zachował Bank wszelką możliwą 
wstrzemięźliwość. Wogóle unikał Bank wszel- 
kich nowych zaangażowań, ale temu zapobiedz 
nie był wstanie, aby, mianowicie w Filiach 
nie okazały się były z dawnych zaangażowań 
straty, które w części odpisać, a w części 
uwzględnić i przewidzieć należało. 

Najgłówniejszą jednak przyczyną uje- 
mnego wyniku jest nadmierny ciężar poda- 
tkowy, znacznie większy niż w innych pro- 
wincyach Monarchii, i zabierający znaczną 
część dochodu. 

W ciągu r. z. wydał Bank 370 promes 
na nowe pożyczki hipoteczne w łącznej kwo- 
cie K. 10,965.400, o K. 681.000 mniej niż 
w roku 1890. 

Ogólna kwota zaległych rat amortyza- 
cyjnych, będących w egzekucyi z końcem ro- 
ku 1900, wynosiła 2,211.376 koron 63 hal., 
o 156.581 koron 15 hal. mniej, niż z końcem 
roku 1899. W roku bieżącym wpłynęło po 
dzień 1 kwietnia na poczet tych zaległości 
już 988.675 koron 32 hal. 

W drodze licytacyi zmuszony był Bank 
nabyć w 1900 roku 6 majątków ziemskich, 
2 mniejsze realności we Lwowie i 7 realności 
na prowincyi. A końcem roku 1900 był Bank 
w posiadaniu 11 majątków ziemskich, jednej 
realności we Lwowie i siedmiu realności na 
prowincji. 

Z końcem roku 1900 było w obiegu li- 
stów hipotecznych Banku na łączną kwotę 
126,633.400 koron, a mianowicie 24,268.00U 
koron w 40/, listach, 95,438.600 koron w 
4':0/, listach i 6,931.800 koron w 50/, pre- 
miowanych listach. Kantory wymiany Banku 
we Lwowie i w filiach posiadały z końcem 
r. 1900 listów wydanych przez Bank hipote- 
czny na łączną kwotę 6,470.400 koron. 

Kantory wymiany w zakładzie central- 
nym i we wszystkich trzech filiach przynio- 
sły w roku ubiegłym łącznie 156.103 koron 
95 hal. zysku. 

Portfel wekslowy, który z końcem roku 
1899 wynosił 12,681.57%7 koron, podniósł się 
o 1,250.314 koron 2 hal. tak, że z dniem 31 
grudnia 1900 stan portfelu czynił 13,931.891 
koron 2 hał. 

. „Dochód z prowizyi był w roku ubiegłym 
mniejszy, wynosił bowiem 381.975 koron 
58 hal. Przyczyną tego zmniejszenia był za- 
stój handlu w ogóle, a w szczególności ban- 
dlu produktów rolnych. 


4 


Wkładki na asygnaty kasowe przedsta- 


wiały w końcem r. 1900 kwotę 4,071.400 


koron. 

Pożyczki udzielane przez kasy zaliczko- 
we Banku drobnym przemysłowcom za złoże- 
niem zastawu, lub za odpowiednią poręką, wy- 
nosiły z końcem 1900 r. 1,974.487 koron 98 
hal. Dochód w odsetkach z tego działu uczy- 
nił w roku ubiegłym 187.582 koron 74 hal. 

Filia Banku w Krakowie po odpisaniu 
strat w rozmaitych działach w wysokości 
211.643 koron 78 bal. zamknęła rok ubiegły 
małą zwyżką, a był to skutek owego niezwy- 
kłego przesilenia, przez który handel i prze- 
mysł w Krakowie przechodziły. Filia Banku 
poczuwała się do obowiązku, przyjścia w po- 
moc zachwianym niespodziewanie firmom han- 
dlowym i przedsiębiorstwom przemysłowym, 
a pomoc ta okazała się u wielu z nich bar- 
dzo skuteczną i jest też rzeczą niezawodną, 
że tym sposobem zapobieżono ogólniejszej ka- 
tastrofie. Ale są także przedsiębiorstwa, które 
zawiodły i przez dłuższy czas sanacyi wyma- 
gać będą. Szczególną zaś klęską dla Krakowa 
było nagłe zatrzymanie się wszelkiego ruchu 
budowlanego, które przedsiębiorców budowla- 
nych i właścicieli cegielń srodze dotknęło i 
także na dochodach filii się odbiło, 

Filia Banku w Tarnopolu po odpisaniu 
strat w wysokości koron 9.771:94 zamknęła 
rok ubiegły zyskiem nieco mniejszym, niż w 
roku 1899, a to z powodu zatamowania się 
wszelkiego ruchu handlowego w produktach 
rolniczych, tak, że tylko sprzedaż komisowa 
spirytusu zysk pewien przyniosła, który atoli 
ubytku w innych działach, nie mógł wyró- 
wnać. 

Filia w Czerniowcach odpisała straty w 
wysokości koron 42 868'34.1 w skutek tego zam- 
knęła swój bilans stratą. 

Przedsiębiorstwa konsorcyalne, w któ- 
rych Bank uczestniczy, wydały rezultaty za- 
dawalające. — Kolej Iwów-Kleparów-Janów 
zamknęła rachunki roku ubiegłego zwyżką 
dochodów w kwocie koron 26.692. Towarzy- 
stwo elektryczne za drugi rok obrotowy wy- 
płaciło swoim akcyonaryuszom dywidendę 
6'/4 pre. Związkowe fabryki oleju rozdzieliły 
między udziałowców za pierwszy rok obroto- 
wy 6pre., a takąż samą dywidendę wypłaciła 
fabryka dachówek i kamienia sztucznego. 

Udział Banku w Towarzystwie akeyj- 
nem dla destylacyi drzewa wycofany został 
zupełnie z zyskiem 55.400 koron. 

Rezerwa specyalna na straty z działu 
hipotecznego i wekslowego wynosiła według 
bilansu 1899 roku 180.000 koron. Z kwoty 
tej użył Bank 108.463 koron 28 hal. na po- 
krycie strat 1900 roku, zaś pozostałą kwotę 


116.536 koron 77 hal. uzupełnił z zysków roku 


ubiegłego do kwoty 100.000 koron. Z docho- 
dów odpisał Bank: oprócz tego straty z ra- 
chunku bieżącego i kas zaliczkowych w łą- 
cznej kwocie 298.515 koron 87% hal., ponie- 
waż zaś z drugiej strony odzyskał 48.597 ko- 
ron 28 bal. ze strat dawniej odpisanych, 
przeto odpis strat wynosił 244.921 koron 14 
halerzy czyli o 90.185 koron 84 hal. więcej 
niż w roku 1899. 

Z końcem roku ubiegłego wynosił fun- 
dusz zapasowy zwyczajny i nadzwyczajny ra- 
zem 6,875.850 koron. 

Rada nadzorcza w myśl statutów Banku 
zbadała ściśle zestawione przez dyrekcyę zam- 
knięcie rachunku, odbyła rewizyę tyczących 
się ksiąg i przeprowadziła dokładne szkontro 
wszystkich kas, tak w zakładzie centralnym, 
jak i w filiach, przyczem znalazła wszystko 
w należytym porządku. 

Czysty zysk z roku 1900 wynosi we- 
dług zamknięcia rachunku 2,009.780 koron 
90 hal., z czego przydzielono do nadzwyczaj- 
nego funduszu zapasowego 80.000 koron, a na 
wypłatę superdywidendy od 42.000 sztuk akcyi 
po 20 koron 640.000 koron. Resztę 21.908 
koron 24 halerzy przeniesiono na rachunek 
1901 roku. 

Majątek funduszu pensyjnego dla urzę- 
dników i sług zakładu wynosił z końcem 1900 
roku 1,076.900 koron nominalnej wartości w 
papierach pupilarnych. Pensye emerytalne, 
wdowie i sierocińskie wypłacone w roku 1900 
wynosiły łącznie 58.112 koron 55 hal. 

Nad sprawozdaniem tem rozwinęła się 
obszerna dyskusya. 

P. Schütz domagał się od Dyrekcji 
większej energii w działaniu, aby dywidenda 
w roku przyszłym była wyższa. Następnie 
żalił się na to, że cenzorów rada nadzorcza 
nie przypuszcza do bilansowania. Przemówie- 
nie swe zakończył mowea życzeniem pomno- 
żenia liczby ezłonków rady nadzorczej. 

P. Kędzierski zaznaczywszy na wstę- 
pie swego przemówienia, że nie ma żalu do 
dyrekcyi z powodu tego, iż dywidenda wyno- 
si tylko 10 pre., wyraził następnie życzenie, 
aby zarząd Banku rozszerzył kolej Lwów-Ja- 
nów przez połączenie z Radymnem i Jarosła- 
wiem. Omawiając następnie smutne stosunki 
ekonomiezne w kraju, a w szczególności obe- 
eny zastój budowlany, wyraził zdanie, że 
Bank przez udzielanie kredytu na cele regu- 
lacyjne przebudowy domów, których objętych 
ustawę jest jeszcze przeszło 170 we Lwowie, 
mógł choć w części przyczynić się do dania 
pracy tysiącom rąk. 


Radca Dworu p. Podlewski zapyty- 
wał jak stoi sprawa pożyczki danej w kwocie 
1'/4 miliona złr. na dokra tłumackie i czy na 
sprzedaży tych dóbr jak i dóbr Boguchwały 
i Wiśnicz Bank hipoteczny nie poniósł jakiej 
straty. 

Dyrektor 
czerpujące wyjaśnienia , 
względzie interpelanta. 

Po tem wyjaśnieniu wniósł radca Dwo- 
ru p. Podlewski o wybranie komisyi, któ- 
raby zbadała wszystkie hipoteki i zdała spra- 
wę, które bipoteki są pewne, a które są wąt- 
pliwe. 

P. Czajkowski Włodzimierz zarzucał, 
Ż» sprawozdania dyrekcyi i rady nadzorczej 
Banku są niejasne, gdyż nie dają dokładnego 
poglądu na straty Banku. Następnie wspo- 
mniał mowca o pogłoskach, jakie od pewne- 
go czasu krążą w kraju, że w Banku hipote- 
cznym coś się psuje. Zdaniem mowcy, powo- 
dem tego „psucia się“ jest wadliwa admini- 
stracya działu hipotecznego i niedbała kontro- 
la ze strony członków rady nadzorczej. 

Dyr. Rybieki zaprotestował ostro prze- 
ciw zarzutowi p. Czajkowskiego, jakoby rada 
nadzorcza lekceważyła interesa akcyonaryuszy. 

Hr. Stanisław Stadnieki żądał wyja- 
śnienia niektórych pozycyj bilansowych. Żą- 
danie to umotywował tem, że opinia publi- 
czna jest zaniepokojona rozmaitemi wersyami. 
Mowca przyznaje, że niektóre interesa Zakła- 
du dały w roku ubiegłym niezbyt pomyślne 
rezultaty, — jednak nie ma jeszcze podstawy 
z tego powodu do zamiepokojenia. 

Dr. Lówenstein wyraził uznanie dy- 
rekcyi za dobre ułożenie bilansu. Dyrekcya 
bowiem uwidoczniła w bilansie wszystkie stra- 
ty, nawót najmniejsze. Wykazując następnie 
brak istotnej potrzeby, sprzeciwił się mowca 
wnioskowi, postawionemu przez p. Schiitza, 
co do powiększenia liczby członków rady nad- 
zorczej. 

P. Henryk Czajkowski prosił dyrek- 
cyę o wyjaśnienie, w jakiej wysokości Bank 
hipoteczny udzielił pożyczki na pasaże Haus- 
manna i Mikolascha. 

Dyr. Fruchtmann zabrawszy na- 
stępnie głos, zaznaczył z naciskiem, że Bank 
hipoteczny popierał przemysł krajowy i brał 
udział w kilku przedsiębiorstwach. Mowca 
przyznaje, że dyrygent krakowskiej filii po- 
pierał przemysł kredytowy w wielu wypad- 
kach nieoględnie, w skutek czego Bank bę- 
dzie musiał jeszcze ze trzy lata przynajmniej 
usilnych dokładać starań, aby poniesione straty 
zostały wyrównane. Przechodząc następnie do 
omówienia sprawy kolei Lwów-Janów, wyja- 
śnił dr. Hruchtmann, że kolej ta przyniosła 
zwyżkę, gdyż powiększył się dochód głównie 
z transportu drzewa i kamieni. W końcu od- 
powiedział dr. Fruchtmann na zapytanie p. 
Henryka Czajkowskiego. Mowca wyjaśnił, że 
na pasaż Hausmana udzielono pożyczki w kwo- 
cie 750.000 zł, a na pasaż Mikolascha w 
kwocie 500.000 zł. Co do tych dwóch ałużni- 
ków Bank jest zupełnie spokojny, gdyż Haus- 
man ma około 90.000 zł. rocznego dochodu 
brutto, a frontowy budynek pasażu Mikola- 
scha sam przynosi tyle dochodu, że wystar- 
cza zupełnie na płacenie rat od zaciągniętego 
długu. 

i W głosowaniu wniosek radcy Dworu p. 
Podlewskiego upadł. 

Po przyjęciu do wiadomości sprawozda- 
nia z czynności i o stanie Banku, tudzież za- 
twierdzeniu zamknięcia rachunków za r. 1900 
udzielono zarządowi Banku absolutoryum, prze- 
znaczono 80.000 K. do nadzwyczajnego fun- 
duszu zapomogowego, zatwierdzono wypłaco- 
ną zaliczkę na dywidendę po 20 K. na akcyę 
oraz ze zwyżki czystego zysku r. 1900 usta- 
nowiono superdywidendę płatną dnia | lipca 
b. r. po K. 20 za akcyę. W końcu uchwało- 
no jeszcze pozostałą resztę w kwocie K. 
21.908 h. 24 przenieść na rachunek r. 1901. 

Posiedzenie zakończono wyborem dwóch 
członków rady nadzorczej w miejsce ustępu- 
jących i dwóch członków w miejsce zmar- 
łych. Wybrani zostali pp.: Wilhelm hr. Sie 
mieński-Lewicki, dr. Aloizy Rybicki, Adam 
hr. Gołuchowski i dr. Ernest Till. 

W zgromadzeniu brało udział 41 akcyo- 
naryuszów, reprezentujących 10.778 akcyj i 
920 głosów. 


Fruchtmann dając wy- 
uspakajał w tym 


z Izby sądowej. 


PRD 


(Podpalenie.) 
Lwów, dnia 23 kwietnia. 


Przed tutejszym trybunałem sądu przy- 
sięgłych toczyła się wczoraj pod przewodni- 
ctwem radey sądu kraj. p. Nahlika rozprawa 
karna przeciw 16 letniemu chłopakowi wiej- 
skiemu Janowi Kusznirowi i 67 letniej tegoż 
babce Kseni Kusznir o zbrodnię podpalenia, 
względnie uczestnictwo w tej zbrodni. 

Akt oskarżenia zarzucał pierwszemu z 
podsądnych, że w dniu 18 listopada z. r. w 
przysiółku Wiszenki, Kusznirach, podpalił 
chatę swego stryja, w skutek czego tak chata 
jak i dwie obok stojące stodoły zgorzały. Kse- 
nię Kusznir zaś oskarżała Prokuratorya Pań- 


stwa o to, że namową spowodowała swego 
wnuka do popełnienia tej zbrodni. 

Na podstawie werdyktu sędziów przy- 
sięgłych skazał trybunał Jana Kusznira na 3 
lata ciężkiego więzienia, zaś Ksenię Kusznir 
na 2 miesiące aresztu. 


Kraków, 23 kwietnia. (Tel. pryw.) Pro- 
ces o morderstwo przeciw kłusownikom Gala- 
sowi i Przejczowskiemu skończy się dziś wie- 
czorem. W południe zamknięto postępowanie 
dowodowe. Obaj obwinieni przeczą, jakoby za- 
czaili się celem zamordowania leśnika Zieliń- 
skiego, a twierdzą, że przyszli powyrywać z 
zemsty drzewka i wcale nie strzelali, lecz 
strzelba przypadkiem wypaliła a nabój dostał 
się w jelita Zielińskiego. 

Przytrzymano tu zbieglego z Brzeżan 
niejakiego Pfaua, młodego człowieka, który 
wiać około 300 K., zbiegł do Kra- 

OWA. 


GOSPODARSTWO I HANDEL 


Wiedeń, 23 kwietnia. (Telegram). Rada 
nadzorcza „Bau und Betriebsgeselschaft“ (da- 
wniejszego Towarzystwa tramwajowego) przy- 
jęła bilans za rok 1900 i uchwaliła zapropo- 
nować walnemu zgromadzeniu dywidendę w 
wysokości 5:25 pre. dla akcyj „A“, a dla 
akcyj „B* statutem przewidzianą dywidendę 
5 pre. 


Wiedeń, 28 kwietnia. (Kursu giełdy 
wiedeńskiej). (Losy): a) procentowe: Au- 
stryackie zakładu krajowego z obl. pr. z r. 
1880 8-pre. 246—, Austr. zakł. kr. z obl. 
pr. z r. 1889 3-pre. 245—, Tow. żegl. na 
Dunaju 100 zł. m. k. 4-pre. 400—, Uregul. 
Dunaju z 1870 r. 100 zł. 5-pre. 259-—, Weg. 
Banku hip. po 100 zł. 4-pre. 239:—, Poży- 
czka serb. prem. po 100 fr. 2-pre. 82—, 
Tureckie oblig. prem. kolej. po 400 fr. 11075. 
b) bezprocentowe: Budapeszteńskie (Basilica) 
5 zł. 17:—, Zakł. kredyt. dla h. i p. po 100 
zł. 298-—, Clary 40 zł. m. k. 246—, Poży- 
czka m. Insbruku 20 zł. 75:—, Losy m. Kra- 
kowa 20 zł. 72:—, Pożyczka m. Lublany 20 
zł. 58—, Ofen 40 zł. 159—, Palffy 40 zł. 
m. k. 158-—, Czerw. krzyża austr. tow. 10 zł. 
49:50. Czerw. krzyża węg. tow. 5 zł. 2525, 
Losy fund. Arcksięcia Rudolfa 10 zł. 58—, 
Salma 40 zł. m. k. 204—, Pożyczka Salz- 
bursga 20 zł. 78—, Pożyczka St. Genois 
40 zł. m. k. 284—, Losy komunalne m. 
Wiednia z 1874 r. 88950. 


Wiedeń, 23-g0 kwietnia. Targ zbożowy. 
(Kursa w koronach i po 50 klg.) Pszenica 
na wiosnę 7:98 do 7:99. Pszenica na maj- 
czerwiec 7:97 do 7:98. Pszenica na je- 
sień 8:05 do 86:06. Żyto na wiosnę 802 
do 8:04. Żyto na maj-czerwiec 791 do 
1:92. Zyto na jesień 7:12 do 7:13. Ku- 
kurudza na maj-czerwiec 5:58 do 5'59. Ku- 
kurudza na czerwiec-lipiee —— do ——. 
Kukurudza na lipiec-sierpień 5:69 do 5:70. 
Kukurudza na wrzesień-paźdź. 5'85 do 5:86. 
Owies na wiosnę 6:96 do 7—. Owies na 
maj-czerwiec 698 do 7:—. Owies na je- 
sień 6— do 6:01. Rzepak na styczeń-luty 
—'— do ——. Rzepak na sierpień-wrzesień 
13:55 do 13:65. Olej rzepakowy na kwiecień- 
maj —— do ——, 

Usposobienie : 
chmurno. 


silne. — Pogoda: po- 


Targ zbożowy. 


NGPRPGGO 


Lwów, 23 kwietnia. Pszenica gotowa 
1:60 do 7:80, pszenica na termina 7:30 
do 7:60, żyto gotowe 6:60 do 6:80, żyto 
na termina 6:30 do 6:60, owies obroczny 


gotowy —'— do ——, owies na termina 
—— do ——, jęczmień pastewny 550 do 
6:—, jęczmień browarniczy 670 do 7%:—, 
rzepak 10:50 do 1075, Inianka —— do 
—'—. groch , pastewny 6:80 do *%:—, 
groch do; gotowania 7'60 do 12:—, wyka 
850 do 9—, nasienie lniane —*— do 
—:—, nasienie konopne —— do ——, bób 
—— do ——, bobik 6:50 do 6:70, hre- 
czka 7:80 do 7:50, koniczyna czerwona ga- 
licyjska 45— do 656—, biała 36— do 
70—, szwedzka 60— do 85—, tymotka 
20— do 26-—, kukurudza 5'90 do 610, 
nowa —'— do ——, chmiel stary —— do 
——, nowy za — kilo —— do ——. 


Spirytus Zoco za 50 litr. gotowy 17:— 
do 17:05, paritas Tarnopol na termin 16:— 
do 16:25, waranty —— do ——. 


Wiedeń, 23 kwietnia. (Telegram *, Gaze- 
ty Lwowskiej"), Na wezorajszy targ spe- 
dzono bydla rogatego, przeznaczonego na rzeź 
ogółem 5600 sztuk. i 

W tem było z Galicyi 71%, z Buko- 
winy 76 sztuk. 


Przebieg targu ożywiony. 

Ceny spadły o 50 h. 

Niesprzedanych pozostało 38 sztuk. 

Wołów z Galicyli Bukowiny sprzedano : 
89 sztuk po 56 do 61 koron, 376 sztuk po 6% 
do66 K., 215 sztuk po 6% do 70 K., 10 sztuk 
po71do 72K.; buhaje podtuczone bez różnicy 
pochodzenia kupowano po 52 do 64 K.; krowy 
podtuczone po 52do62K.; bydło chude po 
38 do 52 koron — wszystko licząc za cent- 
nar metryczny żywej wagi. 


OSTATNIA POCZTA 


P. Dawid Abrahamowicz, który jak wia- 
domo, zrzekł się wyboru do komisyi parla- 
mentarnej Koła polskiego, został jednak po- 
nownie wybrany, i — jak donoszą dzienniki — 
oświadczył, że wybór przyjmuje i w komisyi 
pozostanie. 


Izba poselska obradować będzie w bie- 
żącym tygodniu tylko dzisiaj, oraz we ezwar- 
tek i piątek. Na porządku dziennym jest dzi- 
siaj specyalna dyskusya nad nowelą o opła- 
tach należytościowych i podobno wnioski 
nagłe. 

Dzienniki przypuszczają, że w tym ty- 
godniu skończy się dyskusya o ustawie nale- 
żytościowej, poczem na porządek przyjdą u- 
stawy o margarynie i o Izbach handlowych. 
Obie te ustawy mogą być przeprowadzone z 
początkiem przyszłego tygodnia. Dalej przyj- 
dzie na porządek sprawa deklaracyi Najdost. 
Arcyksięcia Franciszka Ferdynanda. Ta spra- 
wa, jak przewidują, wywoła już większą dy- 
skusyę, gdyż dotąd zgłosił się do głosu hr. 
Palffy, dr. Gross i Pernerstorfer. Jak słychać, 
hr. Palffy poruszy sprawę prawnopaństwową, 
t. j. kompetencyę sądów. Poruszenie tej kwe- 
styl wywoła niewątpliwie większą dyskusyę. 

Potem dopiero przyjdzie ustawa o poda- 
tku wódczanym, która bardzo wiele czasu 
może zająć. 

Na zaproszenie posła Silvestra zeszli się 
wczoraj niemieccy członkowie komisyi kole- 
jowej na naradę, w jaki sposób przyspieszyć 
prace komisyjne o inwestycyach. Podniesiono 
przytem, iż zebranie bynajmniej nie jest skie- 
rowane przeciwko tym członkom komisyi, 
których nie zaproszono. Uchwalono wiele 
szczegółów faktycznych, a między innymi zgo- 
dzono się, że niemieccy członkowie komisyi 
również będą gorliwie pracować nad przyspie- 
szeniem uchwały co do kanałów. Ma to więc 
być rodzaj moralnego junctim. 

Sonn- u. Montags Ztg. twierdzi, że 
Rząd pragnąłby oznaczyć wysokość sumy, ja- 
ką kraje mają się przyczynić do budowy ka- 
nałów na 10 pre. ogólnych wycatków. 

Natomiast Narodni Listy potwierdza- 
ją wiadomość,; iż w ustawie kanałowej nie 
będzie wyrażony cyfrowo udział krajów, 
a tylko będzie ogólnikowo mowa o sto- 
sownym udziale interesentów, Rząd będzie 
następnie wraktować z każdym krajem koron- 
nym Z osna. 


W Ueckendorf (w westfalsko - nadreńskiej 
prowincji) zawiązał się za iniecyatywą górnika 
p. Stanisława Kunza polski komitet, mający na 
celu przeciwdziałanie germanizacji, za pomocą 
urządzania dla młodzieży polskiej zebrań to- 
warzyskich. Pierwsze posiedzenie odbyło się 
w niedzielę dnia 21 b. m. 


Były francuski minister wojny Krautz 
wygłosił w niedzielę w Nancy mowę, w któ- 
rej stanowczo wystąpił przeciw skróceniu cza- 
su służby w wojsku. Oświadezył, że gdyby 
zaprowadzono dwuletnią służbę wojskową, 
Francya nie miałaby armii tylko milicyę, a 
to byłoby jej zgubą. 


Prezes gabinetu francuskiego Waldeck- 
Rousseau bawi obecnie we Włoszech; z Anti- 
bes udał się na Medyolan, Weronę do We- 
necyi, gdzie po kilku dniach pobytu wsiądzie 
na yacht, celem odbycia dłuższej po Adrya- 
tyku podróży, Prezes gabinetu już zupełnie 
wyzdrowiał. Przed wyjazdem z Antibes miał 
rozmowę z korespondentem New- York-Heralda, 
w której oświadczył, że 12 maja powróci do 
Paryża na otwarcie Izby, której najważniej- 
szem zada:dem będzie uchwalenie ważnego 
przedłożenia rządowego, tyczącego się zabez- 
pieczenia na starość robotników. Waldeck- 
Rousseau zarazem zapewniał, że ustawa o sto- 
warzyszeniach nie jest skierowana przeciwko 
religii katolickiej, a tylko przeciwko zbytniemu 
wybujaniu kongregacyj religijnych. Waldeck- 
Rousseau sądzi, że położenie kresu zbytniemu 
rozwojowi kongregacyj religijnych leży zaró- 
wno w in'sresie państwa, jak rzekomo iwin- 
teresie pol-oju religijnego. Katolicy wnet prze- 
konają się, iż przeciwko nim nikt nie nie 
chce przedsięwziąć i że religia będzie w pań- 
stwie chroniona i zabezpieczona. Waldeck- 
Rousseau jest pewny, że senat ustawę przyjmie. 


Times donosi z Pretoryi, że główna kwa- 
tera generała Frencha powróciła już do Jo- 
hannesburga. Boerów we wschodnim Trans- 
vaalu opanowało już podobno zupełne znie- 
chęcenie, tak, że nie mają żadnych nadziei na 
przyszłość. 


ELEGRANI GAZETY LWOWSKIEJ 


Rada państwa. 


Wiedeń, 23 kwietnia. Dzisiejsze posie- 
dzenie Izby posłów rozpoczęło się o godz. 
11, (czas wiedeński), Rząd wnosi przedło- 
żenie, tyczące się oznaczenia wysokości kwo- 
ty, przypadającej na Austryę ze wspólnych 
wydatków Monarchii. 

Następnie odczytywano wnioski i inter- 
pelacye. Między wnioskami znajduje się wnio- 
sek Schoenerera i tow. o odosobnienie Galicyi 
i Bukowiny, przyłączenie Dalmacyi do Wę- 
gier i zaprowadzenie w reszcie prowincyj au- 
stryaekich języka niemieckiego jako państwo- 
wego. Dalej znajduje się wniosek Schoenerera 
i tow. o wydanie zakazu przypływu żydów 
zagranicznych do Austryi. 

Odczytano także wniosek pp. Byka, Ko- 
lischera i Sapiehy o budowę kanału Lwów- 
Brody względnie Brody-Sądowa Wisznia. 

Między interpelacyami znajduje się in- 
terpelacya p. Daszyńskiego i tow. w sprawie 
pobicia ucznia w szkole w Krakowie przez 
katechetę ks. Dębowskiego; interpelacya p. 
Barwińskiego i tow. do P. Ministra obrony 
krajowej w sprawie uwolnienia grecko - katol. 
żołnierzy w Galicyi wschodniej od ćwiczeń 
wypadających podczas gr. kat. świąt. 

Po odczytaniu interpelacyj i wniosków 
zabrał głos p. Voelkl (niem. partya lud.) 
i zwrócił się w gwałtownej mowie przeciw 
antysemitom, z powodu wniesienia przez nich 
interpelacyi, skierowanej przeciw sędziom w 
St. Pölten. Voelkl oświadcza wśród ustawi- 
cznych przerywań ze strony antysemitów, że 
interpelacya ta jest bezwstydnym napadem, 
zawierającym szereg bezpodstawnych podej- 
rzeń na cały stan sędziowski, o ile czionko- 
wie tego stanu nie należą do obozu antyse- 
mitów. (Protesty wśród antysemitów). Mowca 
zapytuje prezydenta Izby, czy skłonnym jest 
postarać się u P. Ministra sprawiedliwości, 
aby ten odparł zarzuty poczynione stanowi 
sędziowskiemu. 

Prezydent oświadcza, że uczyni za- 
dość temu życzeniu. 

Następnie szenererowiec p. Tschan za- 
wiadomił, że poseł Wolf, który przed kilkoma 
dniami chciał przemawiać na zgromadzeniu 
publicznem, otrzymał od zastępcy Rządu za- 
wiadomienie, że jeżeli będzie mówił o Najd. 
Arcyksięciu Franciszku Ferdynandzie z oka- 
zyi objęcia przezeń protektoratu nad slowa- 
rzyszeniem szkolnem, zostanie natychmiast a- 
resztowany za obrazę majestatu. Mowca życzy 
sobie wyjaśnień w tym kierunku i żąda odpo- 
wiedzi, od kogo właściwie wyszło to zarządze- 
nie. Protestuje przeciw takiemu postępowaniu 
i wzywa prezydenta lzby, aby skłonił P. Pre- 
zesa gabinetu do dania wyjaśnień. 

Hr. Vetter odpowiada, aby p. Tehan 
wniósł do dr. Koerbera pisemną interpelację. 
(Protesty i głosy niezadowolenia wśród sze- 
nererowców). 

Z kolei zabrał głos poseł Malik. 

Mowca uskarża się na bezczynność ko- 
misyi petycyjnej; stawia wniosek, aby Izba 
uchwaliła wezwać przewodniczącego komi- 
syi petycyjnej do złożenia urzędu, a wybra- 
ła innego, który sumiennie będzie spełniał 
swe obowiązki, 

Prezydent oświadcza, że nie podda 
tego wniosku pod głosowanie. 

P. Zazyorka wygłasza mowę po cze- 
sku. Hr. Vetter kilkakrotnie mu przerywał, 
prosząc, by ograniczył się na postawieniu py- 
tań. (Protesty wśród radykałów czeskich). 

Prezydent w końcu odebrał p. Za- 
zworce głos. i 

P. Wohlmeyer polemizuje z Voel- 
klem, którego silnie atakuje. 

Voelkl woła: Pan jesteś nikczemnym 
człowiekiem, przynosisz tylko wstyd swojej 
partyi. Między antysemitami a niemiecką partyą 
ludową, szczególniej Voelklem przyszło do ży- 
wej kontrowersyi. Powstała taka wrzawa, że 
wywodów Wohlmeyera nie słychać ; w Izbie 
słychać tylko okrzyki: kłamca, bezczelny 
człowiek i t. p. Voelkl woła: Ten pan jest 
szaleńcem! 

Wohlmeyer broni swej interpelacyi 
i zastrzega się przeciw zarzutowi, jakoby na- 
padał na cały stan sędziowski. P. Voelkl 
woła: Jesteś pan bezczelny; powinno się na 
pana napluć! Ogromna wrzawa. P. Franki 
p. Stein do p. Voelkla: „Daj mu pan 
w twarz“! P. Prochaska: My umiemy 
także bić i to dobrze. P. Stein: Pana nikt 
nie bierze na seryo. @dy się uspokoiło zabrał 
głos p. Fressl i mówił po czesku. Po 
Fresslu przeszła Izba o godz. 12 minut 45 
(czas wiedeński) do porządku dziennego, t. j. 
do dyskusyi szczegółowej nad ustawą należy- 
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tościową. Pierwszy przemawia do §. 1 contra 
p. Goetz. Posiedzenie trwa dalej. 


Kraków, 23 kwietnia. (Tel. pryw.). Mi- 
nisterstwo sprawiedliwości zezwoliło na roz- 
szerzenie tutejszego gmachu sądowego przy 
kościele św. Piotra przez zbudowanie nowego 
skrzydła ku ulicy Grodzkiej. Rozprawa ofer- 
towa odbędzie się w najbliższych dniach. 

Kraków, 23 kwietnia. (Tel. pr.) Rada 
miejska rozpoczęła wczoraj narady nad bud- 
żetem; dalszy ich ciąg jutro. Dyrektorem Mu- 
zeum narodowego wybrany został 20 głosami 
Feliks Kopera. Konstanty Górski otrzymał 10 
głosów, Ziemęcki 3 głosy. 

Kraków, 23 kwietnia. (Ted. pryw.). 
Wczoraj wieczorem odbyło się socyalistyczne 
zgromadzenie ludowe w ujeżdźalni pod Kapu- 
cynami, w którem wzięło udział około 8.000 
osób. Przedmiotem narad była sytuacya poli- 
tyczna i ekonomiczna, przyczem mowcy ata- 
kowali tak gwałtownie panujące stosunki, że 
komisarz kilkakrotnie groził rozwiązaniem. Dy- 
skusyą o święcie robotniczem 1 maja zakoń- 
czono zgromadzenie. 


Wiedeń, 23 kwietnia. Wiener Ztg. ogła- 
sza: Najj. Pan zamianował scholastyka ka- 
pitulnego ks. Jakóba Federkiewicza dzie- 
kanem, a kanonika ks. Józefa Stachyraka 
scholastykiem rz. kat. kapituły katedralnej w 
Przemyślu. 

Wiedeń, 23 kwietnia. Wedle doniesień 
dzienników postanowiła Rada szkolna krajo- 
wa, w sprawie ukarania nauczyciela posła 
Seitza przez Radę szkolną okręgową, po dłuż- 
szej żywej dyskusyi odmówić aprobaty orze- 
czeniu dyscyplinarnemu Rady szkolnej okrę- 
gowej, a zatem nie zatwierdzić usunięcia ze 
służby nauczyciela Seitza. 

Wiedeń, 23 kwietnia. Nuncyusz Talliani 
wyjechał do Budapesztu na uroczystość wrę- 
czenia biretów kardynałom. 

Wiedeń, 23 kwietnia. Podczas gdy nie- 
które dzienniki donoszą, że Rada szkolna 
dolno austryacka postanowiła nie zatwierdzić 
wniosku Rady szkolnej okręgowej o usunięcie 
Seitza, inne pisma donoszą, że akt ten został 
odesłany napowrót do Rady szk. okręgowej 
celem uzupełnienia śledztwa, pisma inne zaś 
że Rada szkolna uchwaliła nauczyciela Seitza 
zdegradować. 

Budapeszt, 23 kwietnia. Na końcu 
wczorajszego posiedzenia Izby posłów sejmu 
węgierskiego przedłożył Szell ustawę o kwo- 
cie. która ma już od 1 lipca obowiązywać; 
ustawa ta identyczną jest z przedłożeniem ze- 
szłorocznem. Następnie zaproponował prezy- 
dent ministrów, by we czwartek niə było po- 
siedzenia Izby a to z powodu uroczystości na- 
łożenia przez Najj. Pana biretów kardynałom 
Skrbenskyemu i Puzynie. Poseł Polonyi wy- 
stąpił stanowczo przeciw temu, aby węgier- 
ski sejm nie odbył posiedzenia z powodu au- 
stryackich kardynałów. Szell oświadezył na 
to, że nie spodziewał się takiego protestu, gdy 
chodzi o to, aby Król węgierski wprawdzie 
jako Cesarz austryacki, ale w Budapeszcie do- 
konał uroczystego aktu przy którym wielu 
Węgrów byłoby obecnych. Ostatecznie uchwa- 
liła Izba nie odbywać we czwartek posie- 
dzenia. 

Poznań, 23 kwietnia. (Tel. pryw.) Wezo- 
rajszy wiece ludowy w Gostyniu zgromadził 
ogromne tłumy mieszkańców, rzemieślników i 
włościan. Rozgoryczenie i oburzenie dosięgło 
zenitu. Marszałkiem wiecu wybrano hr. Mar- 
celego Żóltowskiego z Godurowa. Piętnowano 
politykę Studta i Podbielskiego. Gdy ktoś z o- 
becnych krzyknął „zbrodniarze!* — komisarz 
kryminalny z Poznania, Augustin, rozwiązał 
wiec. Następny wiec odbędzie się za dwa ty- 
godnie. 

Drugi wiec odbył się w Szamotułach pod 
przewodnictwem hr. Stefana Łąckiego; udział 
był bardzo liczny. Jednogłośnie uchwalono 
przystąpić do znanej rezolucyi wiecu w Wit- 
kowie. 

Sofia, 23 kwietnia. Agencya bułgarska 
zaprzecza doniesieniu niektórych pism, jakoby 
rząd wezwał telegraficznie ks. Ferdynanda do 
natychmiastowego powrotu. 

Metz, 23 kwietnia. Według urzędowego 
sprawozdania wydarzyło się dotychczas w 8 
pułku piechoty tu stacyonowanym, 282 wy- 
padków zasłabnięcia na tyfus; z tego 12 wy- 
padków zakończyło się śmiercią. 

Petersburg, 23 kwietnia. Francuski 
minister spraw zagranicznych Deleassć przy- 
był tu wczoraj. 

Paryż, 23 kwietnia. Co do wiadomości 
o aresztowaniu pewnego oficera w Algierze 
donoszą, że aresztowanie nastąpiło nie z po- 
wodu zdrady stanu, lecz w skutek niewłaści- 
wego zachowania się. Aresztowany ma być 
umysłowo chorym. 

Montceau les mines, 28 kwietnia, 
Wczoraj odbyło się tu zgromadzenie syndy- 
katu robotniczego, na którem uchwalono od- 
rzucić propozycyę rządu, aby ci robotnicy, 
którzy z powodu strejku w Montceau les mines 
nie mają zajęcia, udali się do innych kopalń. 
Propozycyę tę odrzucono, mimo, że rząd przy- 
rzekł zapłacić koszta podróży. 


Bruksela, 28 kwietnia. Petit bleu do- 
wiaduje się podobno z najwiarygodniejszego 
źródła, że do berlińskiego urzędu spraw za- 
granieznych wpłynął formalny protest posła 
Leydsa przeciwko dostarczaniu przez niemie- 
ekie fabryki przedmiotów uzbrojenia i armat 
Anglikom do wojny w południowej Afryce. 

New Castle, 23 kwietnia. Zgromadze- 
nie delegatów Towarzystw kopalnianych Nor- 
thumberland uchwaliło rezolucyę, w której 
postanawiają iść zgodnie z innemi Towarzy- 
stwami i zastanowić handel węglem w An- 
glii, jeżeli cło eksportowe nie zostanie znie- 
sione. 

Nowy Jork, 23 kwietnia. Wysoki stan 
wody na rzece Ohio wywołał wielkie zaniepo- 
kojenie. Z wielu okolie nadchodzą wiadomości 
o przybieraniu rzeki. Wiele ludzi bez dachu 
i w nędzy. 

Bombaj, 23 kwietnia. Przybył tu paro- 
wiec „Hawarden-Castle* z wziętymi do niewoli 
Boerami na pokładzie. 

Bydnej, 23 kwietnia Zamordowano tu 
dwóch misyonarzy angielskich. 


Wypadki w Chinach. 


POPP 


Kołonia, 28 kwietnia. Koln. Ztg. do- 
nosi z Pekinu pod datą wczorajszą: Główna 
kwatera zapowiada bliskie zakończenie śledz- 
twa eo do przyczyn pożaru w pałacu cesar- 
skim. Podłożenie ognia zdaje się być prawie 
wykluczonem. Ogień powstał w jednej z ku- 
chen pałacowych i rozszerzył się bardzo szyb- 
ko i gwałtownie. Dwóch niemieckich żołnie- 
rzy zamordowano w pobliżu Paotingfu. 

Dalej donosi to samo pismo z Pekinu 
pod datą wczorajszą: Rokowania z chińskimi 
pełnomoenikami postępują w sposób zadowa- 
lający naprzód. Komisya dla kwestyj finan- 
sowych ukończyła pracę i oczekuje wskazó- 
wek rządów. 

Waszyngton, 25 kwietnia. Tutejszy po- 
sel chiński Wutingfan, wypracowuje memo- 
ryał do rządu chińskiego, w którym przed- 
stawia rządowi, że najkorzystniejszą rzeczą 
dla Chin byłoby dokonać jak najrychej re- 
form w duchu konserwatywnym. 


Podbój Transvaalu. 


NN 


Londyn, 23 kwietnia. Lord Kitchener 
donosi z Pretoryi pod datą wczorajszą: Od 
czasu ostatniego doniesienia, wojsko nasze za- 
brało 242 Boerów do niewoli, nadto 248 ka- 
rabinów i kilka wozów. Znaczna ilość Boe- 
rów poddała się dobrowolnie. 

Londyn, 23 kwietnia. Dzienniki poranne 
donoszą z Standerton : Przybyła tu pani Botha, 
żona wodza Boerów, wracając z drugich od- 
wiedzin u męża. Żywi ona wielką nadzieję, że 
jej starania deprowadzą do zawarcia pokoju. 
Stąd udaje się pani Botha do Kitehenera do 
Pretoryi, aby mu zdać relacyę z rezultatu swej 
podróży. 

Pretorya, 23 kwietnia. Wedle donie- 
sienia Biura Reutera z Bocksburg komenda 
boerska składająca się ze 106 ludzi z wozami 
i bronią poddała się w pobliżu Middelburga, 
Anglikom. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 23 kwietnia 1901. — Zamknię- 
cie giełdy (Schlusscource). Godz. 2 min. 30. 
Akcye austryackiego Zakładu kredyt. 699'—, 
Akcye węgierskiego Zakładu kredyt. 700:50, 
Akcye Anglobanku 28050, Akcye Unionban- 
ku 563:—, Akeye Landerbanku 424'—, Akcye- 
Bankvereinu 493: —, Akcye Bodeneredit 938*—, 
Akcye gałicyjsk. Banku hipotecznego —'—, 
Akcye Kolei państwowych 69550, Akcye Ko- 
lei Południowej 101:25, Akcye Tramway 4) 
——, Akcye Tramway B) ——, Akcye 
Kolei Elbethal 515—, Akcye Kolei Pół- 
nocnej —'—, Akcye Kolei Ozerniowieckiej 
——, Akcye Alpiny 472:—, Akcye Rima 
Muranyi 508:—, Akcye Praskiego Towarzy- 
stwa żel. 1806—, Akcye Fabryki broni 
——, Akcye Tureckie tytoniowe 298—, 
Obligacye węgierskiej indemnizacyi 9275, 
Renta majowa 98-45, Austryacka Renta koro- 
nowa 97:50, Węgierska Renta koron. 92'85, 
56 1. Listy Tow. kredytowego ziem. 91:35, 
4 pre. Listy Banku krajowego 92—, 4 i pół 
pre. Listy Banku krajowego 99:—, 4 pre. 
Listy Banku hipotecznego 90—, 4 i pół pre. 
Listy Banku hipotecznego 98:25, 5 pre. Li- 
sty Banku hipotecznego 10975. %-pre. Galic. 
Obligacye propinacyjne 96:25, 4 pre. Gal. 
pożyczka kraj. z r. 1898 92:90. 4 pre. Poży- 
czka miasta Lwowa 81—, Losy tureckie 
11050, Marki 11755, Ruble 254—. 


Odpowiedzialny redaktor Adam Krechowiecki. 


Nadesłane. 


zarne materye jedwabne 


brokaty, adaumaszki i gładkie to- 

wary w bogatyn wyborze. Sprzedaż wprost 

z fabryki dla prywatnych na metry i suknie 

po oryginalnych cenach fabrycznych. Próbki 

=m franko. Fabryka towarów jedwabnych (iebrii= 
der Schiel, Wiem, Mariahilferstrasse 76. 


nu APE WD RZE OW 


COLOSSEUM THORNA. 


Olbrzymi wspaniły program od 16 do 30 kwietnia. 


Paweii-Compagnie (16 osób) najlepsza w świecie pan- | | ý - ; SN > P TeSa 
p | Akcye gal. Towarzystwa elektrycznego. į otwarte codziennie (z wyjątkiem poniedziałków) 


tomina. Trupa Fjord, łyżwiarze na sztucznym lodzie 
prawdziwa ślizgawka na scenie. Klown Zertho ze 
swoimi 15 psami akrobatycznymi. The Gilbars, akt 


| kie renty 


napowietrzny. Georg z Gusti Edler, scena alpejska. | 


A. Bo-Kou, scena żonglerska. Fritzi Sarotti, subretka. 
Bungaro i Miss Lakara, japońskie igrzyska. Ūastelii 
de Vere, śpiewaczka kolorat. Les Henry, tancerze. 
W niedziele i święta dwa przedstawienia. 

Co piątku High- iife. s 
Bilety wcześniej są de aabycia w biurze dzienników 
W-go Piohna, ul. Karola Ludwika 9. 


Jako dobrą i pewną lokacyę 
polecamy 
49, Listy hipoteczne koronowe, 
4'/,0/, Listy hipoteczne, 
5%,, Listy hipoteczne premiowane, 
45, laty Tow. kred. ziemskiego, 
4j40,, Listy Banku krajowego, 
4a Listy Banku krajowego, | 
50/, Obligacye kumunalne Banku kraj. | 
4*/, Pożyczkę krajową, | 
4, Gai. Obligacye propinacyjne i wszel- | 
państwowe. | 
Nadto polecamy 


Papiery te sprzedajemy i kupujemy po naj- 
dokładniejszym kursie dziennym. | 
KANTÓR WYMIANY | 


e. k. uprz. gal. akcyjnego | 


BANKU HIFOTECZNEGO, 


6 
| 
| 
| 
| 


Przyjechali do Lwowa 
dnia 23 kwietnia 1901. 

HOTEL GEORGE. i 

PP. A. hr. Dzieduszycki z Jasionowa, A. hr. 


li 


Sobańska, M. hr. Jełowicka i J. hr. Jełowieka z Po- ! 


| dola ross., Kz. Mavdorowicz z Kamionki, J. Horo- | 


witz z Bodmia, A. Hanel z Kolina, 


M. Dresner z ; 
Bodmia, 8. Hoffner z Wiednia. 


i 


Wystawy i Muzea. 


Muzeum przemysłowe miejskie 
od godziny 9 rano do godziny 8 po południu, 
w niedzielę i swięta od godziny 10 rano do! 
godziny | z południa. — Bibloteka muzealna į 
otwarta codziennie od godziny 11 przed po 

ludnieim do godziny 8 po południu w niedzielę 
i święta od godziny 10 do godziny 1). — 
Wstęp w dnie powszednie 40 hal., w nie- 
dzielę wolny. 


| 

Nieustająca wystawa wyrobów prze 
mysłu krajowego otwarta eodziennie w domu 
niegdyś Biesiadeckich (przy placu Halickim). 
Wstęp wolny w poniedziałek, czwartek i pig 
tek, w inne dnie 20 hal. — Wszystkie przed- 
mioty na sprzedaż, 

Nieustająca wystawa zjednoczonego 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych we 
Lwowie, przy placu św. Ducha l. 10, pierw- 
sze piętro, jest otwarta codziennie od godziny 
10 przed południem do godziny 5 po południu 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 80 hal. 
w dnie powszednie 60 hal. — Dla członków 
wstęp wolny. 

Zakład narodowy im. Ossolińskich. 
Biblioteka otwarta codziennie cd godziny g 
rano do godziny 2 po południu z wyjątkiem 
niedziel i świąt uroczystych. — Gabinet mo 
net i medali polskich otwarty jest dla zwie” 
dzających codziennie w godzinach urzędowych, 
a nadto we wtorki i piątki także od godziny 
3 do 5 po południu. 


CEN Gi + n płacą żądają | =" = płacą żądają | © płacą żądaj: 
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August Schellenberg i Syn Kupuje i sprzedaje w poniższym spisie Wydawnictwo gazety losowań Nadzisją 
Dom bankowy i kantor wymiany kuczów notowane papiery wartościowe Prenumerata rocznie we Lwowie zł. 1-70 


we Lwowie, ul. Karola Ludwika 1. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. cz. A. 211/99 i 121/99 (8) [2966 3—3] 

Moszko Schwitzer zmarł 20. grudnia 185% 
w Nagórzanach bez rozporządzenia ostatniej , 
woli. 

Wzywa się wsz; stkich, którzyby rościli , 
sobie prawo do tego spadku, by przeciągu ro- 
ku licząc od daty tego edyktu wykazali tytuł 
dziedziczenia i złożyli oświadczenie do spadku, 
gdyż po bezkutecznym upływie tego czasu. 
przypadnie spadek e. k. tiuarbowi Pzeństwa 
jako bezdziedziczny. 

Kuratorem spadku jest Wasyl Kaziuk, 
naczelnik gminy w Nagórzanach. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Tłuste, dnia 14. marca 1901. 


L. cz. 1V. 114,97 (6) [2918 3—3] 

C. k. Sąd powiatowy w Zalesczzykach O. : 
II. podaje do wiadomości, że dnia 28. marca 
1897 zmarł Albin Piórecki, pensyonowany 
pk skarbowy bez rozporządzenia ostatniej : 
woli. 


` L. ez. 76/1 (1) 


Gdy niewiadomo czy i komu przysługują ` 
prawa do spadku, przeto wzywa się wszyst- ! 
kich, którzyby z jakiegokolwiek tytułu rościli 
obie prawa do spadku, by w przeciągu roku ` 


, wadzone i im też w miarę wykazanych praw 


od daty niniejszego edyktu o swych prawach; 


najkorzystniej. 


Z Al 


SCR Wa 


„AA ty 


edyktu, zgłosili się w sądzie i wnieśli oświad- ' 


na prowincyi zł. 1:80 z dostawą. 


ws M 


Gdy od powyższej intabulacyi przeszło 


sądowi donieśli, tytuł prawny dziedziczenia | czenie do spadku, gdyż w przeciwnym razie 50 lat minęło wdraża się po myśli $. 118, 


wyższy sposób się zgłoszą zostanie przepro- 


spadek zostanie przyznany. 

W braku wykazania praw spadkowych 
i oświadczeń do spadku, cześć dziedziczna nie- 
objęta wzgl: dnie cale dziedzictwo przypadnie 
c. k. Skarbowi Państwa jako spadkek bezdzie- 
dziczny. 

Kuratorem spadku ustanawia się pana 
adw. dr' Stoklssę w Zaleszczykach. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Zaleszczyki, dnia 25. lutego 1901. 


wykazali i do spadkn się oświadczyli, po bez- | 
[8014 3—3] 
C. k. Sąd powiatowy w Dębicy podaje 


skutecznym upływie tego ezasokresu postępo | 
do wiadomości, że Grzegorz Łyko zmarł dnia 


wanie spadkowe tylko z tymi, którzy w po- 
5. lutego 19 1 w Pustkowie, bez pozostawie- | 


: nia rozporządzenia ostatniej woli. 


Do dziedziczenia tego spadku powoła- 
nym jest między innymi Stanisław i Franci- 
szek łykowie. 

Gdy miejsce pobytu Stanisława i Fran- 
ciszka łyków nie jest znanem, wzywa się ich, 
aby w przeciągu roku, licząc od daty tego 


zostanie przewód spadkowy przeprowadzonym 
ze zgłaszającymi się spadkobiercami i z usta- 
wionym dlan kuratorem Jakóbem Węgrzy- 
nem. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Dębica, dnia 3. kwietnia 1901. 


| 
L. cz. bip. 149/01 [2935 8—8] | 

C. k. Sąd powiatowy Oddział III. w; 
Jerosławiu zawiadamia z życia i miejsca po- | 
bytu niewiadomego Naftalego Sirassberga że | 
wedle wpisu z» dnia 28. czerwca 1846 do L. | 
1268 pod poz. 1) karty (. realności lwh. | 
15i0 ks. gr. gia. kat. Jarosław objętej Berla | 
Geigera i Chaji Geiger po połowie własnej | 
zaintabulowanem zostało w stanie biernym | 
tejże realności na rzecz Frygi Koller prawo 
zastawu dla sumy 100 zł. mk., które to pra- 
wo zastawu .dla sumy 100 zł. mk. z mocy 
cessyi wedle wpisu z dnia 18. listopada 1848 
L. 2758, pod poz. 8) karty e. powyższej re- 
alności na rzecz Naftalego Strassberga zainta- 
bulowanem został» — dalej na rzecz tegoż 
ostatniego ciąży wedle wpisu dnia 30. czerwea 
1846 L. 1281, pod poz. 2) karty O. powyż- 
s j alogo prawo zastawu dla sumy 200 
zł. mk. 


ust. hip. postępowanie amortyzacyjne, i wzy- 
wa się Naftalego Strassberga, by w przeciągu, 
roku do dnia 1. kwietnia 1902 swe roszcze- 
nia w tut, sądzie zgłosił, gdyż w razie prze- 
ciwnym wpisy powyższe zostaną wykreślone.(7 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. z 
Jarosław, dnia 8. lutego 1901. 


L. cz. E. 352/1 (1) [8158] 
Nieobecnemu Jakóbowi Wuhl, przedtem 
w Kutyskach ma być doręczoną uchwała z 
z 27. marca 1901 1.cz. E. 352/1 (1), którą do- 
zwolono przymusową sprzedaż niewydzielonej 
połowy realności whl. 226 gm. Kutyska dla 
pretensyi 320 koron z pn. na rzecz Kasy 
oszezędności i zaliezkowej w Tłumaczu. 
Ustanowiony dla strzeżenia praw Jakóba 
Wubla kuratorem adw. dr. Maks Letz w Tłu- 
maczu będzie go zastępywał, dopokąd się w 
sądzie nie zgłosi lub pełnomocnika nie usta- - 
nowi. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Tłumacz, dnia 27. marca 1901. 


Í 
i 


Licytacye. 


q. cup. E. I. 2622/00 (10) [3171 3—3] 
Ama 6. waa 1901 o rox. 9 mepea no- 
Iy AHeM BIxÓy Ae CA HepeTopr pea.IbROCTH BUK. 
rin. 55. 
IIpozara ca Maroga HegBAWHMICITE € 
oniHena Ha 4658 Kop. 75 cor. 


Hańsusma UOra1a BHUHOCHTE 2326 Kop. | 
58 coT., MOHMSBIIE TO1 KBOTH He BIXÓYNE CA 


Hpo nase, 


Ycaosia ueperopry i rpaMctd, BIHO- ` 


epa AE a > a n 


EER E 


madoletnich z ustawy przydatnych, w braku 
tychże w innych państwowych na giełdzia 
notowanych papierach wartościowych, które 
według ocenienia sędziego dają dostateczne 
pokrycie w szczególności także w książeczkach 
państwowej Kasy oszczędności albo państwo- 


"TEST "WZT 


A Li 


7 


blankietach urzędowych, których Starostwo 
bezpłatnie udzieli. a zaopatrzone marką stam- 
plową na 1 kor. i we wadyum wynoszące 50;, 
„kwoty fiskalnej z wyrażeniem epustu z cen 
j fiskalnych nie tylko cyframi ale i literami. 

| Oferent winien na blsnkiecie na wła- 


wej kasy zaliezkowej. Fapiery wartościowe : ściwem miejscu podać sekcyę drogową i ofia- 
muszą być zaopairzone w bieżące kwity pro- | rowany opust czy nadwyżkę cen jednostko- 
cantowe i dywidendowe tudzież talony i obli- wych bez żadnych dopisków, wreszcie położyć 
.ezane będą według ich kursu w dziennikach } datę i podpisać ofertę imieniem i nazwiskiem. 
urzędowych w przededniu lieytacyi notowa- Oferty wnoszone być mogą na każdą 
nego wszelako mie wyżej wartości nominalnej, ; sekcyę drognwą osobno, jeżeliby zaś oferta ` 
który to kurs licytujący wykazać winien. | obejmowała kilka sekcyj drogowych, wtedy 

Osoby licytujące w imieniu Państwa, |; podać w niej należy opust lub nadwyżkę cen. 


W Ww. 


L. cz. E. 251 (3) [3243] 
Na żądanie Rozy Reder, odbędzie się 
dnia 15. maja 1901 o godz. 9 przed południem, 
w sądzie mżej wymienionym, w biurze Nr. 7, 
lieytacya realności lwh. 258 ks. gr. gm. Dę- 
bica, wraz z przynależnościami. 
Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytacyę, jest oceniona na 1994 kor. 50 hal. 
Najniższa cena wynosi 997 kor. 25 hal., 


'poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 


skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 


tagi CA 40 HEFBUKAMOCTA MOMEHA Oras garn | Kraju lub Zakładu pod zarządem Państwa | fiskalnych dla każdej sekcyi drogowej osobno, 'i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 


B Husuie OSHadeHiM CYM KomHara u. 9. j albo Kraju zostającego zwalnia się od obowią- 
Ipasa, korpi ôn upoga pomu Hexo- | zku składania wadyum. 


albowiem zatwierdzenie ofert nastąpi bezwa- | przejrzeć podezas godzin urzędowych w sądzie 


niżej wymienionym, w biurze Nr. 7. 


runkowo według poszczególnionych sekcyj | 
drogowych. | 

Oferty nie sporządzone ma blankietach ; 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek | 
dopiski, zostaną oferentowi zaraz przez komi- | 
syg przeprowadzającą licytacyę zwrócone, Zaś | 
po terminie lieytacyi nie będą oferty przyj- l 


mycramo, Ha.lesnrk Haknisnikme ma amu} Takie uwolnienie od obowiązku składa- 

cyxosim BM8HadeHiM xO Ieperopry, nepey inia wadyum w całości lub w części może 

neperoproM 8Tro4ocHrM B cyji, 60 iHakume | być przyznano przez sędziego. 

mo 0 HQĄBARAMOCTH CAMO1 Bwe ÓlnUIE He | Wierzycielom hipotecznym w razie istnie- 

MOTYTE Óyru nixęHONIEHI. i pia warunków w ustawie egzekucyjnej prze- 
O Zabux BANAĄKAX MOCTYINOBAHA ne- widzianych. 


peToproBoro yBiqOMAATH CA Öyxe OCOÓM, JIA | 
KOTPHX nig moń uac mmo „o HeqBmeaAMOCH | nowienia, Że ofiarowana cena kupna ma być; 
akick MpaBa aóo TArapi Gyre yCraHvBJeHi | złożona także w e. k. uprzyw. galie. akc.] 


W ustępie V. nie przyjmuje się posta- 


a60 B TOKY NOCTyNOBAHA NeperoproBoro ycra- | Basku hipotecznym na rachunek bieżący e. 


HOBJIEHi ÓJAYTB B TIM BHNAJRKY TIABKO LIDPA- 


ÓmreM B CYM, HK ÓM OHM AHİ He MEMKAJIA $ 
B oóJacrm HHaie O8HądeHOro cyjjy, ami He | 


BCKABAJIH IOIMEHHO NOBRORJIACTNA JAH OPY- i 


3 
| 


| 


| podatków 1 innych danin publicznych od bey- | nów, składającej się z pare. budowl. 373 i 


46HB, MEMKAIOYOTO B MICHEBOCTU CYAY. 
H. x. Cya nosirosnń, bBizyiu I. 
Koxosmua, zaa 23. mapra 1501. 


F 


| 
[3180 3--8] | posiadłości, odbędzie się dnia 20. maja 1901 


L. cz. E. 407/0 (4) 


k. sądu. 

Projektowanego postanowienia, że egze- 
I kueyẹe prowadzący e. k. uprzyw. galic. ake. 
Bank hipoteczny zwalnia się od obowiązku 
skłzdania wadyum nie umieszeza się w wa- 


towanej majętności nie jest wiadomą. | 
Lieytacya majętności Szyły objętej wyk. 
hip. l. 261 tusądowej ks. gr. dla większych 


p cz. B. 1443/00 (17) 


runkach, gdyż wysokość nieintabulowanych ; objętej whl. 482 ks. gr. gm. kat. Zamarsty- | zamieszkałego. 


| mowane. 
Z e. k. Namiestnictwa, | 
Lwów, dnia 15. kwietnia 1901. 


| 
[3165 3—3] | 

Dnia 7. maja 1901 o godz. 10 przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, w ' 
biurza Nr. 14, odbędzie się licytacya sil eu 


grunt. 17/7, wraz z przynależnościami, sbła- | 
dającemi się z drewutni, 2 wychodków i par | 
kanu 50 m. długiego. 

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 


Na żądanie Fedka Szafrańskiego w Ma-jo godz. 9 przed południem, w biurze Nr. 15,; licytacyę, jest ocenioną na 3260 kor., przy- 
nastyrku, odbędzie się dnia 10. maja 1501 o! sążu niżej wymienionego, wraz z przynależno- | należności zaś na 240 kor. | 
godz. 10 przed południem, w sądzie niżej wy-i ściami, składającemi się według protokołu Najniższa cena wynosi 1750 kor., poniżej 
mienionysa, w biurze Nr. III., licytacya 1,5 | opisania i ocenienia z dnia 23. do 29. paź-|tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 
części realności obiętej wyk. hip. 1. 385 ks., dzieraiza 1900 i z dnia 10. do 12. stycznia | Zatwierdzone tus. uchwałą z 1/9 1900 
gr. gm. Turze, dłużnika iwans Horbowego | 1901 z 48 koni roboczych z uprzężą i z na- | L. cz. E. 1443/00 (5) warunki licytacyjne 
własnej, wraz z przynależnościami. | rzędzi gospodarczych stanowiących załogę go- |i odnoszące się do tej nieruchomości doku- 

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, | spodarczą, z ogrodzeń koło budynków, zabu- | merta (wyciąg tabularny, wyciąg katastralny, 
jest ocenioną na 174 kor. 10 hai, przynale- | dowuń ze siudniami, przyborów na gnojówkę, protekoły ocenienia i t. d.) może każdy, ma- 
zmości zaś na 18 kor. 80 hal. |zasiewow, zapasów w zbożu i w słomie, a zjjący chęć kupienia, przejrzeć podczas godzin 

Najniższa cena wynosi 128 kor. 60 hal. ; wyjątkiem jednego siewnika rzędowego zwanego | urzędowych w sądzie niżej wymienionym, w 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do | Universal - Berg - Drill - Maschine (Columbia), | kancelaryi Oddziału IV. 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, co do którego została egzekucya uchwałą zł C. k. Sąd powiatowy S. II, Oddział IV. 


mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej w 
nym, w biurze Nr. IHI. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział JII. 


Łopatyn, daia 25. marca 1901. Í 


yraienio- 
1 


dnia 23. grudnia 1000 L 
((1) wstrzymana. 
Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 


cz. Og. I. 269/00 


| jest cceniorą co do gruntów i lasów, tudzież 
budynków a placawi budowlanymi razem na | 


' 642.435 kor. 88 hbal., eo do przynależności na 


119.775 kor. 83 hal. 


L. cz. E. 1379/00 (6) 


[8190 3—3] Í 


Najniższa cons wynosi 441.474 kor. 44 


Dnia 2%. maja 1901 o gadz. 10 przed | bal, poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
połudziem odbędzie się w biurze Ne 8 sądu; do skutku. 


tutejszego lieytacya 3/12 części realności twh. 
51 ks. gr gm. kat. Romanowa wola. 


Warunki licytacyjna i odnoszące się do 
tej nieruchotności Gokuwenta (wyciąg tabu- 


Nieruchomość ta ocen:cua jest na 523 flarny, wyciąg katasiralny, protokoły ocenienia 


35 hal. 
Najniższa cena, niżej której sprzedaż | 
nie nastąpi, wynosi 350 kor. 


kor. 


Warunki licytacyjne i oduoszące się do | 
tej nieruchomości dokumenta można przejrzeć | 
w sądzie tutejszym, w biurze Nr. 8. | 


Takie prawa, w obse których niniejsza i 


rodzaju co do samej nierucho: 
głyby byc już za skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dia Etóryeh jakie prawa lab 
ciężary na powrższej nieruchomości kądń 


ma, 


wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tezo poster 
wania jadycie pitez przębieie na tatlicy sado- 
wej, jeśli nie mieszkają w g 
wymienionego i nio wskażą tem 
pełnomocnika Go doręczeń, w siedzibie 
zamieszkałsgo. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Ustrzyki, dnia 17. kwietnia 1901. 


i. ez, E 142/00 (87) 

Ustalenie warunków licytaczjnych i edykt 
licytacyjny. 

W postępowaniu licytacyjnem 


a 
Ko 


śp. Zygmuncie Kęszyckim o zapłatę 8 rat. po 
820% kor. it. d 
egzekucję prowadzący Bank pismem z dnia 
13. lutego 1901 |]. cz. E. 142.0 (28) dla 
lieytacyi majętności Szyły objętej wyk. hip. 
1. 261 tusądowej ks. gr. dla większych posia- 
dłości projekt warunków lisytacyjnych zatwier- 
dze się bez po poprzedniej rozprawy x» nastę- 


pującemi zmianami odpowiednio do przepi- 


sów ustawy uskutecznionemi „Ustęp II“. Ka- 


żdy z licytujących winien przed rozpoczęciem . 


lieytacyi złożyć do rąk kormnisyi licytacyjnej 
jako wadyum 1/10 ezęść ceny szacunkowej 
sprzedać się mającej nieruchomości z przyna- 
leżnościami zatem kwotę 66221 kor. 165/,, 
hal. bądź w gotówce, bądź w państwowych 
papierach wartościowych do lokacyi kapitałów 


„Gazeta Lwowska“ Nr. 98 z 


„będą o dał 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- . 


uzej $ 
i 


sądu | 


uprzyw. galic. axe. Banku hipotecznego we. 
Lwowie i tow. przeciw masie spadkowej po: 


z pn. przedłożony przez ; 


it d) może ksźdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w kancelaryi Nr. 11. 
Tacie praws, w obec których niniejsza 
lievtacyg byłshy niedopuszczalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóżniej przy «yznacznnym ter: 
minie iiegtacyjzym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
pishy być ze skutkiem podnoszone. 
Te osoby, dla któcyeh jakie prawa lub 
9 ue powyższej nieruchomości 


obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wanie Meytacyjiego powstaną, zawiadamiane 


X. 


wania jedynie pi 
wej, jesli nie mie 


szkają w okręgu säg 


stępo- | wymienionego | nio wskażą temnż sądowi | szego sądu licytacya 2/3 części realności lwh. 
i ka do doręczeń. w siedziłog sądu | 1148 ks. gr. em. kat. Zablotów objętej, Erti 


per 
 zaneieszkałagn, 

Wyznęczenie te minu licytacyjnego na- 
zanol(ować na karcie ciężarów wyka: 


i leży 


Od dnia ogłoszenia aż do odbycia licy- 


i tacy mogą osoby mające chęć knpna. maję-j ur ) 
itność licytowsng i jej przyależności ozlądyć | tej realności doknmenia mogą mający chęć 
[3192 2-8] ' eodziennie z wyjątkiem wiedziel i świąt, odj kupienia, przejrzeć w godzinach urzędowych 
godziny 9 rano do godziny 6 wieczór. 


©. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Tarnopol, duie 28. marca 1901. 
L. 82443. 
OBWIESZCZENIE. 

W eelu oddania w przedsiębiorstwo bu- 
dowli konserwacyjnych na drodze strategicznej 


Zmigród Grab w J»siejskim okręgu badowni- i 
czym w latach 1901, 1902 i 1908 odbędzie | 


się dnis 15 maja 1901 w e. k. Starostwie 
w Jaś e lieytacya of rtowa. 
Koszta fiskalna budowli wykonać się tma- 
jących w roku 1901 wynoszą 1449 kor. 71 hal. 
Warunki przedsiębiorstwa ogólne i szeze- 
góiowe, kosztorys sumaryczny oraz wykaz cen 
„jednostkowych „przejrzane być mogą w go- 
` dzizach urzędowych w wymienionem c. k. 
Starostwie, gdzie także w wyż oznaczonym 
dniu najpóźniej do godziny 12 tej w południe 
wnoszone być mają oferty, sporządzone na 


dnia 24 kwietnia 1901. 


H 
|A 


i 


bądź f 


wydarzeniach tego poztypo- | L. cx E. 1802/00 (7) 


| Rose 
i 


i A ; ur 
| hipotecznego dla wzmiankowanej nierucho- | 86 hal. 
i m: ści 


Íw tut. sądzie, w biurze Nr. 11. 


Lwów, dnia 15. marca 1901. 


L. cz. E. 3488/00 (5) [3220 2—3] 

Dnia 21. maja 1901 o godz. 10 przod 
j południem odbędzie się w w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurzu Nr. 14, lieytacya real- 
ności lwh. 192 ks. gr. gm. Sichów objętej, 
a składającej się z domu parterowego muro- 
i wanego i stajni murowanej i ogrodu. 

Nieruchomość powyższa. wystawiona na 
lieytacyę, jest ocenioną na 2051 kor. 80 hal. 

Najniższa cena wynosi 1162 kor. 75 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
szutku. 

Niniejszem zatwierdzone warunki licy- 
tacyjna 1 odnoszące się do tej nieruchomo- 
ści dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg 
ksiąstralny, protokoły oceniania if. d.) może 
każdy, mający chęć kupienia, pszejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- 
mienionym, w kaneelaryi Oddziału IV. 

C. k. Sąd powiatowy S. II., Oddział LV. 

Lwów, dnia 26. marca 1901. 


[5259] 
Dnia 20. maja 1901 o godz. 11 przed 
południem odbędzie się w biurze Nr. 11 tutej- 


Z a a a 


nbaum własnej. 
Powyższe 2/3 części realności, wystawio- 
ne na licytacyę, Są ocenione na 5450 kor. 


Najniższa cena wynosi 2725 kor. 43 


l hal., poniżej której sprzedaż nie nastąpi. 


Warunki licytacyjne i odnoszące się do 


J 


Takie prawa, w obee których niniejsza | 
iestacya byłaby niedupuszczalną, należy zgło- 


l, 


o: 


się do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie lisytacyjnym, Inaczej roszczenia tego 


[3218 2--3]] rodzaju co de samej nieruchomości nie mo- 


głyby być jnż ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, die których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecaie jaż istnieją, bądź w toku posteno- 
wania licytacyjnego powstwną. zawiadamiane 
heda o dalszych wydarzeriach tego postępa- 
wania jedynie przez przybicie aa tablicy sądo- 
wej jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 


Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, nałeży zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości mie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dia których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 


|cbeenie już istnieją, bądź w toku postępe- 


wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 


Wyznaczenie terminu licytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazu 
hipotecznego dla wzmiankowanej nierucho- 
mości. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Dębica, dnia 27. marea 1901. 


L. cz. E. 252/00 (8) [3291 1—3] 

Na żądanie gal. Towarzystwa kredyto- 
wego ziemskiego we Lwowie, odbędzie się 
dnia 15. maja 1901 o godz. 10 przed połu- 
dniem, w sądzia niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 18, licytacya majętności Domaszów 
lwh. 616 tus. ks. gr. dla w. p. objętej, wraz 
z przynależnościami, wymienionymi w proto- 
kole opisania i ocenienia z dnia 7. grudnia 
1900 E. 252,00 (6) a składającymi się z þu- 
dynków, gorzelni, inwentarza żywego i mar- 
twego. 

Nieruchomość, wystawiona na lieytacyę, 
jest ocenioną na 210.417 kor. 

Najniższa cana wynosi 140.478 koron, 
zcBiżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skatkn, 

Warunki licytacyjne, i odnoszące się do 

tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
it. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 19. 
Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sie do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lu 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania, jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełaumocnika do doręczen, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

O. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 

Lwów, dnia 6 kwietnia 1901. 


L. cz E 149/1 (3) [8254] 

Duia 22. naja 1901 o godz. 9 przed 
południem odbędzie się w biurze Nr 6 sądu 
iatejszego licytacya realności w Laszkach mu- 
rowanych l. wyk. hip. 112. 

Dom z rolą i ogrodem oceniono na 485 
koron, || 

|  Najujższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąyi, wynosi 256 kor. 67 hal. 

Warunki beytucyjne i inne odnosne de- 
kumienia przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurza Nr. 1. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju co do samej niernchomości nie mo- 
głyby być juz ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istmieją, bądź w toku postępo- 


wymienionego i nie wskażą temuż sądowi | wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu | będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 


zamieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Zabłotów, dnia 10. kwietnia 1901. 


wania przez przybicie na tablicy sądowej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu tutejszego 
i nie wskażą pełnomocnika w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Starasól, dnia 25, marca 1901. 


L. ez. E. 165/1 (3) [3277] 

Na żądanie dra Zygmunta Mileńskiego, 
adwokata we Lwowie, odbedzie się dnia 25. 
maja 1901 o godz. 10 przed południem, w sa- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. IV., 
licytacya realności pod hezbą 174 w Janowie 
(lwh. 168). 

Nieruchomość, wystawiona na licytację, 
jest ocenioną na 400 kor. 

Najniższa cena wynosi 280 kor., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastrainy, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia. 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. IV. | 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inavzej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszona. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powsłaną, zawiadaimiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przykicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzikie sądu 
zamieszkałego. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Janów, dnia 11. kwietnia 1801. 


L. cz. E. 1227/98 (19) 
Dłużnik Maciej Nowak. 

Na żądanie Konstantego Rogal kiego, 
odbędzie się dnia 28. maja 1901 o godz. 10 
przed południem, w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 14, licytacya realności 
lwh. 161 i 166 ks. gr. gm. kat. Zakrzówek 
objętych, Macieja Nowaka własnych. 

Nieruchomości powyższe, wystawione na 
licytacyę, są ocenione na 5112 kor. 75 hal. 

Najniższa cena wynosi 8107 kor., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i u d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 14. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalna, należy zgio- 
Bić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie rao- 
głyby być już ze szutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomoświach bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadainiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postepo- 
wania jedynie przez przykicie ra tablicy sądo 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sąd 
zamieszkałego. 

Q. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Podgórze, dnia 14. marca 1901. 


L cz. E. 419/00 (4) [3261] 

Przedłożone przez wierzyciela warnnki 
licytacyjne jako odpowiadające ustawie przyj- 
muje się do Sądu. 

Na żądanie Salamona Friedmana, odbę- 
dzie się dnia 30. maja 190! o godz. 10 przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. Il., licytacya realności objętej wyk. 
hip. 1. 242 gminy Ha wraz z przynale- 
żnościami, składającemi się z domu. 

Nieruchomość, wystawiona na licytacye, 
jest ocenioną na 480 kor., przynależności zaś 
na 120 kor. 

Najniższa cena wynosi 400 kor., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutkn. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
it. d.) może każdy, mający chęć kupiania, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. II. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya bytuby niedopuszczalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczany m ter- 
minia licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości uie mo- 
głybj być już ze skuikiam podnoszoje. 

Te osoby, dle których jakis praws lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania lizytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sędo- 
wej, jesli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Ziałośce, dnia 12. grudnia 1900. 
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L. ez. E. 140/1 (3) [3278] 

Na żądanie Michała Łapana, rolnika 
w Mslczycach, odbędzie się dnia 25. maja 
1901 o godz. 11 przed południem, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. IV., licyta- 
cya 1/3 (jednej trzeciej) części realności lwh. 
104 Malczyce. 

Ta 13 część nieruchomości, wystawiona 
na beytacyę, jest ocenioną na 196 kor. 67 hal. 

Najniższa cena wynosi 181 kor. 11 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
it. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podezas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. IV. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
iieytacya byłaby niedopuszczalną, nalaży zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
tędą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybieie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sedowi 
teduomoenika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Janów, dnia 4. kwietnia 1901. 


L. ez. E. 4645/00 (5) [8271] 

Na żądanie c. k. uprzyw. galic. ake. 
Banku hipot., zastąpionego przez Dyrekeyę 
tegoż we Lwowie, odbędzie się dnia 9. maja 
1901 o godz. 10*/ę przed południem, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. I. w Tar- 
nopolu, licytacya ciała tab. lwh. 508 kat. 
gm. Tarnopol objętego, z pare. bud. pod lk. 
188, na której znajduje się dom pod Nkons. 
120 z budynkami, wraz z przynaleźnościami, 
w protokole opisania i ocenienia z dnia 4. 
lutego 1901 1. cz. E. 4645,00 (3) bliżej po- 
szczególnione:ni. 

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytacyę, jest ucenioną na kwotę 88.984 kor. 
85 hal., przynależności zaś na 879 kor. 

Najniższa cena wynosi ze względu na 
wartość szacunkową 17.156 kor. 221, hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokół oceniecia 
it. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. I. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgźo- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie iieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postęgo- 
wania licytatyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępa- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli aie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymieaionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Tarnopol, dnia 1, kwietuia 1901. 


L. cz. E. 5053/00 (6) [3272] 
Na zadanie Kościa Rogowskiego w Oz»r- 
nielowie ruskim, odbądzie sig dnia 15. waja 
1901 o godz. 10, przed południem, w sądzie 
mżej wymienionym, w biurze Nr. I. w Tar- 
nopolu, licytacya 1/8 części ciała tab. lwh. 
267 ks. gr. gm. kat. Czernielów ruski objęte- 
go, składającego się z paie. bud. lkat. 186 
i gruat. lkat. 151/1, na których znajdują się 
chata z budynkami, bez przynależności. 

Nieruchomość powyższa, wystawiona na 
licytacyę, jest oeenioną na kwotę 200 kor. 

Najniższa cena wyzosi ze względu na 
wartość szacunkową 138 kor. 34 hal, poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do Sxutku. 

Warung! licytaeyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
laruy, wyciąg katastralny, protokoły ocenisoia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
tutejszym, w biurze Nr. I. 

Takie prawa, w obee ktorysh niniejsza 
lejtacga bylaby niedopuszczalną, nałoży zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie liegiacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze <kutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 


wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej ; 


rodzaju co do samej nieruchomości nie mc- 


wymienionego i nie wskażą temuż sądowi | głyby być już ze skutkiem podnoszone. 


pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 


k Tarnopol, dnia 1. kwietnia 1901. 


L. cz. E. 8850/99 (6) [3273] 

Na żądanie Dawida Vogla w Tarnopolu, 
odbędzie się dnia 15. maja 1901 o godz. 10 
przed południem, w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. I. w Tarnopolu, licytacya 
1/10 części ciała tab. lwh. 176 ks. gr gm. 
kat. Tarnopol objętego z parc. bud. lkat. 1548 
i ogrodu lkat. 644, która w rzeczywistości 
jest również placem budowlanym, się składa- 
jącego bez przynależności. 

Niernchomość powyższa, wystawiona na 
licytaryę, jest ocenioną na kwotę 362 kor. 
70 hak 

Najniższa cena wynosi ze względu na 
wartość szacunkową 181 kor. 35 hal., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
it. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podezas godzin urzędowych, w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. I 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomosei nie mo- 
głyby być juź ze skutkiem podnoszone. 

'Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wanie licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tabliey sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pałnosocuika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zaraieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Tarnopol, dnia ł. kwietnia 1901. 


L. cz. E. 1556/00 (5) [3274] 

Na żądanie Rozalii Markiewicz im. Anny 
Markiewicz i dra Michała Dorundiaka jako 
opiekuna małol. Apolonii Markiewicz, odbę- 
dzie się dnia 15. maja 1901 o godz. 11 przed 
południera, w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 6, licytacya połowy realności 
lwh. 164 i całej realności wyk. hip. 1. 167 
gm. Łostacz objętych, wraz z przynależnościami. 

Nieruchomości powyższe, wvstawione na 
ligyticyę, Są ocenione na 6430 kor., przyna- 
leżności zaś na 590 kor. 

Najniższa cena wynosi 4680 kor., poniżej 
tej ceny sprzedaż rie przyjdzie do skutku. 

Warunki lieytecyijne, które się niniej- 

szem zatwierdza, i odnoszące się do tychże 
nisruschomości dokumenta (wyciąg tabutarny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 6. 
: Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
zułyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary NA powyższych nieruchomościach bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjuego powstaną, zawiadamiane 
będę o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybieie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełuomoenika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamaieszkałego, 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Borszezów, dnia 5. kwietnia 1901. 


L. ez. E. 288,01 (3) [3275] 

(Na żądanie Simona Safirsteina i malol 
Lei Safirstein, zastąpionejj przez matkę i opie- 
kunkę Scheindlę Safirstein, odbędzie się dnia 
30. maja 1901 o godz. 8 przed południem. 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 1, 
liegtacya realności objętej lwh. 388 ks. gr. 
gim. Dobrotów, składającej się z pare. bud. 
iket. 230 z chatą i grunt. 616/1, 618,2, 
1452/9, 1455 í 1456, wraz z przynależno- 
ścian, składującemi się z 40 sztuk drzew 
owocowysh różnych gatunków. 

Nieruchomość ta, wystawiona na licyta- 
egę, jest ocenioną na 450 kor., przynależno- 
ści zaś na 60 kor. 

Najniższa cena wynosi 340 kor., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 1. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 


Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już: istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomoenika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Delatyn, dnia 4. kwietnia 1901. 


L. cz. E. 257/00 (8) [3245] 

Na żądania Schaji Landau, odbędzie się 
dnia 15. maja 1901 o godz. 9 przed południem, 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 2, 
licytacya I.) 19/48 części ciała lwh. 17, II.) 
95/480 części ciała lwh. 18 ks. gr. gm. Dy- 
lągowa, wraz z przynależnościami, składają- 
cemi się z jednej krowy i jednego konia. 

Nieruchomości, wystawione na licytację, 
są ocenione 1115 kor. 26 hal., przynależno- 
ści zaś na 110 kor. 

Najniższa cena wynosi ad I.) 816 kor. 
66 hal., aa HL.) 1 kor. 14 hal., poniżej tej 
ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 2. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Dynów, dzia 28. marca 1901. 


L. cz. E. 185/00 (2) [3258] 
Dnia 8 maja 1901 o godz. 10 przed 
południem odbędzie się w biurze Nr. 2 sądu 
tutejszego licytacya realności lwh. 29, z przy- 
należnościami. 

Cena szacunkowa powyższej realności 
z przynależnościami wynosi 8844 kor. 10 hal. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 5562 kor. 74 hal. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 2. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
liceytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
giyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnege powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Radłów, 10. marca 1901. 


G. ZŁ E. 2696/01 (4) 
Versteigerungsedict. 

Auf Betreiben des H. I. N. Schmeidler, 
vertreten durch Adv. dr Heinrich Altmaun 
in Wien, findet am 8. Mai 1901 Vormittags 
10 Ubr, bei dem unten bezeichneten Gerichte, 
Zimmer Nr. VIII, die Versteigerung des 
dem Verpflichtetea eigenthümlich gehörigen 
1/8 der Realität Kinl. ŻI. 1431 Cat. Gemeinde 
Ozortków statt. 

Die zur Versteigerung gelangende Lie- 
genschaft ist auf 1587 Kr. 60 hel. bewertet. 

Das geriagste Gebot beträgt 798 Kr. 80 
hel., unter diesem Betrage fiadet ein Verkauf 
nicht statt. 

Die hiemit genehmigten Versteigerungs- 
bedingungen nad die auf die Liegenschaft sich 
beziehenden Urkunden (Grundbuchs-Hypothe- 
kən - Auszug, Catasterauszug, Schatzungspro- 
tvkolia u. s. w.) können von den Kauflusti- 
gen bei dem unten bezeichneten Gerichte, 
Zimmer Nr. VIII, während der Geschäfts- 
stunden eingesehen werden. 

Rechte, welche diese Versteigerung un- 
zulässig machen würden, sind spótestens im 
anberaumten Versteigerungstermine vor Beginn 
der Versteigerung bei Gericht anzumelden, 
widrigens sie in Ansehung der Liegenschaft 
selbst nicht mehr geltend gemacht werden 
könnten. 

Von den weiteren Yorkommnissen des 
Versteigerungsverfahrens werden die Personen, 
fur welche zur Zeit an der Liegenschaft 
Rechte oder Lasten begriindet, sind oder im 
Laufe des Versteigerungsyerfahrens begründet 
werden, in dem Falle nur durch Anschlag 
bei Gəricht in Kenntniss gesetzt, als sie weder 
im Sprengel des unten bezeichneten Gerichtes 
wohnen noch diesem einen am Gerichtsorte 
wohnhaften Zustellungsbevollmächtigten nahm- 
haft machen. 

K. k. Bezirksgericht. 

Czortków, am 19. März 1901. 


[8342] 


L. cz. E. 136/01 (3), E. 2396/00 (3), 
E. 286/01 (3) 


odbędzie się lieytacya następujących nierucho- 
mości: całej realności lwh. 58 i połowy lwh. 
57 ks. gr. gm. Szandrowiec, zobowiązanego 
Michała Szteligi własnych, na 1197 kor. oce- 
nionych, b) 1) 60/96V «zęści realności lwh. 
177, 2) 2/5 częśc reałnoci lwh. 39, 8) "i 
części realności lwh. 200 ks. gr. gm. Hoto- 
sko, Pantalemona Szyło własnych, na 226 
kor. 50 hal. ocenionych, e) 1) crego ciała 
hip. Iwh. 1178, 2) 38/12 części ciała hip. lwh. 
1109, 3) połowy ciał hip. whl. 1174 i 1175, 
4) 1/8 części ciała hip. lwh. 1176 gm. kat. 
Tarka objętych, Fedia Tysowskiego własnych, 
na 2629 kor. 20 hal. ocenienych, wraz z 
przynależnościami, oe.nionemi na 100 kor., 
dnia 9. maja 1901, a ta ad a) o godz. 10 
przed południem, ad b) o godz. 10*/, przed 
południem, zaś ad e) o godz. 11'/, przed po- 
łudniem. 

Najniższa cena, poniżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi ad; a) 798 kor., ad b) 
151 kor., zaś ad e) 1820 kor. 

Warunki lieytacyjna i odnoszące się do 
powyższych nieruchomości dokumenta może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 2. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nia mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Turka, dnia 17. kwietnia 1901. 


L. cz. E. 1474/01 (4) [8260] 

Dnia 20. maja 1901 o godz. 107/, przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 11, odbędzie się licytacya realno 
ści a to: a) lwh. 151, b) lwh. 1595, e) jedna 
trzecia (1/8) część lwh. 274 gm. Zakłotów, 
Marcina Adiera własnych, tudzież d) połowy 
realności whl. 412 gm. Dźurów, Andryja 
Borhyna własnej, wraz z przynależnościami, 
składającemi się a to eo do realności ad a). 
b), e) z pare. bud. 855 na której stoi dom 
mieszkalny, komora, stajnia i szopa i z pare. 
grunt. 506/1, 506/2, pare. bud. 825 łącznie 
z pare. 508 wraz z pare. grnnt. lkat. 507, 
ad d) z pare. va której stoi dom, karmnik 
i stajnia. 

Nieruchomości, wystawione na licytacyę, 
są ocenione a to: realność ad a) na 1740 
kor. 88 hal., ad b) 524 kor. 16 hal., ad e) 
421 kor. 63 hal. i ad d) 1378 kor. 98 hal. 

Najniższa cena wynosi co do realności ad 
a) 1160 kor. 25 kal, ad b) 849 kor. 44 bal., 
ad c) 281 kor. 8 hal. i ad d) 915 kor. 95 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie nastąpi. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości doitrin nta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie tutejszym, w biu- 
rze Nr. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło: 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter 
minie licytacyjuym, inaczej roszczenia iego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już za skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakia prawa lub 
ciężary na powyższych nierachomośaach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licyt.eyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo 
wej, jeśli mie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego -i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Zabłotów, duia 10. kwietnia 1901. 


L. cz. E. 1173/00 (4) [3207] 

Dnia 5. czerwca 1901 o godz. 10 przed 
południem odpędzie się w biurze Nr. 4 tutej- 
szego Sądu licytacya y, części posiadłości 
lwh. 90 gm. Żuiatyn, Kościa Lewickiego wła- 
sn: j, ocenionej na 63 kor 

Najniższa cena, poniżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 45 kor. 50 hal. 

Warunki licytacyjne i inna odnośne do- 
kumenta można przejrzeć w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 4. 

Prawa, w obec których niniejsza licy- 
tacya byłaby niedopuszezalną, należy zgłosić 
najpóźniej przy terminie lieytacyjnym, ina- 
czej nie mogłyby być uwzględnione. 

Osoby, dla których jakie prawa lub cię- 
żary na powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź powstaną, zawiada- 
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nie ialeszkają w vkręgu 
sadu niżej wymienionego i nie wskają temnż 
sądowi pediomw.nika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszka ht go. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Bełz, dnia 4. kwietnia 1901. 


L. cz. E. 247/01 (3) [5286] 

Dnia 24. maja 1901 o godz. 10 rano 
odbędzie się w tut+jszym sądzie biuro Nr. 6 
licytacya realności lwh. 131 ks. gz. gm. kat. 
Wiśnicz miasto, z budynku i parceli się skła- 
dającej, Franciszka i Józefy Kądziołków, Jana 
i Józefa Marankiewiczów własnej. 

Najniższa cens przez współwłaścieli usta- 
nowiona wynosi 160 kor., poniżej tej ceny 
sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 3. 

Licytacya niniejsza jest licytacyą dobro- 
wolną, w obae czego prawa wierzycieli wcale 
naruszonymi nie zostają. l 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Wisnicz, dnia 27. marca 1901. 


L. cz. E. 1831/00 (7) [3279 1—38] 
Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 
i Oshrony własności ziemskiej w Limanowy, 
zastąpionego przez pełnomocnika adw. dra 
Młodzika, odbędzie się dnia 20. maja 1901 
o godz. 9 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 5 w Limanowy, 
licytacya realności wh. 18, gm. kat. Kostrza 
Ryje Jana Kotary własnej i */, części real- 
ności lwh. 17 gm. kat. Rzeki, Jana Kotary 
własnej, wraz z przynależnościami. 
Realności powyższe ocenione są na 6249 
kor. 75 hal., przynależaości zaś na 559 kor. 
Najniższa cena wynosi 4588 kor. 18 hal. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Limanowa, 14. kwietnia 1901. 


L. cz. E. 408/1 (5) [8287 1—3] 

Dnia 4. czerwca 1901 o godz. 8 rano 
odbędzie się w biurze Nr. IV. sądu tutejszego 
licytacya realności objętej wykazem hip. l. 
218 ks. gr. gm. kat, Tuiawa, z przynależno- 
ściami. 

Nieruchomość tę ocenio:o na 592 kor. 
59 hal. 

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 395 kor. 

Warunki liejtacyjne i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. IV. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter: 
minie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaja co do samej nieruchomości nie mo 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądz w toku postępo 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo: 
wania jedynie przez przybicie na tablicy Sąuo- 
wej, jesli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkał: go. 

6. k. Sąd powiatowy, Oddział !V. 

Śniatyn, dnia 12. kwietnia 1901. 


L. cz. E. 184/1 (4) [8240] 

Dnia 381. maja 1901 o godz. 9 przed 
południem odbędzie się w biurze Nr. 46 sądu 
tutejszego licytacya realności lwh. 82 ks. gr. 
gm. kat. Brzyski objętej. 

Realność tę oceniono na 2380 kor., a to 
budynki na 520 kor., grunta na 1800 kor., 
zaś przynależności na 60 kor. 

Najniższa cena, poniżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 1586 kor. 67 hal. 

Warunki lieytacyjne i inne odnośua do- 
kumenta można przejrzeć w sądzie tutejszym, 
w biurze Nr. 46. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczałną należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 
minie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tege 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być juź ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawisdamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu miżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

Ć. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Jasło, dnia 12. kwietnia 1901. 


| miane będą c dalszych wydarzeniach tego'| 
[3256] | postępowania jedynie przez przybicie na ta- 
W sądzie tutejszym w biurze Nr. 6, | bliey sądowej, jeśli 
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Konkursa. 


L. 879 [3235 2—8] 

Wydzi.ł powiatowy w Nadwórnie 
rozpisuje ninie,szein konkurs: 

1. na posadę inżyniera z roczną 
płacą 2400 koron, 

2. na posadę kancelisty a zarazem 
lustratcra gmin z roczną płacą 1600 
koron. 

Posady te zostana nadane prowi- 
zorycznie, stale zaś dopiero po jedno- 
rocznej zadowalniającej służbie. 

Kandydaci na posadę inżynisra 
mają się wykazać ukończeniem Wy- 
działu inżynieryi, względnie teoryty- 
cznem wykształceniem w dziale budo- 
wy dróg i mostów, złożeniem egzami- 
nów państwowych i dwuletnią praktyką. 

Ubiegający się o posadę kancelisty- 
lus'ratora muszą udowodnić złożenie 
egzaminu z rachunkowości państwowej, 
w opisie przebiegu życia określić do- 
kładnie stopień wykształcenia i prze- 
dłożyć na zapodane okoliczności świa- 
dectwa. = 

Kandydaci na obie te posady maja 
nadto udowodnić nieprzekroczony 40 
rok życia, fizyczną zdolność, oraz zna- 
jomość języków krajowych w słowie i 
piśmie. 

Podania należycie udokumentowa- 
ne mają być wnoszene do Wydziału 
powiatowego do 15. maja. 

Nadwórna, dnia 18. kwietnia 1901. 


[3266 1—3] 
Konkurs. 

Wybrany i umocowany przez Radę król. 
wo!n. miasta Śniatyna komitet do założenia i 
prowadzenia prywatnego gimnazyum z języ- 
kiem wykładowym polskim w Śniatynie, roz- 
pisuje niniejszem konkurs na kierownika gim- 
nazyum i jednego profesora do prowadzenia 
klasy pierwszej od 1. września 1901. 

Wymogi: 

a) obywatelstwo austryackie, 

b) kwalifikacya do szkół średnich w 
Austryi. 

Ki:rownik zakładu utrzymuje roczną pła- 
cę 2000 kor., tudzież wolne pomieszkanie z 
opałem i ogrodem. 

Płaca profesora 2000 kør., rocznie. 

Podania należycie udokumentowane, 
wnieść należy do dnia 25. maja b. r. na rę- 
ce podpisznego przewodniczącego komitetu. 

Sniatyn, dnia 18. kwietnia 1901. 

Przewodniczący: 
Ks. Jan Fischer 

Dziekan i proboszcz ob. ł. 
w Sniatynie. 


Upadłości 


L. cz. S. 1/1 ©. ©. (188) [8282] 

W konkursie Abrahama Śchalita zare 
jestrowanego pod firmą Jana Schalit handel 
towarami norjmberskimi ze siedzibą w Tar- 
nopolu wyznacza się audyencyę do rozprawy 
celem ustalenia roszczeń byłego tymczasowe- 
go zawiadowcy masy p. adwokata dra Rosen- 
felda do wynagrodzenia i zwrotu poniesio- 
nych wydatków na d ień 6. maja 1901 godz. 
9 przed południem w e. k. sądzie obwodo- 
wym w Tarnopolu biurze Nr. 15. 

Na audyencyę tę zaprasza się wierzy- 
cieli konkursowych i zarządeę p. adw. dra 
Biudera. 

Ra. hunki złożone przez tegoż p. zarządcę 
za 6zas od zamianowania do ustąpienia jego 
z urzędu zostały przez wydział wierzycieli 
przy audyencyi wyznaczonej w mys! $. 149 
ord. konk. zatwierdzone i zostają zatrzymane 
w aktach konkursowych. 

Tarnopol dnia 8. kwietnia 1901. 

Komisarz konkursowy. 


Wyroki prasowe. 


81. 90. [3190] 
Dag É É Landes- als Prejigenidhi in 
Graz hat mit dem Erfenntuijfe bom 16. April 
1901, Pr. IV. 21/1, bie Weiterverbreitung der 
Nr. 15. der Beitjdrift: „Grazer Wochenblatt” 
vom 14. April 191 wegen der Stelle von „G3 ijt 
feine Frömmigfeit” „bis „infere Priejterjcjaft" 
bes Qeitartifels: „Der Nonnenbrief an eime 
Raperin” nah $$. 802 und 303 St. G. ver- 
boten. s 

Dag f f Kreis- alś %Brcggertht in 
Rovigno hat mit dem Erfenntnife vom 16. April 
1901, Pr. VI. 14/1, die Weiteryerbreitung der 
Nr. 8 der Beitjchrijt: „Il Risveglio““ — „Le 
Reveil“ Genf, vom 18. April 1901 nach $. 65 
a, b, e St. ©. verboten. 
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Da3 E f Rrelśs als Preggeriht in 
Rovigno hat mit dem Erfenntnijje vom 15. 
Ypril 1901, Pr. V. 18/1, die ABeiterverbreie 
tung der Nummer 6 der żeitjhrijt; „Supple- 
mento settimanale al Proletario" bom 13. 
April 1901 wegen der Stelle von „Certamente 
le calorie“ big „concorreuza transatłantica* 
deż YArtifefż: „Scioperi ed industria mineraria 
e metallurgica in America“ nach $$. 63 und 
64 St. ©. verboten. 


Das f. f. Landes- als Preggeriht in 
Snnbruť hat mit dem Crfenntniffe vom lo. 
April 1401, Pr. 47/1, die Weiterverbreitung 
ber Nummer 3V der Beltjchrijt: „Die Poft” vom 
18. April 1901 wegen deg Artifels: „Was ift 
mit dem Staatõgrundgejeg ?” in der Stelle von 
„Die Shwähe, mit der die gejammte” bis „ges 
jellfchaft(ichen MBoyfotts" nach $. 300 St. 6. 
verboten. 


Das É f Rreiz- als Preggeriht in 
Brity Bat mit bem Crfenntniffe vom 16. April 
1901, Pr. 41/1, bie Weiterverbreitung der Nr. 
15 der $eitjhrijt: „Lounske-Hlasy* vom 18. 
April 1901 wegen des Wrtitefż: „Zivot vojen- 
sky, zivot vesely“ nah $. 800 St. 6. und 
Art. IV. des Gejeges vom 17. December 1862, 
R. ©. BL Nr. 8 ex 1868, verboten. 


Das f. E rei: als Prekgeriht in 
Buli hat mit dem Crfenntnijje vom 16. April 
1901, Pr. 42/1, Die Weiterverbreitung der Nr. 
28 ber żeitjchijt: „Nationale Beitung“ vom 
15. April JYUI wegen der Stelle von „Wie 
oft” bis „Chriften“ des Artikels: „oitbijhe 
Sdundware" nadh) $. 8U2 St. ©. verboten. 


Das f. f. Rreig- al8 Preggeriht in 
Stuttenberg hat mit dem Crfenntnijje vom 16. 
April 1901, Pr. 8/1, bie Weiterverbreitung 
der Nummer 7L der amerifanijhen geitjdrijt : 
„Rozuiedy* vom 27. Dtłórz L9U1 wegen des 
Hrtifel3: „Rakousko-Uhersko“ in der Stelle 
bon „Prostrednictyim podmorskeho* big „Ci- 
sarovy smrti“ nach $. 68 St. ©. verboten. 


Bi 91. [32341 
dm Namen Seiner Ntajejtót deg Raijers ! 
Das f. f. Qandesgeriht Wien als Prek- 
gericht hat auf Antrag der f. £. Staatõanwalt- 
jdhajt ertannt, bag Der Zuhalt des in der Nr. 
8 der „Wiener Fuhrwerts-Beitung” vom 15. 
April Ł90L enthaltenen Yutitef$ mit der Ueber- 
jdrijt: „Saijer Frang Sojef<dubiliumsplag in 
Wien", und zwar auf Seite 2 in der Stelle 
von „Barum bet biejen” bis einjchlieglicj „Oez 
galt nicht aużłommen" Dag Vergehen nach §. 
0U St. ©. begründe, und e8 wird nah $. 498 
St. P. ©. das BWerbot der Weiterverbreitung 
biejer Drudjchrift ausgejprochen, die von der 
. É Staatsanwaltjchajt verfügte Bejchlagnahme 
nah $. 469 St. P. ©. bejtatigt, und nad) $ 
37 Pr. ©. auf Bernidhtung der jaifierten Egem- 
plare erfannt. 
Wien, am 17. April 1901. 


dm amen Seiner Majejtót beż Raijers | 

Dag f. f. Landesgericht Wien alg Prep- 
gericht pat auf Antrag der £. £. Staatõunwalt- 
chaft erfannt, dah die Mnfidhtspofttarte aung der 
Collection „Blan“, und zwar: a. Nr. 629, Dar- 
ftellenD eine Frauengeftalt im Badecoftüme in 
einem Strandforhe, b. Nr. 712, darftellend eine 
auf den Armen von zwei Wednner ftehende 
drauengejtalt, e. Str. 713, darftelend Frauen- 
geftalt auf den Schultern eines Mtanne das 
%ergehen nah $. 516 Ot. ©. begründe, und eg 
wird nah $. 498 St. i. D. dag Verbot der 
eiterberbreltung diejer Anfihtzpoftfarten ans- 
gejprochen und gemäh $. 37 Yr. ©. auf die 
Bernichtungder vorfindlihen Cremplare erfannt. 
Wien, am 17. pril 1901. 


Dag É. É £anbese als Preggeriht in 
Prag bat mit bem Erfenntnijje vom 17. Npril 
1901, Pr. 1171, die Weiterverbreitung Der Nr. 
15 der Beitjchrift: „Nove Listy“ vom 13. April 
1901 wegen der Artifel: „Antisemistza Morava“ 
und „Politika Kallayova y Bosne“ in den 
Stelen von „Nemuze nevideti* big „a dobry 
lid“ und von „Kdyz Rakousko“ big „vydech- 
nouti dus* nadh $$. 302 und 303 Gt ©. 
verboten. 


Dag f. f Kreis- als Prepgeriht in 
Drüz gat mit dem Erfenntnijje vom 17. April 
1901, Pr. 44/1, die Weiterverbrcitung der im 
Drud und Berlage des Gujtav Ad. Dewald in 
Berlin erjhienenen Anfidhtspoftfarte, die Ermor= 
dung des Gymnafiajten Winter barjtellcnh, nach 
$. 3802 St ©. verboten. 


Das f. É Rreiz- als Preggeriht in 
Briię bat mit dem Ertenntnifje vom 17. April 
1901, r. 48/1, Die Weiterverbreitung der 
Nummer 7 der Hcitidhrift: „Hornik“ vom 11. 
April 1901 wegen des Alrtifelg: „Kalvarie“ 
nach $. 300 St. ©. verboten. 


17%. Aprii 1901, Br. 8/1 Die Weiterverbreitung 
der Nummer 18 der Beitichrift: „Moravsky 
Obzor“ vom 15. April 1901 wegen deg Artifel5: 
„Kryolacna bestie na Kromerizsku* in ber 
Stelle von „Chorakteristicke vsak“ bis „je 
pastva“ nad $. 493 St. P. O. verboten, 


Das É f. Qandes- als Preggerichł in 
Bara Hat mit dem Grfenntnijje vom 15. April 
1901, Pr. 16/1, bie Weiterverbreitung der Nr. 
15 der Beitichrift: „Hrvatska Kruna“ vom 18. 
April 1901 wegen des Aurtifelż: „Iz Bosne 
i ozujka* nach §. 65 a Gt. ©. per- 
oten. 


Kuratele. 


L. cz P. 57/4 (10) [8172 3—3] 
Iwan Kowbasiuk Jika z Niezwisk uzna- 
ny marnotrawcą, kuratorem Michał Rybicki 
Jwana z Niezwisk. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Obertyn, dnia 11. marca 1801. 


L. ez. P. 301,99 (11) [3189 3—3] 
Zawieszoną nad Michałem Przybyło z 
Boratyna kuratelę uchylono. 
©. k. Sąd powiatowy. 
Sokal, 9. września 1900. 


L. cz. L. 80/00 (4) [3187 3—3] 
Jawkę Nowosad z Byszowa uznano mar- 
notrawczynią. 
Kuratorem jest Jakób Koćko. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Sokal, 15. września 1900. 


L. ez. IV. 86/95 (5) ]8188 3—83] 

Władzę opiekuńczą nad Aleksandrem 
Mandryk z Horbkowa przedłużono na czas 
niecgraniczony. 

Opiekunka Taćka Mandryk, współopie- 
kunem Roman Demczuk. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Sokal, 6. stycznia 1901. 


L. cz. P. 100/1 (4) [3145 8 -- 3] 
Józefa Blatta z Brzeżan uznano umysło- 
wo chorym, kuratorem ustanowiono Majera 
Brennera z Brzeżan. 
G. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Brzeżany, 12. marca 1901. 


L. cz. A. 147/01 (4) [3205 1—38] 
Katarzyna Proszowska z Szynwałda uzna- 

na została głachoniemą. a kuratorem jej usta- 

nowiono Jędrzeja Sarneckiego z Szynwałda. 
0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Tarnów, dnia 27. marca 1901. 


L. cz. P. 58/1 (8) [8249 1—3] 
Tekla Charów uznana obłąkan* kurato- 
rem jej ustanowiono Dmytra Cha » oboje z 
Lityni. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Medenice, 30. marca 18901. 


L. cz. P. 863/00 (7) [8252 1-3] 
Marya 1 śl. (Gaździecka 2 śl. Babij z 
Nowosiółki została uznaną) marnotrawczynią, 
a kuratorem jej ustanowiony łuczka Gaździe- 
cki z Nowosiółki. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Przemyślany, dnia 20. lipca 1900. 


L. cz. P. 25/1 (5) [3258] 
Ër sko Janków z Wulki mozowieckiej 
uznany marnotrawea. Kuratoreń jego ustano- 
wiopy zostxł Hryć Panas. 
C. k. Sąd powiatowy Oddziać I. 
Uhaów, dnia 16, kwietaia 1921. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. cz. IV. 373,96 [2987 3—3] 

Jana i Grzegorza Orzoka z życia i miej- 
sea pobytu nieznanych wzywa się ażeby w 
przeciągu jednego roku wnieści oświadczenia 
do przyjęcia spadku po ojcu Franciszku Orzo- 
ku w Wesoły 29. października 1896 z pozo- 
stawieniem ostatniej woli rozporządzenia zmar- 
łym, bo w przeciwnym razie rozprawa spad- 
kowa z kuratorem Walentym Dominem prze- 
prowadzoną będzie. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Dynów, 12. lutego 1801. 


L. cz. T. 49/00 (2) [8103 3—3] 

„0. k. Sąd krajowy cywilny we Lwowie, 
wdrażając na prośbe p. Franciszka Mosera 
postępowanie amortyzacyjne eo do książeczki 
oszczędności gal. Banku kredytowego w li- 
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Das É f. Kres- als Prebgeridht in] kwidacyi we Lwowie Nr. 25.257 na 97 złr. 
Ung-Bradtig pat mit dom Grfenntnijje vom | 97 ct. w. a. opiewającej wzywa niniejszym 


adyktem posiadacza wyminionej książeczki, 
aby w przeciągu 6 miesięcy, od dnia osta- 
tniego ogłoszenia nini-jszego edyktu w Ga- 
zecie Lwowskiej licząc, książeczkę tę sądowi 
przedłożył i prawa swe do niej przewiódł, 
ileże po bezskutecznym upływie zakreślorego 
tu terminu książeczka ta za umozoną uzna- 
zostanie. 
Lwów, dnia 1. kwietnia 1901. 


L, ez. ©. III. 56/1 (1) [3182 3-8] 

Przeciw p. Janowi Kryszczak, gospoda- 
rzowi w Polance zapałowskiej, którego miej- 
sca pobytu jest nieznane, wniesionyra został 
do c. k, sądu powiatowego w Lubaczowie 
przez Iwana Borysko i towarzyszy pozew 0 
własność i intabulacyę lwh. 4£0 ks. gr. gm. 
kat. Zapałów. 

Na podstawie pczwu została pierwsza 
audyencya na dzień 2. maj» 1901 o godz. 9 
rano, w tymże sądzie w sali Nr. 11 wyzna- 
czoną. 

Celera strzeżenia praw p. Jana Kcysz- 
czaka, ustanawia się p. Józefa Howorkę, adw. 
w Lubaczowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Lubaczów, dnia 3. marca 1901. 


L. cz. IV. 120/70 (3) [3068 5—3] 

W sprawie, spadkowej śp. Antoniego 
Broszniowskiego byłego komornika pograni- 
cznego w Kołomyji, została na rzecz tegoż 
sługi urzędowego Wołoszynowicza w tut. są- 
dowym depozycie art. 27—21 złożona kwota 
35 zł. 48 ct. 

Gdy miejsce pobytu tegoż nie jest zna: 
nem, wzywa się go względnie tegoż spadko- 
bierców aby w przeciągu roku licząc od daty 
tego edyktu, zgłosili się w poniżej wymienio- 
nym Sądzie abo wnieśli do tego czasu pisem- 
ne zgłoszenia z wykazaniem praw do wyżwy- 
mienionej kwoty. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Tłoste, dnia 21. marca 1901. 


L. cz. T. 1/1 (3) [5108 3—3] 

C. k. Sąd obwodowy, w Rzeszowie Od- 
dział V. ogłasza, że na podanie Maryanny 
Pać z dnia 16. styczuja 1901 T. 1⁄1 (1), 
wdrożonem zostało w myśl $. 10 ust. z í. 
maja 1888 L. 20 Dz. p. p. postępowani, o 
uznanie Jędrzeja Augustyniaka za zmarłego. 

Kurztorem niewiadomego z miejsca po- 
bytu ustanowiony został adw. Dr. Wilhelm 
Kahane w Rzeszowie. 

Jędrzaj Augustyniak urodzony 20. listo- 
pada 1835 w Siedlecze, wydalił się przed 
przeszło 31 laty z miejsca zamieszkania gmi- 
ny Siedleczka i od tego czasu po dzień dzi- 
siejszy nie ma o nim żadnych wiadomości. 

Wzywa się tedy Jędrzeja Augustyniaka, 
aby o;sobie udzielił wiadomości usianowionemu 
kuratorowi lub tutejszemu sądowi, jakoteż 
wzywa się tych wszystkich, którzyby o życiu 
i miejscu zamieszkania jego mieli jakieś wia- 
domości, aby o tem jego kuratorowi lub tut. 
sądowi donieśli, gdyż inaczej po upływie je- 
dnego roku od trzeciego ogłoszenia niniejsze- 
go edyktu na ponowne żądanie proszącej. 
tutejszy sąd uzna Jędrzeja Augustyniaka za 
zmałego. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 

Rzeszów, 23. marca 1901. 


L. ez. ©. I. 49/1 (1) [8223 2—3] 

Przeciw njeobecnemu Antoniemu W ier- 
zbickięemu z Kamionki Strumiłowej wnieśli 
Benzion Sternberg, Ryfka Sternberg i Sam- 
son Holzbok kupcy w Kamionee str. skargę 
o własność lwh. 849 gminy K: mionka str. 

Pierwsza audyencya odbędzie się 6. 
maja 1901 godzina 4 po południu w biurze 
Nr. I. 

Ustanowiony dla strzeżenia praw pozwa- 
nego kuratorem Pan adw. dr. Krówczyński w 
Kamionce str. będzie go zastępował, dopokąd 
sig w Sądzie nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
ustanowi. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Kamionka Str. 31. marca 1901. 


L. cz E. 286/01 [3157 2— 8] 

W sprawie egzek. Józefa Rosenkranza 
w Śniatynię przeciw masie spadkowej Dawida 
Aszkenazego przez kuratora adw. Simonowi- 
cza o 800 złr., ma być doręczoną uchwała z 
dnia 16. lutego 1901 1. ez. B. 296,01 (1), 
którą dozwolono egzekueyę przez wpis prawa 
własności do sumy 800 złr. dotąd na rzecz 
Dawida Aszkenazego w stanie biernym real- 
ności lwh. 82/1. gm. Śniatyn, Rozalii i Kaje- 
tanny Miknli własnej na rzecz Józefa Ro- 
zenkranz. 

Ponieważ niewiadomo gdzie Kajetanna 
Mikulli przebywa. ustanawia się w celu strze- 


żenia jej praw, kuratora w osobie p. adw. 
| dra Mareussohna w Sniatynie. 

Tenże kurator zastępywać będzie Kaje- 
taane Mikali w rzeczonej sprawie na jej 
i koszt i niebezpieczeństwo, dopóki ona w są- 
dzie się nie zgłosi, lub pełnomecnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddzia: IV. 

Sniatym, dnia 15. kwietnia 1901. 


L. cz. A. 284/00 (4) [5148 2—3] 

Emila Demkowicza, syna Jana w Ame- 
ryce, z miejsca pobytu niewiadomego, zawia- 
damia się, że Jan Demkowiez po lgnacym z 
Dobrej, na dniu 11. sierpnia 1900 bez pozo- 
stawienia ostatniej woli zmarł w Dobrej. Ce- 
lem wniesienia oświadczenia do spadku wzy- 
wa się Emila Demkowicza, syna Jana, ażeby 
do roku tem pewniej w tutejszym sądzie się 
zgłosił i swe oświadczenie do spadku Jana 
Demkowieza po Ignacym wniósł, gdyż w prze- 
ciwnym razie spadek ze zgłaszującymi się 
spadkobiercami ì z ustanowionym dla niego 
knratorera przeprowadzonym zostanie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Bireza, dnia 81. grudnia 1900. 


L. ez. E. 1577:99 (17) [3124 2—3] 

Nieobecnej Avieli Klein przedtem w 
Zaleszczykach ma być doręczoną uchwała ż 
dnia 30. sierpnia 1900 l. cz. E. 1577/99 
(13), którą zarządzono ulokowanie kwoty 86 
kor. w kasie oszczędności m. Sambora na 
rzecz masy egzekucyjnej Banku ludowego w 
Mościskach przeciw Anieli Klein jako matce 
i opiekunce nieletniego Jaka Kleina o 400 
kor. z pn. 

Ustanowiony dla strzeżenia praw Anieli 
Klein kuratorem Jan Klein, wożny sądowy 
w Mościskach będzie ją zastępował, dopokąd 
się w sądzie nie zgłosi, lub pełnomoenika nie 
ustanowi. 

©. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Mościska, 18. marca 1901. 


L. cz. Ow. 281/1 (1) [3048] 

Przeciw Kfroimowi Feibuschowi z Sa- 
noka, którego miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesionym został do e. k. sądu obwodowego 
w Sanoku pozew o zapłacenia sumy wekslo- 
wej 1000 kor. w. k 

Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
płaty Cw. 281/1 (1). 

Celem  strzeżenia praw nieznanego z 
miejsca pobytu Efroima Feibuscha, ustanawia 
się p. dr. Flakowicza, adw. w Sanoku kura- 
torem. 

Tenże kurator zastępywać będzie swego 
kuranda w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
uie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Sanok, dnia 10. kwietnia 1901. 


L. cz. ©. IL. 104/1 (1) [3284] 
Przeciw Wineentemu Rudzkiemu, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 
został do e. k. sądu powiatowego w Ropczy- 
cach przez Jana Rudzkiego pozew o 470 kor. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au 
dyencyę do rozprawy na 27. kwietnia 1901 
o godz. 9 rano. 

Celem strzeżenia praw pozwanego, usta- 
nawia się p. dr. Lewandowskiego, adw. w 
Ropczycach kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie powyż 
szego pozwanego w rzeczonej sprawie na 
| jego. koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w 
sądzie się nie zgłosi lub pełaomoenika nie 
zamianuje. 

©. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Ropczyce, dnia 11. kwietnia 1900. 
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L. cz. ©. III. 140/1 (2) 


[8280] 
Przeciw Jakóbowi Kneitlowi, 


| którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 
został do tutejszego sądu przez Jędrzeja Jońca 
pozew o uznanie własności realności. 

Rozprawa jest wyznaczoną na dzień 8. 
maja 1901, kuratorem dla Jakóba Kneitla 
ustanowiony jest adw dr. Grychowski. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Leżajsk, dnis 18. kwietnia 1901. 


L. ez. ©. 48;1 (1) [3376] 
Przeciw nieobeenemu Józefowi Klimun- 
dzie, wniosła Agnieszka Klimowska z Ozar- 
nego Dunajca pozew o ajeostwo i alimentacye. 
Audyencya do rozprawy odbędzie się 
d. 17. maja 1901 o godzinie 9 rano, w biu- 
rze Nr. IL. 

Ustanowiony dia strzeżenia praw pozwa- 
nego kurator c. k. notaryusz Michał Strusz- 
kiewicz w Czarnym Dunajcu będzie go zastę- 
pywał, dopokąd on się w sądzie nie zgłosi 
lub pełnomocnika nie ustanowi. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Czarny Dunajec, dnia 18. kwietnia 1901. 
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L. cz. ©. IL. 78/1 (1) [3244] 

Przeciw Dmytrowi Hawrylak, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiunym z0- 
stał do ce k. sądu powiatowego w Dobremilu 
przez Pawlinę Fastnacht pozew o 800 kor. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę na dzień 2. maja 1901 godz. 9 rano. 

Celem strzeżenia praw Dmytra Hawry- 
laka, ustanawia się p. dr. Hawliezka, adw. 
w Dobromilu kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Dmytra 
w rzeczonej sprawie na jego koszt i niebezpie- 
czeństwo, dopóki on w sądzie się nie zgłosi 
lub pełnomocnika nie zamianują. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Dobromil, dnia 4. kwietnia 1901. 


L. cz. LIT. 1999/99 (1) [3292 1—3] 

Przeciw Jakóbowi Kalb, przedtem we 
Lwowie zamieszkałemu, którego miejsce po- 
bytu jest nieznane, wniesioną została do e. k. 
sądu krajowego jako handlowego we Lwowie 
przez firmę handlową D. Axelbrad i Syn w 
Janowie prośba o zajęcie wierzytelności wzglę- 
dnie gotówki w depozycie sądowym złożonej. 

Na podstawie tej prośby po myśli 2 
$. Il o. e., wyznaczonym został termin na 
dzień 29. kwietnia 1901 o godzinie 10 przed 
południem, w biurze senatu IlI., przy ul. Ja- 
giellońskiej 1. 14. 

Celem strzeżenia praw Jakóba Kalba, 
ustanawia się p. adw. dr. Aleksandra Mayera 
we Lwowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie tegoż 
Jakóba Kolba w rzeczonej sprawie na jego 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział III. 
Lwów, dnia 18. kwietnia 1901. 


L. cz. ©. IV. 166,1 (2) [3270] 

Przeciw Nissanowi Griinowi, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym zo- 
stał do e. k. sądu powiatowego w Krakowie 
przez firmę J. M. Neusser pozew o 685 kor. 
20 hal. 

Na podstawie pozwu wyznaczono roz- 
prawę na 13. maja 1901 godzinę % rano, 
sala III. 

Celom strzeżenia praw kuranda, usta- 
nawia się p. adw. dr. Dobiję w Krakowie 
kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie pozwa- 
nego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Kraków, dnia 8. kwietnia 1£01. 


L cz. ©. I. 34/1 (4) [3285] 

Przeciw Isserowi Ferber i Jakóbowi 
Ferber z Rumunii, których miejses pobytu 
jest nieznane, wniesionym został do e. K. 
sądu powiatowego w Sokalu przez Fiszla Ła- 
pajówkera pozew o własność realności w Kry- 
stynopolu. 

Na podstawie pozwu wyznaczono termin 
na dzień 31. maja 1901 godz. 8 rano, w 
tymże sądzie, biuro 1. 

Celem strzeżenia praw Issera Ferbera 
i Jakóba Ferbera, ustanawia się p. Leisora 
Ebera l'erbera w Krystynopołu kuratorem. 

„Tenże kurator zastępywać będzie powyż 
wyinienionych w rzeczonej sprawie na ich 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie 
się nie zgłoszą lub pełnomoenika nie zamia- 
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C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Sokal, dnia 19. kwietnia 1901. 


L. ez. C. IV. 61/1 (1) [3255] 


Przeciw Katarzynie Rędziniak, której 


miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 


ju 
d 
e 


| 


został do e. k. sądu powiatowego w Strzyżo- , 
wie przez Mikołeja Rędziniaka pozew o wła- l 


sność 6 morgów gruntu. 

Na podstawie pozwu wyznacza się au- | 
dyencyę na dzień 6. maja 1901 godz. 9 rano, 
biuro Nr. 11. 

Celem strzeżenia praw nieobecnej po- . 
zwanej, ustanawia się p. Zygmanta Holcera, ' 
e. k. notaryusza w Strzyżowie kuratorem. | 

Tenże kurator zastępywać będzie nieo- ' 
beeną pozwaną w rzeczonej Sprawie na jej | 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki ona w są- | 
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za- | 
mianuje. 

C k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Strzyżów. dnia 12. kwietnia 1901. 


L. cz firm. 141 P. II. p. 13 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w | 
Wadowicach poleca wpisanie do rejestru dla | 
firm pojedynszych firmy „Adolf Thieberger“ ' 
której używać bydzie Adolf Thieberger jako 
piekarz w Wadowicach, podpisując takową 
„Adolf Thieberger.* 

Wadowice, 22. marca 1901. 


[3144] | i 


L. 2488/901. 


Obwieszczenie. 


[323 
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W myśł artykułu 39 punkt 4 rozporządzenia wykonawczego do działu I. 


ustawy z dnia 25. października 1896 Dz. u. p. Nr. 220 podaje się niniejszem 
do powszechnej wiadomości następujące wyniki repartycyi powszechnego po- 
'datku zerobk swego w Galicyi na rok 1901. 
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L. cz. C. I. 40,01 (3) [8209] 

Przeciw Janowi, Florek i Wojciechowi 
Pietranowicz, których miejsce pobytu jest 
nieznane, wniesionym został do c. k. sądu 
powiatowego w, Brzozowie przez powiat. Towa- 
rzystwo zaliczkowe w Brzozowie pozew o 
200 kor. 

Na podstawie pozwu wyznacza się au- 
dyencyę na dzień 1. maja 1901 godz. 9 rano. 

Celem strzeżenia praw kurandów, usta- 
nawia się p. Michała Ruchlewicza w Górkach 
kuratorem. 

Tenże kurator zastępować będzie tychże 
w rzeczonej sprawie na ich koszt i niebezpie- 
czeństwo dopóki oni w sądzie się nie zgłoszą 
lub pełnomocnika nie zamianują. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Brzozów, dnia 30. marca 1901. 


L. cz. IV. 858/96 (17) [3208 1—3] 

C. k. sąd powiatowy w Brodach zawia- 
damia, że na dniu 16. stycznia 1897 zmarł 
w Budapeszcie bez rozporządenia ostatniej 
woli Naftali Pehr. 

Ponieważ miejsce pobytu Munischa Pehra 
brata spadkodawcy nie, jest znanem, przeto 
wzywa się go, aby w przeciągu roku od daty 
edyktu, zgłosił się w tutejszym sądzie i wniósł 
oświadczenie do spadku, gdyż w przeciwnym 
razie postępowanie spadkowe z ustanowionym 
dla niego kuratorem drem Jakóbem Bykiem 
i z oświadczonymi dziedzicami przeprowadzone 
zostanie. 

Brody, dnia 15. stycznia 1901. 


L. cz. A, 406/00 (7) [38152 1—3] 

C. k. sąd powiatowy Oddział IV. w Pe- 
czeniżynie ogłasza, że Fedor Bshryjczuk Jury 
zmarł dnia 26. kwietnia 1900 w Luczy, usta- 
nawiając swym dziedzicem syna Jurę Bahrij- 
czuka. 

Gdy miejsce pobytu Nykoły Bahryjezuka 
syna spadkodawcy nie jest znanem, wzywa 
się go aby w przeciągu roku zgłosił się w 
w sądzie i wniósł oświadczenie do spadku. 
gdyż w przeciwnym razie zostanie przewód 
spadkowy pazeprowadzony ze zgłaszającymi 
się spadkobiercami i z ustanowionym dlań 
kuratorem Wasylem Kusznierczukiem. 

Peczeniżyn, 1. marca 1901. 


L. cz. A. VII. 160,00 (15) [8134 1—3] 
C. k. Sąd powiatowy, S. I. Oddz. VII. 
we Lwowie podaje do wiadomości, że Jakób 
Stolzenberg handlarz bydła we Lwowie zmarł 
15 grudnia 1897 bezpozostawienia rozporzą 
dzegna ostatniej woli. 
* Gdy miejsce pobytu jego dzieci Herscha 
Leiky Stolzenberga, Izraela Seiwla Stolzen- 
berga, Beili Stolzenberg, Jossła Stolzenberga 
i Dwojry Stolaenberg nie jest znanom, wzy- 
wa się ich, by w przeciągu roku, licząc od 
daty tego edyktu, zgłosili się w sądzie i wnie- 
śli oświadczenie do spadku, gdyź w przeciw- 
nym razie zostanie przewód spsdkowy prze- 
prowadzonym ze zgłaszającymi się spadkobier- 
cami i z ustanowionym dia ni.h kuratorem, 
adw. Dr. Leonem Goldfarbem we Lwowie. 
Lwów, dnia 15. marca 1901. 


L. eż. Firm. 59/1 [8142] 
OBWIESZCZENIE. 

C. . Sąd obwodowy Oddział V. jako 
handlowy v. Rzeszowie zarządza się na dniu 
dzisiejszym w rejestrze handlowym dla firm 
pojedyńczych wykreślenie firmy „Salomon 
Verstandig, juu.“ handlu komisyjaego zbożem 
i mąką w Rzeszowie, albowiem wedłe prze- 
prowadzonych dochodzeń prowadzenie powyż» 
szego handlu zostało zaniechanem. 

Rzeszów, dnia 28. marca 1901. 


L. cz. Cw. IV. 634/01 (1) [3231] 

Przeciw p. Robertowi de Meyral, któ- 
rego miejsce pobytu jest nieznane, wniesio- 
nym został do niżej wymienionego e. k. sądu 
przez p. Alfonsa br. Crostkowskiego pozew o 
10.000 kor. 


Na podstawie pozwu nakazano pozwa- 


nemu do 8 dni zapłatę lub wniesienie za- 
rzutów. 

(elem stuzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się p. dra Marcina Horowitza adw. 
we Lwowie, który Go zastępywać będzie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w 
sądzie się nia zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje. N , 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy 

Oddział IV. 
Lwów, dnia 1. kwietnia 1901. 


L. cz. Prez. 875. 18/1 (2) [3221] 

Jego Kkscellencya Prezydent e. K. sądu 
krajowego wyższego w Krakowie zamianował 
na Il gą zwyczajną z dniem 4. Czerwca 1901 
rozpocząć się mającą kadencyę sądu przysię- 
głych przy e. k. sądzie obwodowym w Jaśle 
Przewodniczącym Trybunału sądu przysię- 
głych c. k. Prezydenta sądu obwodowego 
dra Henryka Ogniewskiego, zaś zastępcami 
Przewodniczącego Radców sądu krajowego Le- 


ke Ramulia, Mateusza Wojciekiego, Mieczy- 

sława Schatzla i Zygmunta Jaworskiego. 
Prezydyum e. k. Sądu obwodowego. 
Jasło, dnia 11. kwietnia 1901. 


L. cz. Cw. 610/01 (1) [3232] 

Przeciw p. Robertowi de Meyral, które- 
go miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym, 
został do niżej wymienionego e. k. sądu przez 
p. Wacława Pieniążka pozew wekslowy o 
5000 kor. 

Na podstawie pozwu nakazano pozwane- 
mu do 3 dni zapłatę lub wniesienie zarzutów. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się p. dra Marcina Horowitza adw. 
we Lwowie kuratorem, który go zastępywać 
będzie na jego koszt i niebezpieczeństwo, do- 
póki on w sądzie się nie zgłosi lub pełno- 
mocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy. 

Oddział IV. 
Lwów, dnia 30. marca 1901. 


L. cz. ©. IL. 14/01 (1) [8214] 

Przeciw nieobjętej masie spadkowej bł. 
p. Mojżesza Süss wnieśli spadkobierey bł. p. 
Stssli Katz ur. Gold pozew o ustalenie nie- 
istnienia pretensyi w kwocie 300 zł. w. a. z. 
. n. prawem zastawu na realności objętej 
whl. 504. w Kopyczyńcach zabezpieczonej i 
o wykreślenie tejże. 

Na podstawie pozwu wyznaczono termin 
na dzien 17. maja 1901 o godzinie 9 rano 
w tym sądzie Biuro Nr. 2. a dla nieobjętej 
masy spadkowej bł. p. Mojżesza Süss usta- 
nowiono kuratorem Mendla Wischnowitzera 
w Kopyczyńcach. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Kopyczyńce, dnia 3. kwietnia 1901. 


L. cz. A. 71/1 (2) [8196 1—3] 

C. k. Sąd powiatowy w Mostach wiel- 
kich zawiadamia, że dnia 2. marca 1900 
zmarła w Lubelii Marunia z Muchów 1 śl. 
Koczan 2 śl. Kowalowska bez pozostawienia 
ostatniej woli rozporządzenia. 

Gdy spadku po niej konkuruje z usta- 
wy córka Ułena z Koczanów Diaczuk, której 
miejsce pobyiu nie jest Sądowi wiadome, 
przeto wzywa się ją aby w przeciągu jedne- 
go roku od daty niniejszego edyktu zgłosiła 
się w sądzie tutejszym i wniosła deklarucyę 
do spadku, gdyż w przeciwnym razie pertra- 
ktacya spadkowa przeprowadzoną zostanie z6 
spadkobiercami, którzy się zgłosili, tudzież z 
Hryciem Brykiem naczelnikiem gminy Lu- 
berla jako powyższej meobeunej ustanowionym 
kuratorem. 

O. k. Sad powiatowy. Oddział III. 

Mosty wielkie, dnia 22. lutego 1901. 


L. cz. Firm. 2165 pg. III. 108 
Ogłoszenie. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie ogłasza, że firma „Kozma Udrycki* 
została dnia 18. grudnia 1900 wyisaną w re- 
jestr handlowy dla firm pojedyńczych i że 
przy tem uwidoczniono że główną siedzibą jast 
Ńranisłówka powiat Żółkiew że właścicielem 
firmy jest Kozma Udrycki który firmę w ten 
sposób podpisywać będzie że brzmieuie firmy 
własnoręcznie wypisze, że wreście przedmio- 
tem przedsiębiorstwa jest wyrób i sprzedaż 
wódki. 

0. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV. 
Lwów, dnia 20. grudnia 1900. 


[3238] 


L. cz. T. 16/1 (1) [3228 1—8] 

C. k. Sąd krajowy cywilny we Lwowie 
wdrażając na prośbę e. k. Prekuratoryi Skar- 
bu postępowanie amortyzacyjne. wzywamy ni- 
niejszem edyktem posiadacza księża zki wkład- 
kowej gal. kasy oszczędności Nr. 5626 na 
kwotę 16 fl. 36 kr. zpn. i na imię Konwetu 
00. Bazylianów w Podhoreach opiewająca, 
by tę książeczkę wkładkową w ciągu sześciu 
miesięcy od dnia ogłoszenia edyktu tem pe- 
wniej w tut. sądzie okazał i prawa swe co 
do niej przewiódł ileże po bezkutecznym upły- 
wie tego terminu ta książeczka wkładkowa 
za amortyzowaną uznaną będzie, 

Lwów, dnia 3. kwietnia 1901. 


L. cz. Firm. 188/1 
Obwieszczenie. 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
w Przemyślu ogłasza, iż dnia 20. marca 1901 
wpisano do rejestru dla firm spółkowych prz 
firmie Gerschon Abratam E SA. 
mon Bogen, Simen Baumóhl i Sender Rosen- 
bach dzierżawa młyna w Jaworowie, iż z 
dniem 21. lutego :901 spólnik jawny tejże 
spółki Sender Rosenbach ze spółki tej został 
wykluczonym ze spółki tej został wykluczo- 
nym, tak iż spółka ta od dnia 21. lutego 
1901 składa się z trzech pozostałych spólni- 
ków jawnych: Gerschona Abrachama Eich- 
bauma, Salomona Bogena i Simona Baumóhla. 
Przemyśl, 6. kwietnia 1901. 
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Poszakuję, kupuję: 


I. Wszystko drukowane po pelsku, czy to w Pol- 
e, czy w innych krajach, przed r. 1680. 


Po cenach rodakopjnych 
ogłoszenia do wszystkich bez wyjątku EE 
dzienników lwowskich. krakow- 5 
skich, warszawskich, wiedeń- ÈR 
skick, czeskich, francuskich ete. FF 
czasopism fachowych, miejscowych, 
zamiejscowych i zagracicznych. 
Zamówienia na klisze i rysunki do ogłoszeń, 
prenumeratę na wszelkie pisma 


kach (nie w polskim) przed r. 1550. 

[OI Wszystko drukowane po łacinie po za grani- 
cami Polski przed r. 1500. 

VI Wszystko drukowane po za granicami Polski: 
a) po angielsku przed r. 1540—1550, 
b) po francusku przed r. 1580, 
e) po rusku wszystko przed 1630, 
d) słowiańskie (stare i nowe dyalekty) wszyst- 

ko przed r. 1625. 
V. Sztychy przeważnie kolorowane. 


Oferty: Rudolf Chomieki Lwów, 


i przyjmuje g ul. Czarneckiego 1. 12. 
Ajencya dzienników i egłeszeń o EP mms 
Sokołowskiege Jako moja specyainose ud 


lat 38 polecam znakomite 
wyreby nożewnicze z fa- 
bryki angielskiej Geo. Hi- 
des z Son. Henckelsa w So- 
lingen francuskie i styryj- 
skie: Noże stołowe i de- 
serowe. Kuchenne elasty- 
czne do ciast i mięsiw i 
zwykłe. 
Scyzoryki, Nożyczki, Brzytwy 


we Lwowie, pasaż Hausizana 9. 
Kosztorysy gratis. 


Drobne ogłoszenia 
od wyrazu petitom 1, senta, tłustym 
potitem 2 centy. 


Adwokat dr. Fedak 


przeniósł swoją kancelaryę 


na ulicę Sykstuską 1, 48. 


cekelsz i Arbenza. Maszynki 
do strzyżenia włosów, Na- 


A rzędzia ogrodnicze, po cenach 


X możliwie niskich. 


Antoni Helski 


handel żelazny 
Lwów, piac Maryacki L 9. 


"Cenniki uz życzenie. 


SZKÓŁKI 
leśno-ogrodowe 


Tadausza hr. Łubieńskiego 
w Zassowie pod Czarną 
s polecają do kultur wiosennych 
„nasiona i sadzonki leśne, 
a drzewka i krzewy ozdobne 
tudzież 
taśliny pnące trwałe p 


po cenach najniższych. M 


a mój nowy cennik za na- 
Darowuję desłaniem 25 hał, na porto, 
o specyalnościach hygienicznych, roz- 


gyłka franko przez H. Sehmidt's Verlag 13 
Berlin W. 30. 


PE ssz70y de szycia poprawne Singera z 
A pierwszorzędnych fabryk, najdokładniej ure- 
lowane. Nożne od 27 do 65 zł. Ręcznie od 25 do 
ís zł. Głotówką 10 pre. taniej. Nauki szycia udzie- 
la bezpłatnie. Warstat mechaniczny. Naprawa ma- 
szyn jak najstaranniejsza po cenach umiarkowanych. 
u8. Wagnera, ul. Wałowa 31 (róg Podwala). 


(erody dóbr Nawojowskich 


mają do sprzedania kilkana- 

ście tysięcy róż wysokopien- 

nych po bardzo przystępnych 
cenach. Poczta w miejscu. 


-_ Zbierajcie używane 


wszystkich krajów 


(i i różnoga gatuaku 
i nawet najawyklejeze 


celem przygotowania 
oiednych chłopeów do stanu kapłańskiego. Daje się 
w zamian ładne pamiątki religijne, jak krzyżyki, 
medaliki św. Antoniego i św. dziecięcia Jezus z 
Pragi. Zapytania i posyłki adresować należy: Biuro 
Betlehem, Bregenz (Vorarlberg). 


Katalogi na żądanie opłatnie. 


Wyszczególniona e. k. medalem państwowym za znakomi*e wyroby. 
Najlepsze fachowe źródło zakupna 
zegarów wszelkiego rodzaju, klejnotów, towarów zło- 
tych, srebrnych, granatowych i z chińskiego srebra u 


FR. MORAVUSA 


zegarmistrz, jubiler z ukończoną szkołą techniczną w Bieleu, 
Brünn, Grosser Platz 8. 

Dobre zegary niklowe zł. 3.50, Zegary srebrne zł. 5.50. 

Proszę żadać mój najnowszy ilustrowany cennik. 


Bezpłatnie 


- 4 DZIEŁA: 
ŻEBY NIE CHOROWAĆ 


Poradnik dla tych, którzy chcą długo żyć a zdrowo. 


W I ED 4 A 


Wytłómaczenie zjawisk codziennych przez Brewera i Moigno 
2 tomy illustrowane. 


X IL SKA 


Powieść P. i W. Margueritte co kwartał tom otrzymają jako 


PREM J U M 


prenumeratorzy galicyjscy 


u P u LJ r E 
Tygodnika Mód i Powieści 
pismo illustrewane dla kobiet 
Wychodzi co tydzień i zawiera prócz powieści oryginalnych i przekładów, 
różnych artykułów literackich, przepisów kucharskich i gospodarstwa domowego 
najświeższe obszerne korespondenecye z Paryża, Londynu, Włoszech 
ete. 0 modach oraz 
osobny bogato illustrowany dodatek 
poświęcony wyłącznie modom (do 2.000 illustracyj mód) kroje (12 wielkich 
arkuszy rocznie), tablice baftów i robót kobiecych ete. 
nadto osebny dedatek powieściowy dający kilka pięknych powieści. 

(ena prenumeraty we Lwowie i Krakowie kwartalnie 1 złr. 80 ct. 
Na prowincji 2 zł. 20 ct. 
Prenumeratę przyjmują Główna Ekspedycya Tygodnika 
Mód i Powieści 


Lwów, Pasaż Hausmana l. 9. 
oraz wszystkie księgarnie i kantory pism. 
Na żądanie numera okazowe. Prospckta gratis i franco. 


Z drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarnieckiego 1. 12 Telefon Nr. 527. 
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angielskie cd zł. 2 do 3, Hen- | Ecs 


(Zarządca J. Wł. Weber). 


MAGAZYN MEBLI > 


Firmy atfeluwsiriej zaleofenej w r. 1842 R 
poleca Śzanownej P. T. Publiczności własne i krajowe wyroby Z 


assczyńs i 


jo EJ z - r 
we zwowie, uj. Teatralna L I 
kompletne urządzenia ja bawialnych, jadalnych i sypialnych, mebla tapicerowane, gięte 
i żelazne, utrzymuje także wielką kolekcyę najnowszych wzorów materyj meblowych, jedwa- 
bnych, wełnianych, pluszowych, dywanowych, kretonów i t. d., które wprost z pierwszo- 
rzędnych fabryk sprowadzam, — daskawe zamówienia wykonuje spiesznie i rzetelnie po 
najprzystępniejszych cenach. 
Pracownia mebli przy ui. Kalecza Nr. 16, we własnej realn. 

pod zarządem ojca Antoniego Haszezyńskiego, mistrza stolarstwa 
meblowego. 


Handel kawy i herbaty chiúsko-rossyjskiei 3 
EBEK UNDA RIEDL A 


we Lwowie, piae Maryacki 10 


poleca najlepsze gatunki 


ER A WY 


poleca 540 


Bier batę 


zhlotu malewegi 
3 EU AA? pocztowej, 47/4 kilogr. w woreczku: 
Ae Bl oa 5 6.0 GE mł, 1.60, Portorico . . . . zł 9— `: kl. —.90 
„  Boushong ezana . . . p 8—| Cuba grubo ziarnista „ 950 „  —,96 
+ zbiór majowy 2-4 n B=] Ceylon ziałonk . . „ 10.— 
n  Baysow czarna . . . . p Ae „ przednia . . „10.40 1.04 
„  Meiango de Lond, . . . p 4—: „  grukoziarnista „ 10.75 
W ysiowki herhacisae. . „ 1.30 » . perłowa . . „ 10.75 
Tłysiowki herbaciane naj- Mocca arabska arom  „ 10.75 
laptza . . 1.60 | Jawa złota . . . . „ 10.5 
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SARA ABLDE wad SEA AR A eE 
Jpakowania sis lezy wię. Zamówiania z prowinayi wysyła się odwrotuą poentą 


Chief-Offico: 43, Brixton-Road, London w.” 


Va wI hz "*  biarze ai rant: 
Na kawałek cukru luk we Wofgczeńt erze się 80 do 40 szopii 


1 
A PNY 3 . ap aa i 
A. Tiierriego Baisamu 
by osiągnąć zaspokojenie kaszla i czyszczeniu wszystkich organów 
respiracyjnych. Do nabycia w aptekach. — Pocztą opłatnie 12 małych 
lub 6 większych flakonów 4 kor. Flakon na próbę wraz z cennikiem 
i spisem składów we wszystkich krajach ziemi wysyła po otrzymaniu 
1 kor. 20 hal. aptekarz A. Thierry*s Fabrik in Pregrada bei 
Rohitsch-Sauerbrunn — Prawdziwy tylko z zielonym znakiem ochron- 
nym Zakonnicy i kapslą zamykającą, na której wyciśnięte są słowa 
Allein echt. 13 


DOKI pi i ha ini 


ulicz Tag 


DEADIN NA 


, giellońsza L 3- 
7 dawny łokał Banku kredytowego). 


Kantor wymiany 


kupuje i sprzedaje wszelkie papiery wartościowe i wałuty zagraniczne po 


4 możliwie najskrupulatniejszyczskursach, uskutecznia pod takimi samymi warunkami 
$i wszeskie zlecenia giełdowe Mái v na giełdzie wiedeńskiej jak i na giełdach 
$a zagranicznych, wydaje na wszystkie zaaczniejsza miejscowości świata i zagraniczne 
ES miejsca kąpielowe bezpośrednie przekazy i listy kredytowe, wreszcie wypłaca 


wszelkie kupony możliwie bez potrącenia jakiejkolwiek prowizyi inkasowej. 
Godziny urzędowe od 9 do 12" — i od 8 do 47/,. 


Oddział wkładkowy 


przyjmuje wkładki na 4*/,0/, książeczki oszczędnościowe. 


Oddział towarowo-handlowy 


załatwia czynności handlowo -komisowe, a zatem: zakupno i sprzedaż zboża, 
nasion, spirytusu, artykułów pastewnych, sztucznych nawozów i wszelkich innych 
ziemiopłodów. 


Oddział melioracyjny 


wykonuje wszelkie prace melioracyjne, jako to: zdjęcia planów, wygotowania 
kosztorysów do drenowania pół, nawodnienia i odwodnienia łąk, budowy rowów, 
kanałów, dróg, szos, kolejek ete. ete. i poleca się do praktycznego przeprowadzenia 
powyższych prac. . 
Finansowanie uskutecznia się podług każdorazowej szczegółowej umowy. 
W razie już gotowych planów, nastąpić może na podstawie tychże wykonanie pracy. 


Oddział zastawniczy 


udziela pożyczki na wszelkie kosztowności, jako to: drogie kamienie, perły, 
złoto i srebro. 
(Parter, w podwórzu). 


Papier fabryki papieru J. Fialkowskieh. 


o smaku czystym i aromatycznym, który 
rozeyśa franko opłacone do każdaj staoyi 


